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CZljŚÓ UEZIjDOWA
'

- Minister handlu zamianował koncepto-
jj . praktykanta skarbowego Michała P o ź- 

laka asystentem pocztowym, a Dyrekcya 
r i telegrafów przeznaczyła go dla 
Wn,va.

 ̂ Pan Namiestnik zamianował prakty- 
I ^ a konceptowego c. k. Namiestnictwa Bo- 

aWa B u r z y ń s k i e g o  c. k. koncepistą 
T ' uyi w etacie c. k. Dyrekcyi policyi we 
ł °wie.

C2BJSĆ IIEUEZEDOWA

Lwów, 30 maja.

eu Widowisko, o które się postarały wi- 
*zycielskie żywioły włoskiej Izby deputo- 

a któremu, niestety, przyklasnęli i 
rń ’e poważniejsi z pobudek osobistych, po- 

^Uały dzienniki włoskie z hałaśliwym ba- 
J em wschodnim. W istocie t eż , w cią- 
L  drugiego posiedzenia zanim pan Gio- 
sj 1 > jako prezes gabinetu, przyszedł do 
j °Wa) wiedli rej przeszło pół godziny irre- 
tJ% ści i platoniczni republikanie, którzy 

Ryzowali Izbę i która, powtórzyć mo- 
p a jeszcze raz, niestety, terroryzować się 
£ ka la ła  dla tego jedynie, ażeby obalić no- 
2 V Sabinet. Gdyby opozycya była wystąpiła 
jj^ytyką programu, gdyby była wytknęła 

°statki lub usiłowała je sprostować, mo- 
Zm ^  raż%co objawiły się antagoni- 
4j y osobiste, interesa i widoki partykularne, 

6 chęć nakłonienia wrzawą do powolności

sobie a odpieranie argumentów niemiłych 
pięścią, to rzeczywiście widok niezwykły w 
ciele pąrlamentarnem.

Że w przesileniach ostatnich we Wło­
szech nie chodzi o przekonania polityczne i 
różnice zapatrywań co do środków wybrnię­
cia z kłopotów, przyznają nawet dzienniki 
nieprzychylne nowemu ministerstwu. Posłu­
chajmy bowiem, jak sama prasa włoska oce­
nia sytuacyę. Oto co mówi jeden z dzienni­
ków wpływowych: Jedynemi pobudkami dzia­
łania tych, którzy się chełpią jako mece­
nasi konstytucyi, to gniew z powodu utraty 
władzy, to osobiste zawiści lub chęć zemsty. 
Do charakterystyki tej można dodać szcze­
góły, oparte na rzeczywistych stosunkach 
partyj parlamentarnych. Oto dawna prawica 
nie może przebaczyć Giolittiemu, że nie wy­
brał kolegów z jej obozu. Koledzy jego wła­
śni z prawego centrum oburzeni za to samo. 
Piemontczycy, na czele których stoi p. Villa 
biorą Giolittiemu za złe , że tak stanowczo 
opiera się zbytecznemu ograniczeniu etatu 
na armię. Główny zastęp najskrajniejszej le­
wicy, jest oczywiście zawsze opozycyjnym, 
szczególniej wtedy, gdy gabinet oświadcza, 
że z dotychczasową polityką zagraniczną nie 
tylko nie zrywa, ale owszem utrwalić ją pra­
gnie, że zatem nie myśli rzucić się w obję­
cia Prancyi. P. Nicotera jest antagonistą, 
bo nowy prezes nie powierzył mu na nowo 
teki spraw wewnętrznych; więc i Nicotera 
pracuje nad swoją grupą, by ją  usposobić 
nieprzychylnie. Ze wszystkich zaś stron 
ma nowy gabinet nieprzyjaciół, którzy, jak 
jwż dowiedli, nie chcą dopuścić nawet do 
tego, ażeby nowe ministerstwo czynami zło­
żyło dowód, czy zasługuje na naganę, czy 
na uznanie.

P. Giolitti, po klęsce moralnej, która 
go spotkała, zrobił krok, do którego był obo­
wiązany, jako minister konstytucyjny, to jest 
udał się do króla z dymisyą. Monarcha je ­
dnak nie przyjął dymisyi, więc prezes gabi­
netu zawiadomił o tem Izbę i dał do zro­
zumienia, że uważa swoje ministerstwo za

prowizoryczne. Ale jeżeli w sferach decydu­
jących uznają, co już uznała opinia bez­
stronna, że Izba w dzisiejszym składzie swym 
nie przedstawia czynników, któreby się mo­
gły skonsolidować, w takim razie minister­
stwu nie pozostanie nic innego, jak rozwią­
zanie Izby i rozpisanie nowych wyborów. 
Czy wówczas, wybory kierowane, jak mó­
wią, bardzo energiczną ręką p. GiolittPego, 
nie zapewniłyby mu większości przychylnej, 
to pytanie, na które odpowiada opozycya z 
widoczną obawą, że prawdopodobnie gabi­
net mógłby się utrwalić. Na razie wszakże 
powtarza opozycya niedorzeczne pom jsłyra­
dykałów francuskich , którzy w ponownem 
przesileniu widzą takie niebezpieczeństwo, 
że bredzą o ewentualnej zmianie formy rządu.

Sprawy krajowe.

( W ykonywanie policyi ogniowej w m ia­
stach i miasteczkach). -

(§) Jeszcze w październiku 1891 r. zażą­
dał Wydział krajowy od Wydziałów powia­
towych wyczerpujących sprawozdań z termi­
nem do końca marca b. r., o ile miasta i 
miasteczka objęte ustawą z dnia 10 lutego 
1891 o policyi ogniowej, odpowiadają pod 
względem środków obrony od pożarów prze­
pisom ustawy, — a do tej chwili zaledwie 
8 Wydziałów powiatowych nadesłało spra­
wozdania, które jednak nie dają wce-le mia­
ry do ocenienia o ile ustawa wykonaną zo-

W obec takiego stanu rzeczy, Wydział 
krajowy z tytułu przysługującego mu prawa 
nadzoru, uchwalił na ostatniej sesyi wezwać 
ponownie Wydziały powiatowe , aby najpó­
źniej do 1 lipca b. r. przedłożyły wyczer­
pujące sprawozdania o stanie pogotowia po­
żarnego w pojedynczych miejscowościach,

objętych ustawą. Dla ułatwienia tego zada­
nia i dokładnego zbadania, o ile stan pogoto­
wia pożarnego i miejscowe urządzenia, od­
powiadają rzeczywistym potrzebom odnośne­
go miasta lub miasteczka, postanowił Wy­
dział krajowy zażądać wypełnienia wykazu 
obejmującego daty co do liczby domów mie­
szkalnych, ludności, straży pożarnych, przy­
rządów ratunkowych, subwencyi udzielanej 
ewentualnie straży ochotniczej, wreszcie wy­
kazania, na podstawie jakich statutów fun­
kcjonuje straż ochotnicza, czy na podstawie 
dawniejszych, czy też na podstawie ustawy 
z dnia 10 lutego 1891 zmienionych, oraz 
kto przeznaczony został do wykonywania nad­
zoru ze strony Wydziału powiatowego.

Ponieważ w niektórych sprawozdaniach 
Wydziałów powiatowych podniesiono niemo­
żność wprowadzenia w wykonanie ustawy o 
policyi ogniowej, z powodu niezamożności 
gmin lub z innych nieprzyjaznych warun­
ków miejscowych, Wydział krajowy posta­
nowił uprzedzić Wydziały powiatowe, że te­
go rodzaju trudności i przeszkody w obec 
wyraźnych postanowień ustawy i corocznych 
olbrzymich klęsk pożarów, nie będą uwzglę­
dniane i że Wydziały powiatowe jako naj­
bliższe władze nadzorcze powinny użyć wszel­
kich wpływów i rygoru, aby pogotowia po­
żarne we wszystkich gminach miejskich bez­
warunkowo zostały zaprowadzone, a tem za- 
pewnionem zostało bezpieczeństwo osób i 
mienia mieszkańców.

Aby pod tym względem przyjść z po­
mocą niezamożnym gminom, gdy idzie o 
zakupno sikawek lub przyborów ogniowych, 
Wydział krajowy porozumiał się z dyrekcyą 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Kra­
kowie , która gotową jest pod pewnemi wa­
runkami udzielać gminom pożyczek zwro­
tnych w kilku latach , oraz zapomóg ocho­
tniczym strażom pożarnym.

Jeśli która gmina utworzy u siebie i 
zorganizuje straż ogniową, wówczas Towa­
rzystwo ubezpieczeń udziela na rzecz straży 
odpowiedni zasiłek na zakupno sikawki lub
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8K0RA DO BUNTU
O B R A Z E K

przez 
.A.. XvdT. Xj .

(Ciąg dalszy).

Piotruś z wysileniem zaczerpnąwszy tro- 
§ powietrza, przerywanym wyrzekł głosem; 

u  — Jutro wieczornym pociągiem , Wi-
n 0r X... uprowadza ztąd Halkę.... ratujcie.... 
a Boga, ratujcie!...

* . I  to powiedziawszy, chłopiec tak osłabł,
już tylko wzrokiem dał poznać prezesowi, 

6 go słyszy i rozumie.
— Bądź spokojny Piotrusiu i nie martw 

Halka ocalona będzie.,., tylko się u-
sPokój.
; Gorączkowym ruchem Piotruś chwycił
J s*cze rękę prezesa, i wyjęknął:

—- Ale babcia.... biedna!... 
a . ■— Babci nie powiemy nic. Zaraz za-

lekarstwo i staraj się zasnąć, bo jak do- 
. °r za chwilę przyjdzie, to od razu pozna, 
i6 się tu coś niezwykłego stało, i będzie 
ardzo zły. Uspokój-że się, aby się niczego 
le domyślił i nie dostrzegł naszego wzru- 

s*enia.
itógł o wzruszeniu swem prezes mówić, 

0 blady był jak ściana i zimne przebiegały 
®o dreszcze. Chciał Piotruś jeszcze coś po- 
/^dzieć, ale mu już prezes mówić nie do- 
Wolił, grożąc mu oddaleniem się z pokoju 

, z domu, jeżeli go słuchać nie będzie. Za­
w szy choremu lekarstwo, sam usiadł przy 

®knie; ciemno mu się przed oczami zrobiło; 
^arz zakrył rękam i, aby przed Piotrusiem 

ryd miotającą nim burzę.

— Czyżby go ona na prawdę kocha­
ła ? — mówił do siebie. — Nie, ona go nie 
kocha.... to tylko szalony wybryk krnąbrnego 
dziecka, chcącego jednym zamachem wszelką 
możliwość związku ze mną usunąć.... Ależ- 
bym ja jej przecież wbrew jej woli za żonę 
nie wziął!... tymczasem, ona może sobie 
takim krokiem, na resztę życia reputacyę 
zwichnąć.... Nuż ich kto na kolei spotka.... 
to też nie trzeba do tego dopuścić, aby na 
dworzec pojechała. Jakże tu zrobić?... za­
meldować się do niej nie m ogę, bo mnie 
oczywiście w obecnych warunkach nie przyj­
mie.... Babce nic mówić nie można.... pisać 
jeszcze mniej.... Boże-ż moj Boże! co to 
z tego będzie ! Gdybym ja jej choć tak nie 
kochał.... powinienbym jej nie kochać.... ale 
kocham, o tak, kocham i.... uratuję, choćby 
i nie dla własnego szczęścia.

Doświadczony i przenikliwy psycholog— 
poznał doktor od razu, po ciężko strapionej 
twarzy prezesa, że się nie był pomylił, w 
pogorszonym stanie chorego widząc jakiś po­
wód moralny; z delikatną wszakże dyskrecyą, 
zapytał tylko prezesa, czy zdołał dotrzeć do 
powodów tej tak tak nagle zdwojonej u Pio­
trusia gorączki.

— O same powody nie pytam — do­
dał z serdecznem współczuciem — i wie­
dzieć ich nie potrzebuję, ale czy powody ja­
kieś istnieją rzeczywiście, o tem wiedzieć 
muszę.

— Niech kochany doktor przekonany 
będzie, że delikatność jego i złote serce, wy­
żej jeszcze cenię, niż rozum jego i wiedzę, 
choć i rozum i wiedzę tę mam za potężne. 
Powiem zatem , co tylko powiedzieć mogę, 
wiedząc, że to pozostanie między nami na 
zawsze.

— Mów, prezesie, jakby przed spowie­
dnikiem.

— A więc, niech doktor z uwagą słu­
cha. Majaczenie Piotrusia dzisiejszej nocy,

już mnie naprowadziło było po części na 
trop tego, co go tak dręczy. Nad ranem, po 
zadanych kroplach zasnął, i jak kochany 
doktor przepowiedział, zbudziwszy się z tego 
snu , miał chwilę zupełnej umysłowej przy­
tomności , z czego korzystając bez namysłu, 
jakkolwiek z ostrożnością, zbadałem go co 
do powodu jego niepokoju i zbadawszy, zdo­
łałem go zaspokoić, na siebie wziąwszy zu­
pełne załatwienie sprawy, która go tak cięż­
ko martwiła.

— Tośmy już najważniejsze uzyskali. 
Teraz zabiorę się do oglądania chorego, a 
kochany prezes niech przez ten czas pójdzie 
paniom powiedzieć, że niebawem pozwolę im 
chorego odwiedzieć, ta nieoszacowana babka, 
łzami się tam zalewa, że jej zabraniam cho­
rego wnuka doglądać.

Gdy prezes wszedł do salonu, o mało 
że się biednej starowinie okrzyk przerażenia 
nie wyrwał.

— Mój Jezu kochany ! jakżeż prezes 
wygląda! to już tam mój Piotruś, na śmierć 
chyba skazany.

— Nie tylko że nie skazany, ale mu 
jest lepiej i o żadnej operaeyi już mowy nie 
ma. Nad ranem zasnął nawet dość spokojnie.

— A jakżeż było w nocy?
— Noc była bardzo ciężka; nie spał 

i majaczył.
— - Rozumiem teraz, ze łzami w oczach 

rzekła babka, że kochany prezes tak zmi- 
zerniał. Czy ja kiedy znajdę — ja co bym ci 
nieba przychylić chciała — sposobność wy­
wdzięczenia ci się za ten nowy dowód przy­
jaźni. Prezes ze smutnym uśmiechem rękę 
zacnej kobiety ucałował, poczem o ile mógł 
najspokojniejszym dodał głosem.

— Skoro mi danem było być zwiastu­
nem lepszych wiadomości, niech mi pani za 
to pozwoli samemu je Halce udzielić.

— Halki w domu nie ma.
Na te słowa dreszcz po prezesie przeleciał.

— Jakto, w d o m u  n i e  ma ?  co to 
znaczy ? przecież o tak wczesnej godzinie, 
wizyt oddawać nie może.

— To znaczy, mój drogi prezesie, że 
wczoraj, widząc pogorszający się stan Pio­
trusia , okropny mnie zdjął s trach , czy też 
choroba ta nie jest rodzajem ukrytej dyfte- 
ryi, a że ja na chorobę tę troje wnucząt 
straciłam, nie namyślając się długo, odesła­
łam dziś Halkę do pani Edwardowej z proś­
bą, aby ją u siebie zatrzymała, póki się 
stan Piotrusia nie polepszy.

— I Halka na ten wyjazd się zgo­
dziła?

— Zgodziła się bez najmniejszego oporu — 
z lekkim odcieniem żalu odrzekła babka. — 
Może się zresztą i ona sama dyfteryi oba­
wiaj; od lat najmłodszych słyszy, z jakiem 
ja przerażeniem o chorobie tej wspominam.

— To niech mi pani nakaże pójść do 
wnuczki, aby ją zaspokoić.

— Nie, prezesie; ja tylko jedno naka­
zuję, ale nakazuję stanowczo, to jest: abyś 
wrócił do siebie, i na własnem łóżku kilka 
godzin się przespał. Wprost od nas udając 
się do pani Edwardowej, mógłbyś tam je­
szcze chorobę niechcący zawlec. Ja do Hal­
ki napiszę.

— Niechże i tak będzie — odrzekł 
prezes, który nadewszystko w tej chwili 
pragnął samotności, aby raódz myśli zebrać 
i postanowić, co robić wypada. — Pójdę 
więc na parę godzin do domu, a pani przy 
Piotrusiu zostanie. Dobrze.

— Dobrze, mój ty najdoskonalszy przy­
jacielu. — i za oddalającym się prezesem 
krzyżyk w powietrzu zrobiła, nie domyślając 
się, ile mu w tej chwili wstawienie się do 
Boga potrzebnem było.

(Dokończenie nastąpi).



przyborów ogniowych, który to zasiłek sto­
sownie do ilości ubezpieczeń bywa oznaczo­
ny. Towarzystwo ubezpieczeń pragnie tą 
drogą zachęcić gminy, aby równocześnie 
z zakupnem sikawek dążyły do zorganizo­
wania straży ogniowych ochotniczych. Nad­
to Towarzystwo ubezpieczeń krakowskie po­
stanowiło , iż pierwszy, przybywający z in­
nej miejscowości na ratunek w czasie poża­
ru z sikawką wozową lub przenośną, zdatną 
do użycia, otrzyma 15 zł. nagrody ; drugi 
10 zł.; trzeci 5 zł. nagrody.

Prócz tego, udziela Towarzystwo wza­
jemnych ubezpieczeń krakowskie pojedyn­
czym gminom pożyczek na zakupno sikawek 
i przyrządów ogniowych do spłaty w ciągu 
czterech lub pięciu lat, na 5 prct. W tych 
wypadkach żąda Towarzystwo od gmin zło­
żenia skryptu dłużnego , notaryalnie legali­
zowanego, a przez wydział powiatowy za­
twierdzonego.

Praktyczniejszym jednak okazał się 
sposób, w jaki wydziały powiatowe: w Kra­
kowie, Cieszanowie, Brzesku i Sokalu ułatwiły 
i przyspieszyły zaopatrzenie gmin w swych 
powiatach w odpowiednie i dobre sikawki. 
Owóż powyższe Rady powiatowe przyjęły na 
siebie porękę za spłatę sikawek, gminom 
dostarczonych, a na podstawie tej poręki 
Towarzystwo udzieliło tym powiatom na 
skrypta znaczniejsze 5 prct. pożyczki, zwrotne 
w kilku latach.

Towarzystwo wzajemnych ubezpieczeń 
w Krakowie przyrzekło na powyższych wa­
runkach popierać i nadal usiłowania gmin 
i wydziałów powiatowych, bądź przez udzie­
lanie odpowiednich zasiłków strażom ognio­
wym ochotniczym, przez gminy zawiązanym, 
bądź też udzielaniem pożyczek pojedynczym 
gminom lub wydziałom powiatowym, na za­
kupno sikawek i rekwizytów ogniowych.

Wobec tych ułatwień potrzeba tylko 
nieco więcej dobrej woli ze strony intereso­
wanych miast i miasteczek, zaś więcej ener­
gii ze strony wydziałów powiatowych, a 
wówczas ustawa o policyi ogniowej będzie 
wszędzie z całą ścisłością wykonana.

Rada Państwa.

( C X X X V I .  posiedzenie Izby poselskiej.)
*f* Wiedeń, 27 maja. (Koresponden- 

cya Gazety Lwowskiej.)
Prezes S m o l k a  zagaja posiedzenie o 

godz. 11 min. 15 przy bardzo nielicznym

15)

(Koser: Friedrich der Grosse, ais K ronprinz.—  
Th. F on tan e: D ie Graffschaft Ruppin. —  Fried- 
richs Briefwechsel m it dem Konige Friedrich 
W ilhelm  I , seinem Yater. —  Ernest Layisse : 

Le Grand Frćderic avant l ’avenement).

II.
(Ciąg dalszy).

Neu-Strelitz oddalony jest o dwie mile 
od Mirowa. Fryderyk wziął konie z poczty i 
o południu wjeżdżał już do tej stolicy, któ­
ra miała jedną tylko ulicę, gdzie mieszkali 
dworscy dygnitarze, urzędnicy i służba. 
W zamku powiedziano Fryderykowi, że Mi­
rów pojechał na obiad o pół mili do Kono- 
wa. Królewicz był głodny, przeto towarzy­
szący mu oficer zaprowadził go do jednego 
ze swoich znajomych, któremu nie wymienił 
godności gościa. Mówiono tam o księciu pa­
nującym Meklemburskim, o jego różnych nie­
winnych dziwactwach, a mianowicie o bie­
głości w sztuce krawieckiej, co ogromnie 
zainteresowało Fryderyka i podało chęć po­
znania księcia. Udano się tedy do zamku i 
królewicz przedstawiony został księciu, jako 
cudzoziemiec. Książę przyjął go uprzejmie, 
ale był tak nieśmiały, że nie byłby ust o- 
tworzył, gdyby doradca jego Herr von Alt- 
rock, nie był mu podszeptywał frazesów. 
Po tej audyencyi, królewicz pojechał do Ko- 
nowa, myśliwskiego zameczku. Mistrz cere­
monii nadbiegł i wprowadził go do domu. 
Cała rodzina książęca zasiadała właśnie do 
obiadu. Po powitaniach i komplementach, 
książę Mirów zawiadomił swego gościa o 
fatalnym przypadku, jaki się właśnie dnia 
tego wydarzył: oto najlepszy kucharz domo­
wy wracając z zakupionemi prowizyami, u- 
padł i rękę złamał, a na domiar nieszczę­
ścia prowizye są uszkodzone. Fryderyk nie 
bardzo w to wierzył, ale udał, że wierzy, — 
przyznaje zaś w swej opowieści, że spożył 
gorszy obiad niż w karczmie poczdamskiej. 
Za to rozmowa przy stole była bardzo dy­
styngowana i — heraldyczna. Mówiono wy­
łącznie o świetnych genealogiach ks. Wei­
marskich, Gotajskich, Waldecków, Hoymów 
j innych. — Po obiedzie Fryderyk wrócił

udziale posłów, a w obecności wszystkich 
członków gabinetu z wyjątkiem P. Ministra 
handlu.

Reprezentacya gminy Czortkowa wnosi 
petycyę o obowiązkowe zaprowadzenie ra­
chuby wedle czasu środkowo-europejskiego ; 
Wydział powiatowy w Borszczowie, Towarzy­
stwo gospodarskie na Krainę i pewne kółko 
włościańskie w Czechach o pozostawienie gra­
nicy zamkniętej dla bydła rumuńskiego.

Pos. W e i g e 1 zrzeka się miejsca w ko- 
misyi prawniczej.

Prezes gabinetu hr. T a a f f e na inter- 
pelacyę Gregorczyca, zwracającą się przeciw 
niezatwierdzeniu statutów dwu słoweńskich 
towarzystw gimnastycznych przez Namiest­
nictwo Pobrzeża, odpowiada, że oba towa­
rzystwa poddały się bez rekursu wskazówkom 
co do zmienienia statutów, i na tern koniec 
sprawie, zwłaszcza gdy towarzystwa na pod­
stawie zmienionych statutów istnieją już od 
przeszło roku. Co się tyczy użalenia się na 
niedozwolenie noszenia stroju osobnego, od­
powiedź jest ta, że żadne stowarzyszenie nie 
ma prawa do noszenia stroju osobnego, w 
tym razie zaś odmówienie pozwolenia jest 
tern więcej uzasadnione, ile że towarzystwa 
gimnastyczne nie są politycznemi, a chciały 
nosić strój o troistej barwie słowiańskiej.

Na trzy interpelacye Sokola, zwraca­
jące się przeciw orzeczeniom Namiestnictwa 
w Czechach w bardzo drobnych sprawach, 
w których jakoby krzywda była się stała 
stowarzyszeniom i zgromadzeniom czeskim, 
pan Prezes gabinetu obszernie odpowiada w 
tym duchu, że wszystko stało się po prawie.

W sprawie rozszerzenia miasta Gradcu 
pan Prezes na interpelacyę Hofmanna od­
powiada, że Ministerstwo dotychczas nie 
miało i obecnie także nie ma sposobności 
zajmować się nią.

Minister obrony krajowej hr. W el- 
s e r s h e i m b n a  interpelacyę Rizziego w spra­
wie rozpuszczenia mnóstwa robotników za­
trudnionych w arsenale marynarskim w Poli 
odpowiada, że rozpuszczono tylko część tych 
robotników, którzy nie należą do stałych, 
lecz są najmowani na tygodniowe wypowie­
dzenie, a musiano rozpuścić ich ze względu 
na niedostateczny budżet wydatków. Zresztą 
wszyscy byli o rozpuszczeniu bardzo wcze 
śnie powiadomieni.

Izba przystępuje do porządku dzien­
nego.

Najprzód idzie pierwsze czytanie wnio­
sku Kaizla, o wydanie ustawy, rozszerzają­
cej opiekę nad robotnikami i wniosku Barn-

do Rheinsberg, trochę zaniepokojony obietni­
cą, uczynioną mu przez ks. Mirów, że go 
wkrótce rewizytować będzie. „Przybędzie nie­
zawodnie — pisze Fryderyk — ale jak się 
go pozbyć? Bóg wie, Bóg tylko jeden!"

Wkrótce potem, Fryderyk spał snem 
głębokim, było to bowiem trzecia godzina 
rano, gdy zbudziła go służba, mówiąc, że 
jakiś kuryer przybył. Królewicz zerwał się 
natychmiast z łóżka w przewidywaniu nie­
zmiernie ważnych wiadomości. Kuryer dorę­
czył mu tymczasem list od księcia z Miro­
wa, zapowiadający przybycie jego tegoż dnia 
na południe. Można sobie wyobrażać gniew 
Fryderyka, — rozkazał wszakże przygotować 
wszystko na przyjęcie gościa z niezwykłemi 
honorami. Opis tego przyjęcia, niezmiernie 
złośliwy, świadczy, że gospodarz wysilał się, 
aby wspaniałością swoją olśnić gościa, z któ­
rego tak on jak i dworzanie śmieli się nie- 
litościwie. Obiad był wyborny, wino szam­
pańskie strumieniami się lało, — książę Mi­
rów pił za czterech, lecz nagle:. — Prze­
praszam — rzekł z powagą — ważne spra­
wy państwa powołują mię do domu....“ 
Wszyscy w śmiech a książę namyślił się i 
odłożył ważne sprawy państwa na dzień na­
stępny — bawił bowiem w Rheinsbergu do 
godziny drugiej po północy.

Jest rzeczą niewątpliwą, że gdyby Mi­
rów nie był księciem z urodzenia, noga je­
go nie postałaby na dworze Fryderyka. Od 
zwykłych śmiertelników, którzy pragnęli mu 
się przedstawić, królewicz wymagał jednego 
tylko warunku, ale warunku sine qua non: 
rozumu lub sprytu, inteligencyi. Mówił nie­
raz: „Wiem, że ten lub ów, to lichy charak­
ter, ale zabawny przy stole!" I jadł obiad 
z tern lichem indiwiduum. Nie szacował np. 
wcale p. La Ohetardie. ale margrabia ten 
miał tyle sprytu , że królewicz rozkoszował, 
się jego odwiedzinami. „To cukierek dla 
nas!" mówił. — Rozmów pospolitych więk­
szości ludzi nie znosił, ponieważ „ta więk­
szość nie myśli i nie zajmuje s ię , jak tylko 
przedmiotami, które ma przed sobą, a mó­
wi tylko o tern, co widzi. — Podczas je­
dnego pobytu swego w Berlinie, słyszał pe­
wnego wieczora , jak mówiono tylko o toa­
letach i modach; poprzedniego dnia, przy 
stole rozmowa toczyła się wyłącznie o ga­
stronomii i najlepszej metodzie leczenia pe­
wnej choroby... I dziwi się, że ludzie, „tak 
wyłącznie zajęci drobnostkami, lubią żyć, i 
mogą lękać się śmierci".

reithera o otoczenie opieką robotników, za­
trudnionych przy budowli wielkich wiedeń­
skich zakładów komunikacyjnych.

Pos. K a i z l ,  motywuje obszernie swój 
wniosek i proponuje przekazać oba wnioski 
komisyi przemysłowej z poleceniem, aby zda­
ła sprawę w ciągu miesiąca.

Pos. B a r n r e i t h e r ,  uważa to, czego do­
maga się p. Kaizl, t. j. ustanowienie minimal­
nej płacy dziennej, za postulat poprostu nie­
wykonalny, bo wymagałoby to ustanowienia 
także minimalnej roboty, czego przecież u- 
stawą oznaczyć nie można. Dalej zwraca się 
mówca przeciw mniemaniu preopinanta , że 
specyalna opieka nad robotnikami, zatrudnio­
nymi przy budowlach wiedeńskich, da się 
zgeneralizować na wszystkich wyrobników 
wszędzie i zawsze. Zaznaczywszy, jak sobie 
wyobraża inspektorat opiekuńczy nad tymiż 
robotnikami , mówca zwalcza wniosek Kaizla
0 przyspieszenie obrad komisyjnych.

Pos. G es s m a n n  popiera w ogólno­
ści wywody Kaizla , niemniej jego żądanie, 
by komisya przemysłowa była zobowiązaną 
w ciągu miesiąca zdać sprawę.

Izba uchwala przekazać oba wnioski 
komisyi przemysłowej, a to z poleceniem co 
dopiero wspomnionem.

Następnie dokonano wyboru komisyi 
walutowej, w której skład weszli członkowie 
wszystkich większych i mniejszych frakcyj, 
z wyjątkiem antisemitów. Z Koła polskiego 
wybrani p p .: Jaworski, Kozłowski, Piniń- 
ski, Rutowski, Weigel, Szczepanowski, Kraiń- 
ski, Abraharaowicz Dawid i Rappaport; je­
dnego miejsca odstąpiło Koło polskie Teli- 
szewskiemu.

Z porządku dziennego załatwiono w 
pierwszem czytaniu wniosek Burgstallera, o 
chwilowe powstrzymanie zaprowadzenia pro- 
gresyjnej podwyżki podatku budynkowego w 
Tryeście, przekazując go komisyi podatkowej.

Dalej zgodzono się na zmiany, poczy­
nione przez Izbę wyższą, w uchwalonej przez 
Izbę poselską ustawie o regestrowanych ro­
botniczych kasach wzajemnej pomocy i 
uchwalono ją z temiż zmianami zaraz w trze- 
ciem czytaniu.

Następuje drugie czytanie zmienionego 
przez Izbę wyższą projektu ustawy o zapo­
mogach dla urzędników z powodu drożyzny. 
Izba wyższa, jak wiadomo, zredukowała kre­
dyt odnośny z 1,000.000 zł. na 500.000 zł.,
1 opuściła postanowienie o pokryciu tego 
wydatku z zasobów kasowych. Komisya bu­
dżetowa Izby poselskiej wnosi zgodzić się na 
opuszczenie tego postanowienia, ale trzymać 
się pierwotnej uchwały co do całego miliona.-

To też życie umysłowe było w Rheins­
bergu w pełnym rozwoju. Każdy z gości 
zwykłych lub dworzan miał swoją rolę w tym 
koncercie, nigdy się nie kończącym. A że 
każdy miał swój rodzaj odrębny, nie było 
przeto współzawodnictwa, i harmonia pano­
wała powszechna,— nie tylko harmonia, ale 
nawet przyjaźń. Fryderyk mówił też nieraz, że 
on swoje królestwo w Rheinsbergu poświęcił 
przyjaźni. Pragnął mieć wszystkich przyja­
ciół swoich ciągle przy sobie. Jeżeli się 
zgodził na rozłączenie z Keyserlingkiem, to 
jedynie dlatego , aby go wysłać do Woltera 
w charakterze „intelektualnego ambasadora". 
Gdy Jordan przez trzy dni był nieobecny, 
ten krótki przeciąg czasu wydawał się Fry­
derykowi nie do wytrzymania. „Nie możemy 
się obejść bez ciebie — pisał do niego, — 
stół nasz potrzebuje twojej filozofii; przy­
nieś nam corychlej całą erudycyę twej bi- 
bloteki, nie zabierając jej pyłu, i bądź prze­
konany, że będziesz przyjęty jako człowiek, 
który nam jest niezbędnie potrzebnym". 
Każdy też z przyjaciół miał swoje przezwi­
sko, nadane przez królewicza: Jordan był 
Hefestionem, Keyserlingk Cezarionem, Kno- 
belsdorf zwał się: chevalier Bernini.

Przyznać trzeba, że w Rheinsbergu pa­
nowała stale atmosfera spokoju, niemal szczę­
ścia, z którego nawet korzystała po części 
żona królewicza. Fryderyk nie kochał jej, to 
pewna; listy, jakie pisał do niej z podróży, 
zieją lodowatym chłodem; nazywa ją stale 
Madame, a listy swe kończy zwykle suchą 
formułką, rzadko prosi o pozwolenie uściska­
nia jej „z całego serca". Nie ma nigdy czasu 
pisać do niej dłużej; raz jest znużony, to 
znów ma straszliwy ból głowy. Gdy pisał do 
Woltera głowa nie bolała go nigdy. Ale po­
mimo tego w Rheinsbergu był dla niej po­
błażliwym, łagodnym, pozwalał jej pamiętać 
o mężu i psuć go dogadzaniem. I pewno 
później biedna kobieta żałowała nieraz tych 
czasów, spędzonych w cichej samotności. 
Pełna intelligencyi i wesołego usposobienia, 
pojmowała ona najbardziej poważne dysku- 
sye, a lubiła także wesołe żarty i sama nie­
raz zdobywała się na odwagę swawoli.

Pewnego wieczora Fryderyk postanowił, 
że będzie uczta wesoła: raz po raz wznosił 
toasty, których odmówić nikt nie mógł, tem- 
bardziej, że królewicz, w wybornym humo­
rze, wszystkich wprawił w szaloną wesołość. 
Po dwóch godzinach Bielfeld, najmłodszy z 
towarzystwa, uczuł, że mu się głowa zawraca

Ten wniosek komisyi popierają poS- 
P r o m b e r  i G e s s m a n n ,  po których pw«' 
mówieniu przerwano obrady.

P r e z e s  wzywa komisyę walutową, aW 
ukonstytuowała się jutro przed posiedzenie® 
Izby. _

Koniec posiedzenia o godz. 8. Nast°' 
pne jutro.

( C X X X V I I  posiedzenie Izby poselskiej)- - 
*t* Wiedeń, 28 maja. (Koresp. Gazdjl 

Lwowskiej).
Prezes S m o l k a  zagaja posiedzenie 0 

godzinie 11 minut 15; Izba bardzo nie' 
licznie zgromadzona.

Na ławie rządowej nieobecni hr. Web . 
sersheimb i margr. Bacąuehem. j

Gmina Młynówce, powiatu złoczowskie' 
go petycyonuje o zbudowanie przejazdu prze2 
tor kolejowy pod Młynowcami; gminy Sielec, 
Wolica, Ługowa i Będziemyśl, powiatu ropczy' 
ckiego, petycyonują o reformę procedury cy- 
wilnej; gminy Kanina, Wysokie i Siekier' 
czyny, powiatu limanowskiego, o zapomogę 
ze skarbu na zbudowanie kościoła.

Na porządku dziennym dalszy ciąg 
brad nad zmienionym przez Izbę wyższą pro­
jekcie o kredycie dodatkowym na wsparci* 
dla urzędników z powodu drożyzny.

Po mowach pp. H o f m a n n a  i Fus- 
sa za wnioskiem komisyi budżetowej, zabie­
ra głos Minister skarbu dr. S t e i n  b a c h  i 
przemawia przeciw wnioskowi, zalecając U' I 
chwałę Izby wyższej raz ze względu na ko­
nieczność zachowania równowagi w prelinń; 
narzu budżetowym, której stanowczo bronie 
będzie już dla złego wrażenia, jakieby nie- I 
dobór, choćby tylko rachunkowy, wywarł n* 1 
opinię europejską; a potem ze względu n* 
niezwłóczenie sprawy, która po przyjęciu wnio­
sku komisyi musiałaby długą przechodzić 
drogę, zanimby stała się prawomocną. Pafl 
Minister przyrzeka zresztą nie tylko "w ty® 
roku, lecz i w latach następnych uczynić dl* 
urzędników, co tylko w ramach budżetu u- 
czynić będzie można. (Brawo, brawo).

Pos. L e w a k o w s k i  (własnem imie­
niem) kreśli obraz „nędzy" w niższych sfe­
rach urzędniczych, które mają prawo do ta­
kiej samej podwyżki płac, jak duchowień­
stwo i oficerowie. Mówca wnosi rezolucyę 2 
wezwaniem do Rządu, aby uregulował płace 
przynajmniej trzech najniższych klas urzę­
dniczych i pensye dla wdów i sierót.

Pos. W e i g e l  ubolewa nad zwłoką, 
której sprawa ta już doznała. Bis dat, qid 
cito dat — woła mówca — to tutaj wfaśnie 
się stosuje. A jednak zaleca mówca wniosek 

- komisyi.

i łamiąc przepisy etykiety, bez względu na 
obecność króle wieżowej, wstał od stołu, aby 
na galeryi zamkowej zaczerpnąć świeżego po­
wietrza. To jednak powietrze przyczyniło się 
do zwiększenia zawrotu a przyczyniła się do 
tego jeszcze i następująca okoliczność. Wy­
chodząc Bielfeld pozostawił przed sobą na 
stole szklankę pełną wody; królewiczowa korzy­
stając z jego nieobecności, wodę wylała a 
szklankę napełniła po brzegi winem Sillery. 
Biilfeld za powrotem, wychyliwszy napój je­
dnym tchem, do reszty się upił. Królewicz 
zawołał go do siebie, prawił mu rozmaite 
serdeczności, mówił o widokach świetnych 
na przyszłość, a cichaczem dolewał mu je­
szcze wina Lunel. Wesołość całego towa­
rzystwa stawała się tymczasem coraz hała­
śliwszą. Królewiczowa przypadkiem, czy też 
nmyślnie stłukła kieliszek — w tejże chwili 
wszystkie kieliszki znalazły się na ziemi. Fry­
deryk wyszedł nareszcie, a za nim królewiczowa
i całe towarzystwo. Biilfeld wychodził ostatni, 
a że nie było tam żadnego służącego, któryby 
wsparł jego chwiejące się kroki, schodząc ze 
schodów runął na dół i stracił przytomność. 
Byłby tam leżał Bóg. wie jak długo, gdyby 
nie szczęśliwy wypadek, że służąca przecłm 
dząc tamtędy, spotknęła się na leżącym mar­
two Billfeldzie i podniosła wrzawę. Zbiegła 
się służba i przeniosła nieprzytomnego do 
jego mieszkania.

Przywołany lekarz opatrzył rany, z po­
czątku kręcił głową i przebąkiwać coś za­
czął o konieczności trepanowania nadwerę­
żonej czaszki. Ale skończyło się na niczem. 
Biilfeld dwa tygodnie przeleżał w łóżku i 
wstał zdrów zupełnie.

Ta mała orgia była wyjątkowym wy­
padkiem w Rheinsbergu, a najlepszym tego 
dowodem jest to, że nazajutrz , z wyjątkiem 
królewiczowa, żaden z biesiadników nie poja­
wił się u stołu. U króla było inaczej. Naza­
jutrz po uczcie każdy musiał być na swojem 
stanowisku, gotowy do rozpoczynania na no­
wo. Fryderyk nie był smakoszem , ani pić 
zbyt wiele, ani jeść wykwintnie nie lubił. 
Kuchnia jego, kierowana przez Francuza,! 
była wszakże delikatna. Wina pijał francu 
skie: szampańskie i burgundzkie, — raz za­
mówił 800 butelek wina szampańskiego i 
200 Volnay i Pomard, — wolał więc te wi­
na niż reńskie lub węgierskie, a z fran­
cuskich tym dawał pierwszeństwo, które po­
budzają wesołość.

(Ciąg dalszy nastąpi).



Pos. M a s a r z y k  wnosi zgodzić się na 
uchwałę, Izby wyższej, ale osobną, rezolucyą 
wezwać Rząd, aby zażądał drugiego na ten- 
£c cel kredytu w ilości znowu 500.000 zł.

Izba uchwala wniosek komisyi.
Nakoniec zatwierdzono wybory z wię­

kszej posiadłości styryjskiej: pp. Attemsa, 
Wurmbranda i Hackelberga.

Koniec posiedzenia o godzinie 1 mi­
nut 20. — Następne we wtorek.

Mowa J. E. Ministra skarbu
dr. Steinbacha,

wygłoszona w pierwszem czytaniu projektów 
odnoszących się do uregulowania waluty.

(Ciąg dalszy).
Szukając teraz przejścia od wywodów 

panów, co dopiero wymienionych, do wywo­
dów pana pos. Neuwirtha, mogę powiedzieć, 
że z mojego stanowiska nie mogę uznać, 
iżby dłużnicy mieli prawo do wolnego wy­
bijania monety srebrnej wedle ustawy, a 
więc znacznego obniżenia swych zobowiązań; 
ani też, iżby wierzyciele mieli prawo jakieś 
co do relacyi między srebrem a złotem, a 
odnośnie między walutą papierową a złotem, 
jakiej między walutą papierową a złotem ni­
gdy nie było, a jaka między srebrem a zło­
tem przez czas przydłuższy wprawdzie za­
chodziła, nad którą jednak teraz, jak ze 
wszystkich stron przyznano, targ powszech­
ny przeszedł do porządku dziennego. Mogę 
tylko powtórzyć: takie zawsze było moje za­
patrywanie. Takie jest ono też jeszcze po 
wywodach szan. pana pos. Neuwirtha, któ­
remu dziękuję serdecznie za wzmiankę o 
mojej osobie i który zechce przyjąć odemnie 
zapewnienie, że jak najserdeczniej wywzaje- 
mniam się za wyrażone mi przezeń uczucia 
przyjaźni. To jedno tylko dodaję, że pokazu­
je się tu znowu, i to słusznie, iż obrona ró­
żnych przekonań nie potrzebuje bynajmniej 
oddziaływać na stosunki osobiste.

Szan. pan pos. Neuwirth wytacza sze­
reg wątpliwości i w bardzo obszernym wy­
wodzie usiłuje przedstawić Wam pobudki 
swoich poglądów. Przedewszystkiem na jedno 
zwracam uwagę. Z całej mowy szan. pana 
posła jasno wypływa, że zmierza do podwyż­
szenia dzisiejszej wartości naszych pieniędzy, 
i to do podwyższenia wcale nie mało zna­
cznego. Jako ideał wyobraża sobie pos. Neu­
wirth relacyę: 1 zł. =  2 mrk. Nie mogę 
nie wypowiedzieć, że, gdybyśmy doszli do 
takiego rezultatu, uważałbym to za ciężką 
szkodę dla produkcyi austryackiej. (Bardzo 
słusznie!) Jest to zapatrywanie, które z ró­
wną otwartością przeciwstawić muszę zapa­
trywaniu pana posła. Wychodzi on z tego 
punktu widzenia, że wybijanie monety sre­
brnej powinno być zastanowione ustawą. Ależ 
to właśnie Wam też proponujemy, dodając 
tylko zarazem ustanowienie relacyi. Staramy 
się bowiem pociągnąć granicę nie po jednej 
tylko stronie, lecz z obu stron, żeby war­
tość złotego austryackiego ani się nie pod­
wyższyła, ani też obniżyła. Proszę zważyć: 
jeżeli zastanowimy wybijanie monety sre­
brnej bez ustanowienia zarazem relacyi, 
wtedy z jednej strony pomnożenie środków 
wypłaty w dzisiejszej walucie w srebrze bę­
dzie niepodobieństwem, ale z drugiej strony 
złoto nie wejdzie do nas z zagranicy, bo nie 
będzie relacyi. (Tak jest, bardzo słusznie!) 
Tym sposobem doszlibyśmy rzeczywiście do 
tego, że środki wypłaty nie pomnożyłyby 
się ani w srebrze, ani w złocie.

Szan. pan poseł rozwodził się też sze­
roko o sposobie, w jaki ustanowiliśmy pro­
jektowaną relacyę. W dniach ostatnich kilka 
razy miałem sposobność (w Kole polskiem 
i w innych gronach parlamentarnych) o spra­
wie tej mówić. Z mojego stanowiska mogę 
tylko powtórzyć, że prawdziwą było mi po­
ciechą, iż w kwestyi ustanowienia relacyi 
znalazła się o b j e k t y w n a  podstawa. Wy­
wody o sztucznem sprowadzeniu pewnego 
kursu* są — jestem o tem przekonany — 
z góry nietrafne. Pójdźmy na giełdę kiedy­
kolwiek — czy papiery podnoszą się, czy 
spadają — zawsze usłyszymy partyę prze­
ciwną, której to jest nie na rękę, mówiącą, 
że kurs sztucznie jest wywołany. Boć i jest 
coś sztucznego w prądach zwyżki i zniżki, 
gdy im przypatrzymy się samym w sobie. 
Często bowiem nie powstają same przez się, 
są często rezultatem układów; ale wypływa 
to z walki między podażą a popytem, i tru­
dno pewnemu kierunkowi spekulacyjnemu za­
rzucić, że sztucznie to wywołał i że inna 
droga byłaby naturalną. Gdzież, panowie, 
mamy kryteryum: co sztuczne a co naturalne ? 
Nie mamy innej miary krom właśnie chwiej- 
ności kursów.

Ten sam szanowny pan poseł staje po 
prostu na tem stanowisku, że powinniśmy 
starać się podnieść naszą walutę , a to tak, 
żeby złoty austryacki zrównał się z dwiema 
mai kami. Jego zdaniem , jedynie to stano­
wisko jest słuszne. Przytacza na to mnóstwo 
przykładów, i wskazuje na W łochy, Rumu­
nię i Niemcy. Ależ dwa pierwsze z tych 
państw wprzód ustanowiły były wartość zło­
ta ; złoto weszło do nich w ich walucie;
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Niemcy zaś wszakże ustaliły przy zaprowa­
dzeniu złota relacyę, wówczas właśnie istnie­
jącą. Dwa pierwsze państwa miały system 
bimetaliczny, miały złoto już przedtem jako 
prawny środek wypłaty. Chętnie przyznaję, 
że stosunek 1 : 15!/* sprowadził w ostatnich 
czasach wielkie trudności; ale państwa te 
miały go już w swoich ustawach. A teraz 
pytam W as: gdzież to napisano, że musimy 
nasze pieniądze papierowe wykupować zło­
tem? ( Bardzo słusznie). A wszakże pytanie 
to decyduje o rzeczy. Gdzież tu jest naru­
szenie prawa i wiarołomstwo? Bardzo chę­
tnie przyznaję, że w innych państwach przez 
długie lata ostawał się stosunek złota do 
srebra, jak 1 : 15'/* ; ale, po pierwsze, my 
wcale nie ustanawiamy stosunku srebra do 
złota, lecz ustanawiamy stosunek naszej wa­
luty papierowej do złota. Ten jest jeden 
ważny wzgląd. Po drugie, wcale też nie 
pojmuję, jakby dojść można do przejścia od 
którejbądź waluty do złota, jeśliby się nie 
ustanowiło stosunku. Jakoż rzeczywiście, nie 
możemy uczynić nic innego, tylko ustanowić 
ten stosunek wedle kursu przeciętnego. Pan 
poseł ma słuszność, mówiąc , że to pewnie 
po raz pierwszy zdarza się w Europie, iż 
takiego chwytamy się postępowania; proszę 
jednak zważyć: znajdujemy się też w poło­
żeniu, jakiego w historyi dotychczas nie by­
wało. Chcąc zaś uzdrowić panujący u nas 
stan rzeczy, nie możemy uczynić nic innego, 
jak tylko chwytać się sposobów, które po­
zwalają nam spodziewać się, iż przy ich 
pomocy dojdziemy do celu.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Sp r a wy  p a r l a me n t a r n e .

Komisya Izby dep. dla p r z e d ł u ż e ń  
w a l u t o w y c h ,  która, jak wiadomo, ukon­
stytuowała się wybierając p. J a w o r s k i e ­
go przewodniczącym a zastępcami przewo­
dniczącego pp. Plenera i Deyma, odbędzie 
dzisiaj, w poniedziałek pierwsze merytory­
czne posiedzenie. Celem pozostawienia jej 
czasu do pracy w pospieszniejszem tempie, 
zarządził prezes dr. Smolka, iż aż do zupeł­
nego załatwienia w komisyi przedłożeń wa­
lutowych Izba tylko dwa razy w tygodniu 
będzie się zbierała na pełne posiedzenia.

Komisya p o d a t k o w a  Izby wybrała 
do komitetu dla podatku dochodowego sie­
dmiu członków, między tymi pp. dr. B y k a  
i Cze cza.  Do komitetu tego należy także 
przewodniczący komisyi podatkowej dr. Men- 
ger. Następnie przystąpiła komisya do obrad 
ogólnych nad drugim głównym rozdziałem 
przedłożenia rządowego, mianowicie nad „po­
datkiem zarobkowym stowarzyszeń obowią­
zanych do składania publicznych rachun­
ków." Wśród wielu innyeh zabrał głos dep. 
Dawid A b r a h a m o w i c z  zwracając na to 
uwagę, iż o ile się zdaje, okaże się potrze- 
bnem przekazanie tego przedmiotu komite­
towi z trzech członków. Z powodu spóźnio- 
nej pory przerwano obrady.

SPRAWY IOIARCKII

(Zebranie przybocznej rady kolejowej.)
Dzienniki wiedeńskie podają obszerniej 

sze streszczenie mowy prezydenta general­
nej Dyrekcyi kolei państwowych dr. Biliń­
skiego, wygłoszonej na uzasadnienie potrze­
by podwyższenia taryf towarowych. P. pre­
zydent powiedział: Dążeniem zarządu kolei 
państwowych musi być, aby ze swych linij 
kolejowych uzyskał taki dochód, któryby zdo­
łał pokryć wszystkie wydatki tych linij. Nie­
stety, nie zachodzi to dzisiaj w skompliko­
wanym i szeroko rozgałęzionym organizmie 
kolei państwowych. Na budowę rozmaitych 
wozów i maszyn, tudzież stawianie stacyj, 
okazała -się potrzeba takich wydatków, któ­
rych pokrycia z samych dochodów kolei w 
obecnym stanie spodziewać się nie można. 
Skoro jednak wydatność kolei państwowych 
stanie się większą niż dzisiaj, wówczas tak­
że zapewne zarząd skarbowy łatwiej zgodzi 
się na żądania , czynione ze strony general­
nej Dyrekcyi.

Mówca wykazał dalej na podstawie zna­
cznego materyału statystycznego, jak to na 
poszczególnych liniach kolei państwowych 
ukształtowały się dochody, i podniósł, że za­
równo koleje państwowe, jak i wszystkie in­
ne koleje austryackie, cierpią w skutek nie­
ustannego zwiększania się wydatków. Pocho­
dzą one ztąd , iż cena węgla się podniosła, 
wzrosła stopa płacy, podniosły się pensye 
urzędników i personalu kolejowego, wreszcie 
wskutek rozporządzeń ministeryalnych, zale­
cających oszczędzanie sił personalu, nastą­
piło pomnożenie personalu. Mówca objaśniał 
szczegółowo stosunek, istniejący pomiędzy 
kosztami wykupna kolei upaństwowionych, 
a wydatnością poszczególnych linij tych ko-
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lei. Istnieją między niemi linie, które nie 
mają nawet strategicznego znaczenia, a z któ­
rych dochody nie pokrywają kosztów ruchu. 
Przy tem wszysikiem pojawiają się zawsze 
jeszcze rekryminacye, że Państwo tak mało 
czyni dla kolei państwowych. Z tych wszyst­
kich przytoczonych względów wypłynęła dla 
generalnej Dyrekcyi kolei państwowych ko­
nieczność nowego uregulowania taryf.

Rada kolejowa uchwaliła, jak wiadomo, 
29 gł. przeciw 27 głosom nie wchodzić w dy- 
skusyę szczegółową nad podwyższeniem, czyli, 
innemi słowy, oświadczyła się przeciw pro­
jektowi generalnej Dyrekcyi. Na zebraniu je­
dnak dnia następnego, t. j. 28 b. m., reasu­
mowała poprzednią swoją uchwałę i prze­
prowadziła nad projektem szczegółową dy- 
skusyę, w której odrzuciła najważniejszą część 
projektu, mianowicie podwyższenie taryfy na 
węgle.

P. Minister handlu przyrzekł pewne 
ułatwienia co do manipulacyi należytości.

Wybory sejmowe w Kroaeyi.
Dzisiaj, 30 b. m. rozpoczynają się i 

trwać będą do 2 czerwca wybory do sejmu 
zagrzebskiego. Sejm ten składa się z dwóch 
sekcyj. W pierwszej sekcyi wirylistów zasia­
dają: arcybiskup zagrzebski i serbski patry- 
areha Karłowaczu, katoliccy i prawosławni 
biskupi, zagrzebski wielki przeor, dalej starsi 
żupanowie i „komes" Turopolja, wreszcie peł­
noletni władający językiem kroackim i opła­
cający co najmniej 1000 zł. podatku, syno­
wie 2 książęcych, 13 hrabiowskich i 7 ba- 
ronowskich rodów. Jednakże z tytułu wiryli­
stów nie może zasiadać w sejmie więcej, niż 
połowa posłów wybieranych.

Tych jest 90, wybranych w 21 okrę­
gach miejskich i 69 okręgach włościańskich. 
Prawo wyborcze bezpośrednie posiadają peł­
noletni obywatele, którzy opłacają rocznego 
podatku w miastach 15 zł., na wsi 30 zł. 
(w niektórych uboższych okręgach 15 zł.), 
dalej duchowni, urzędnicy, profesorowie, po­
zasłużbowi oficerowie, adwokaci, notaryusze, 
osoby posiadające dyplom Wszechnicy, leka­
rze, dyplomowani inżynierowie i kapitanowie 
okrętów. W skutek reformy wyborczej z r. 
1888, liczba wyborców wzrosła do 49.068. 
Na posła wybranym być może każdy wybor­
ca, który umie pisać; czynni oficerowie , sę­
dziowie i urzędnicy administracyi krajowej, 
nie są wybieralnymi do sejmu.

Jak w Węgrzech , tak też w Kroaeyi 
istnieją trzy stronnictwa, które pod inną 
nazwą w swych dążnościach pizedstawiają 
dokładną analogię ze stronnictwami węgier­
skiemu Kroaekie stronnictwo narodowe ob­
staje przy ugodzie węgiersko-kroackiej z ro­
ku 1868; „kroaeka opozycya umiarkowana", 
której organem jest Obzor, podobnie jak 
w Węgrzech „narodowe" stronnictwo Appo- 
nyhego, nie neguje wprawdzie ugody z Wę­
grami z roku 1868, ale pragnie ją rozsze­
rzyć; nareszcie , tak zwane „stronnictwo 
prawa", którego naczelnikiem jest Antoni 
Starcewicz , dąży do odłączenia Kroaeyi od 
Węgier, a zatem względem ugody z Węgra­
mi zajmuje takie same stanowisko , jak wę­
gierskie stronnictwo niepodległości wzglę­
dem ugody z Austryą.

Od 20 lat stronnictwo narodowe two­
rzy większość w Sejmie zagrzebskim, i dzier­
ży najwyższe urzędy krajowe. Jednakże 
w roku 1883, w skutek chwiejności ówcze­
snego bana, hr. Pejacewicza, stronnictwo to 
popadło w stan, zagrażający zupełnem prze­
sileniem. Dopiero nowy ban, hr. Khuen- 
Hedervary, umiał nanowo skupić je, i 
uczynić zdolnem do pożytecznej pracy 
w Sejmie.

Stronnictwo narodowe , jak dotąd, ob­
staje przy ugodzie węgiersko - kroackicj , i 
nie poruszając sporów konstytucyjnych i 
prawno-politycznych , pragnie przedewszyst­
kiem skorzystać z bardzo szerokiego samo­
rządu, jaki Kroacya posiada , celem podnie­
sienia kraju pod względem moralnym i eko­
nomicznym.

Z wybitniejszych członków stronnictwa 
narodowego wszyscy ubiegają się ponownie 
o mandaty poselskie.

W ostatnim sejmie z 90 wybranych 
posłów około 65 należało do stronictwa na­
rodowego czyli rządowego, w którem gło­
sują wszyscy prawie wiryliści. Ze względu 
na dość znaczne powiększenie liczby wybor­
ców, teraźniejsze wybory obudzają szczegól­
ną ciekawość. Zdaje się jednak nie ulegać 
wątpliwości, że stronnictwo narodowe po­
wróci do nowego sejmu równie liczne, jak 
było reprezentowane w dawniejszym. — 
Tymczasem z dwóch stronnictw opozycyj­
nych jedno, tak zwana „umiarkowana opo­
zycya," przed rozpoczęciem wyborów złożyła 
broń. Obzor ogłosił 19 maja odnośny mani­
fest.

Z Bułgaryi.
(Sensacyjna wiadomość. — Potwierdzenie wyro­

ku. — Kolonizacye.)
Wielce sensacyjną, ale dotąd niestwier- 

dzoną wiadomość podaje Nowoje Wremia. 
Dziennik ten zapewnia, iż przed kilku dnia­
mi Bułgar Gerow, który w ostatniej wojnie 
przeciw Turcyi był rossyjskim konsulem w 
Filipopolu, z polecenia ministrów: Naczewi- 
cza i Grekowa i dyplomatycznego agenta w 
Konstantynopolu Dimitrowa, próbował ex- 
archę Józefa nakłonić, aby się podjął przy­
wrócić porozumienie między Rossyą a Buł- 
garyą. Projekty, służące za podstawę poro­
zumienia, miały być następujące: Uznanie 
księcia Ferdynanda nie będzie ściśle żądane. 
Wystarczy, że Rossya, nie żądając usunięcia 
księcia Ferdynanda, wyszle reprezentanta do 
Sofii, który osobiście przekona się o lojalno­
ści i dobrej woli księcia. Rossya następnie 
będzie mogła zadecydować o stanowisku księ­
cia. Ze swej strony zaś obowiązuje się Buł- 
ga,rya do utworzenia z reprezentantów wszyst­
kich stronnictw nowego ministerstwa, do wy­
dania ogólnej amnestyi, do przywrócenia (?!) 
konstytucyi i oddania Rossyi kierownictwa 
polityką zagraniczną (?!). Exarcha odmówił 
zaproponowanej mu misyi pojednawczej pod 
pozorem, iż jego stanowisko nie dozwala mu 
mięszania się do polityki, w rzeczywistości 
zaś dlatego, że się przekonał, iż podobne ro­
kowania byłyby bezcelowe.

Sąd kasacyjny potwierdził wyrok, ska­
zujący poddanego austryackiego Lubojem- 
skiego za szpiegowstwo na ośm lat więzie­
nia. Rząd austro-węgierski — jak donoszą z 
Sofii — zrezygnuje z swych kapitulacyj, 
mocą których mógłby żądać wykonania wyroku 
w granicach Monarchii, skutkiem czego Lubo- 
jemski odcierpi swą karę w Bułgaryi.

W Bułgaryi znajdują się ogromne prze­
strzenie ziemi niezaludnione, przeważnie w 
okolicach naddunajskich i nadmorskich. Do­
tychczas tylko Słowacy austryaccy zdołali 
osiedlić się w kilku miejscach, obecnie zaś 
generalny konsul włoski zwrócił się z prośbą 
do rządu bułgarskiego, aby pozwolono stu 
pięćdziesięciu rodzinom włoskim osiedlić się 
w miejscach niezaludnionych. Rząd sofijski 
zgodził się na tę propozycyę, kładąc za je­
dyny warunek pozwolenia przyjęcie poddań­
stwa bułgarskiego przez przyszłych osa­
dników.

Z Warszawy.
(Wizyta inspekcyjna pułkownika Wendricha. — 

Budowa nowych koszar.)
W tych dniach bawił w Warszawie 

pułkownik Wendrich, który pozyskawszy 
niezwykłe zaufanie cara , został mianowany 
niedawno głównym inspektorem dróg żela­
znych, i w tym też charakterze przybył do 
stolicy Królestwa. O ile słychać, inspekeya 
pułkownika Wendricha miała przedewszyst­
kiem, jeżeli nie wyłącznie charakter woj­
skowy. Załatwiwszy się z nieporządkami na 
kolejach, przewożących zboże, przybył na 
granicę zachodnią, aby zbadać, jakie na 
wypadek wojny jest pogotowie kolei żela­
znych.

W warszawskich sferach kolejowych 
z pewnem przerażeniem stawiają sohie py­
tanie: Jaki będzie rezultat wizyty p. Wen­
dricha? Przegląd jego był zanadto powierz­
chowny , aby się po nim można spodziewać 
jakichkolwiek rezultatów co do ulepszeń 
technicznych na wypadek mobilizacyi. Nie 
wykluczone natomiast są zarządzenia poli­
tyczne. Mniej więcej dwa tygodnie temu 
zamieściły Mosk. Wied. artykuł, wskazujący 
na niebezpieczeństwo, grożące Rossyi na 
wypadek wojny z tego powodu, że zacho­
dnie koleje państwa znajdują się wyłącznie 
w administracyi Polaków, i że personal ich 
służbowy jest zupełnie polski. Wiadomo, że 
dziennik ten odzwierciedla dość wiernie 
prąd, jaki panuje obecnie w najwyższych 
sferaeh, mianowicie wobec Polaków. Wizyta 
pułkownika Wendricha w Warszawie nastą­
piła bardzo krótko po ogłoszeniu artykułu 
Mosk. Wied. , aby ją artykuł ten spowodo­
wał, to przecież obawiają się, iż pomiędzy 
artykułem a celem podróży pułkownika jest 
pewien związek.

Już przed wyjazdem z Petersburga za­
żądał p. Wendrich spisu wszystkich urzę­
dników etatowych, a przy nazwisku każde­
go miało być wymienione, jakiego jest wy­
znania, czy jest i czy zawsze był poddanym 
rossyjskim, w jakiej gubernii się rodził. W 
Warszawie Wendrich każdego prawie urzę­
dnika kolei, z którym się zetknął, pytał, czy 
jest poddanym rossyjskim.

Wiadomo, że russyfikacya kolei żela­
znych w Królestwie już się rozpoczęła i że 
niektóre wyższe posady na nich zajmują 
Rossyanie. Otóż jednego z dyrektorów takich 
zapytywał p. Wendrich, ilu jest Rossyan na 
jego kolei, gdy zaś pan ten odpowiedział 
mu, że nie ma ich wcale , pułkownik z pe­
wnem zadziwieniem zaznaczył, że przecież



celem nominacyi dyrektora było stopniowe 
przeprowadzenie russyfikacyi kolei żelaznych. 
Podobno dyrektor zauważył, że tak celu no­
minacyi swojej nie rozumiał i zdawało mu 
się, że zawdzięcza ją swoim wiadomościom 
specyalnym. Wreszcie zaś dodał, że nie ma 
zkąd brać urzędników Rossyan, bo na po­
sady źle płatne nie cisną się oni tak bar­
dzo, zaśposad wysoko płatnych jest mało, a 
i te przewaważnie już przez Rossyan są za- 
jęte.

W pobliżu Kalwaryi i Maryampola w 
gubernii suwalskiej, na mocy rozkazu car­
skiego, mają być zbudowane wielkie kosza­
ry dla wojska. W tym celu pod każde ko­
szary ma być wydzielone po 25 dzies. z ma­
joratów Kalwarya i Kwieciszki-Karkliny.

K R O M K A

Lwów , 30 maja.

— NiijJ. Pan raczył najmiłościwiej udzie­
lić z prywatnej Swej szkatuły gminie Łęki, w 
powiecie jasielskim, na budowę szkoły, zapomogi 
w kwocie 100 zł.

— Mieczysław hr. Dunin Borkow­
ski, c. k. podkomorzy, otrzymał od Najj. Pana 
pozwolenie przyjęcia i noszenia krzyża kawaler­
skiego orderu Joannitów.

— Dwa stypendya z fundacyi swego 
imienia po 100 zł. rocznie nadał Henryk Strze­
lecki, b. dyrektor krajowej szkoły gospodarstwa 
lasowego we Lwowie i wiceprezes galicyjskiego 
Towarzystwa leśnego, Tadeuszowi Bobrowskie­
mu i Teofilowi Krygowskiemu, uczniom kraj. 
szkoły gospodarstwa lasowego, na czas trwania 
ich studyów w tejże szkole.

— Egzaminu dojrzałości. W Jarosła­
wiu odbył się w gimnazyum tamtejszem w dniach 
28 do 28 maja egzamin dojrzałości pod prze­
wodnictwem dra Ludomiła Germana, c. k. kraj. 
inspektora szkół średnich.

Do egzaminu dojrzałości przystąpiło u- 
czniów publicznych 88, między tymi 22 takich, 
którzy uczęszczali (bez powtarzania) do tamtej­
szego gimnazyum od pierwszej klasy.

Świadectwo dojrzałości otrzymali następu­
jący abituryenci: 1. Blumenfeld Józef, 2. Bo­
jarski Michał (z odznaczeniem), 3. Drozdowicz 
Karol, 4. Drozdowski Erazm (z odznaczeniem), 
5. Dyhdalewicz Michał, 6. Dziewoński Maryan,
7. Gawrzycki Ludwik, 8. Gibas Izydor, 9. Go- 
łogurski Tadeusz, 10. Heleniak Feliks, ll.H udź- 
JSowsKi Zygmunt, 13 . Kmieikiewicz Włodzimierz, 
13. Majewski Karol, 14. Marciak Karol, 15. 
Nietrzeba Gabryel, 16. Onyszkiewicz Maryan, 
17. Śmiałowski Józef, 18. Stopa Błażej, 19. 
Stiitzel Salamon, 20. Terlecki Adam, 21. Urba­
nik Ryszard (z odznaczeniem), 22. Winogrodzki 
Alfred, 23. Woroch Szymon, 24. Wróbel Jan, 
25. Zamorski Jan (z odznaczeniem), 26. Zamor­
ski Mateusz.

Dwu abituryentów reprobowano na rok, 
5 pozwolono powtórzyć egzamin z jednego przed­
miotu po wakacyach.

Z dyrekcyi gimnazyum w Nowym Sączu 
otrzymujemy następujące pismo:

Do ustnego egzaminu dojrzałości przystą­
piło w b. r. szkolnym 26 abituryentów. Z tych 
uznano za dojrzałych z odznaczeniem 3, za doj­
rzałych 16; pozwolono zdawać egzamin powtór­
ny z jednego przedmiotu 5, reprobowano na rok
1, bez terminu 1. Egzaminowi pszewodniczył 
dr. Z. Samolewicz.

Zdali z odznaczeniem: 1, Gawor Hen­
ryk, 2. Harbut Bartłomiej, 3. Ziemski Adam. 
Zdali: 1. Babicz Edward, 2. Brzyski Józef,
3. Bukowski Henryk, 4. Cammra Karol, 5. 
Chwalibóg Marcin, 6. Cycoń Michał, 7. Flis 
Tadeusz, 8. Gliński Andrzej, -9. Horoszkiewicz 
Stefan, 10. Pazdanowski Michał, 11. Rusnar- 
czyk Stanisław, 12. Sowa Jan, 13 Urbański 
Michał, 14. Wodziński Kazimierz, 15. Wysocki 
Alfred, 16. Zubek Józef. Nie przypuszczono do 
egzaminu ustnego jednego abituryenta, z powo­
du niepomyślnego wypadku wypracowań pi­
śmiennych.

— Z „ Sokoła “. Z powodu przygotowań 
do uroczystości jubileuszowej, jakoteż do wmuro­
wania tablicy pamiątkowej i zwiększonych czyn­
ności, nastąpi przerwa w nauce gimnastyki 
uczniów i uczenie Towarzystwa na czas od 30
b. m. włącznie do 7 czerwca b. r.

— Wydział „Sokoła11 uprasza wszyst­
kie osoby, którym w swoim czasie dorę­
czono arkusze składkowe, w celu zebrania dat­
ków na koszta urządzenia uroczystości jubileu­
szowej, ażeby raczyły tak te arkusze, jak i ze­
brane kwoty złożyć lub przesłać jak najrychlej 
do kancelaryi Towarzystwa.

Zarazem uprasza wydział o rychłe nadsy­
łanie fantów na loteryę festynową, gdyż od tego 
zależą dalsze zarządzenia komitetu.

— P. Oskar Hofmolk ze Stanisławo­
wa otrzymał w tutejszej c. k. szkole weteryna- 
ryi stopień lekarza weterynaryi.

— Walne zgromadzenie członków gal. 
Towarzystwa kandydatów notaryaluych we Lwo­
wie, odbędzie się dnia 4 czerwca 1892 o godz.

6 wieczorem w biurze notaryalnem, pod 1. 6 
przy ul. Teatralnej we Lwowie.

t  Zmarli w ostatnich dniach: w Kro­
ścienku, Emilia z hr. Jabłonowskich Ksawerowa 
S k r z y ń s k a  w 68 roku życia.

W Czerniowcach, Józef Ł u k a s i e w i c z ,  
właściciel dóbr ziemskich, w 60 roku życia. 
Nieboszczyk był jedną z wybitnych postaci na 
Bukowinie i w życiu publicznem, jak długo słu­
żyło mu zdrowie, brał czynny udział.

— Zamach samobójczy. W sobotę 
skoczyła do stawu Pełczyńskiego Zofia Ciupa, 
żona dozorcy więźni, lecz przez żołnierzy z pły­
walni wojskowej natychmiast wydobytą z wody 
została. Przyczyną zamachu był rozstrój nerwo­
wy, wywołany nałogowem pijaństwem.

=  Zwłoki dziecięcia płci męskiej, 3 
do 4 tygodni liczącego, znaleziono wczoraj o 
świcie przy czyszczeniu kanału w realności pod
1. 31 przy ul. Kaźmierzowskiej, gdzie prawdo­
podobnie leżały od kilku tygodni. Zwłoki od­
stawiono do kostnicy szpitala powszechnego i 
wdrożono postępowanie karno-sądowe przeciw 
niewiadomemu dotąd sprawcy.

— Z Obserwatoryum c. k. Szkoły Po­
litechnicznej we Lwowie, dnia 30 maja 1892 r. 
Barometr idzie w górę.

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe dnia 28 maja do 12 w południe 
dnia 30 maja b. r . , mieliśmy wiatr co do kie­
runku połudn.-zachodni, co do siły słaby (1—-2), 
niebo prawie czyste , a powietrze miernie wilgo­
tne (56 proc. wilg. względnej), opadu nie było.

Średnia temperatura w tyra czasie była 
-j-24,8°C., najwyższa -j-31,4°C. wczoraj w połu­
dnie, najniższa —{—17,0°C. w nocy z soboty na nie­
dzielę.

Obie doby były całkiem pogodne i gorące.
Zniżka barometryczna 750 do 755 mm. 

znajdowała się w Islandyi; zwyżka 770 do 
765 mm. we Włoszech; zniżka drugorzędna utwo­
rzyła się w półn. Niemczech.

Stan barometru zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
767 mm.

Prognoza na dobę 31 maja 1892 roku (od 
północy do północy): Wiatr będzie co do kie­
runku zachodni, co do siły mierny (3); 
średnia temperatura doby obniży się do -(-20UC., 
stan nieba będzie lekko zachmurzony, a względna 
wilgotność powietrza zwiększy się do 65 proc. 
opad, deszcz chwilowy. Powietrze skłonne do burzy.

— Ślub. W Krakowie odbył się ślub 
Józefa Hyziaka, urzędnika kolei państwowych 
z panną Maryą Ostroróg Sadowską.

— Proces bukowiński. Dziś rozpoczęła 
się w Wiedniu przed Trybunałem orzekającym 
rozprawa prjfcoiw b. zarządcy urzędu cłowego w 
Czerniowcach, Kobierskiemu, oraz przeciw wła­
ścicielowi składu maszyn Wisehoferowi i tegoż 
rachmistrzowi Erbsteinowi.

—  Wielki pożar nawiedził wczoraj przed 
południem Kopeczyńce. Według skąpych dotych­
czasowych relacyj telegraficznych, pastwą pożaru 
miała paść większa część miasteczka.

— Z wyścigów wiedeńskich. W dniu 
27go maja b. r. przy biegu z przeszkodami 
(Preisspringen) o nagrodę cesarską 100 duka­
tów zwyciężył Antoni z Ziemblic Bogusz, rot­
mistrz 11 pułku ułanów z Bochni na własnym 
koniu „Baronie“ pół krwi i wziął pierwszą na­
grodę.

— Stracenie Deeminga. O straceniu 
Deeminga, wrzekomego „Kuby Rozpruwacza11 
biuro Reutera donosi: Zbrodniarz w przeddzień 
egzekucyi żadnych nie dawał oznak wzruszenia. 
W dniu stracenia, gdy o godz. 7 rano zbudzić 
go miano, spał najspokojniej. Po zdjęciu kajdan 
zapalił cygaro. Oświadczył, iż nie obawia się 
śmierci, ponieważ pojednał się z Bogiem. Wy­
pierał się zbrodni w Rainhill, utrzymując, iż 
w Anglii nigdy nie tracił panowania nad sobą, 
jak to mu się w Australii zdarzyło. Przed samą 
egzekucyą wypił kieliszek wódki. O godz. 10 
wstąpił na rusztowanie, spokojny na oko, wstrzą­
sało nim tylko od czasu do czasu lekkie nerwo­
we drganie. Na zapytanie szeryfa, ażali ma 
jeszcze co do powiedzenia, odparł: „Oby Bóg
ducha mojego przyjął łaskawie11. Nałożono mu 
na głowę kaptur i po kilku słowach pociechy, 
wypowiedzianych przez duchownego, kat usunął 
zbrodniarzowi klapę z pod nóg, i ciało jego opa­
dło na dół. Śmierć nastąpiła natychmiast, drgnie­
nia nawet nie zauważono najmniejszego.

— Emigracya żydów do Anglii.
W tych dniach ogłosił p. Giffen, dyrektor biura 
statystycznego w Londynie, sprawozdanie w przed­
miocie napływu polskich i  rossyjskich żydów do 
Anglii w r. 1891. Ocenia on liczbę tych przy­
byszów, którzy się w Anglii osiedlili, na 10—11 
tysięcy. Napływ żydowskiego proletaryatu, jest 
w Anglii źle widziany, wysoce niepopularny i 
stawia publiczność tak samo jak władze muni­
cypalne i rządowe w nader trudnem położeniu. 
Napływ emigracyi żydowskiej można uważać 
jako stały od roku 1882; zmniejszył się cn w 
1888 i 1889 roku, ale w ostatnich dwóch latach 
przybrał wyżej wymienione, zastraszające roz­
miary. Żydzi z Rossyi wylądowują w Hullu i 
Londynie, i przeważnie osiedlają się w tym osta­
tnim, w ubogich dzielnicach: Whitechapel, St- 
George-inthe-East i Stepney. Wytworzyły się w

tych trzech dzielnicach prawdziwe osady nie­
chlujnych żydów, przerażających Anglika swym 
brudem, nędzą, rzucających się do jakiegokol­
wiek zarobku, przyjmujących jakąkolwiek, nawet 
najmniejszą płacę. Ponieważ nie żądają żadnego 
zasiłku od władz, nie można ich wycisnąć pod 
żadnym pozorem. Pewne gałęzie wytwórczości 
przeszły całkowicie prawie w ich ręce, jak n. p. 
krawiectwo. Robotnicy miejscowi skarżą się na 
konkurencyę tych przybyszów. Prawo jest jednak 
względem nich bezmocy. Gdyby nawet ustano­
wiono normę, że każdy osiedlający się w Anglii 
przybysz żydowski musi udowodnić posiadanie 
kapitału 10 fst., to łatwoby środek ten obejść, 
a nie można zrozumieć korzyści, jakieby przy­
niósł. Agitacya, która się przeciw osiedlaniu 
proletaryatu żydowskiego rozpoczęła, nie ma wi­
doków dopięcia praktycznego celu. Trades Unions, 
które zawzięcie protestują w imieniu pokrzywdzo­
nego interesu klasy robotniczej, w imieniu zni­
żonego poziomu cywilizacyjnego, w ten sposób 
się wyradzającego, dochodzą do przekonania, że 
jedynie przez surowe przepisy hygieniczne, 
przez regulamin co do pracy po warstatach uda 
się utrudnić położenie żydów i obrzydzić im 
Anglię. Ozy się to da uskutecznić i jak dalece, 
przyszłość dopiero pokazać może. Tymczasem 
wydaje się pewnem, że obecny stan rzeczy ma 
przed sobą całe lata zabezpieczone.

Produkcye polskie na wystawie, od­
będą się w zapowiedzianym terminie, a miano­
wicie: koncerta w dwóch ostatnich dniach sierp­
nia, zaś przedstawienia teatralne w czterech 
pierwszych dniach września. Dotrzymanie tych 
terminów stało się możliwem tylko w skutek 
nadzwyczajnej uczynności pp. Reszków, którzy 
inne swe zobowiązania zastosowali do życzeń pol­
skiego komitetu

Obecnie zajmuje się komitet ostatecznem 
załatwieniem umów z siłami artystycznemi i to­
warzystwami muzycznemi, względem przedsta­
wień oper, komedyj, baletu i urządzenia koncer­
tów. Zapewnionym jest współudział pierwszorzęd­
nych artystów i artystek, jakoteż kilku chórów.

Komitet polski poweźmie w tych dniach 
uchwały, tyczące się programu , poczem porozu­
mie się z orkiestrą wystawową względem prób 
i ćwiczeń, których program wymagać będzie.

  Nieustająca wystawa zjednoczonego
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
placu św. Ducha 1. 10, I piętro, otwartą jest 
codziennie od godziny 10 rano do 4 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
w dni powszednie 30 ct. Dla członków wstęp 
wolny

N o t l i  l i M o - a i W f f l s .
Z teatru. W sobotę powitaliśmy ze szczerą 

radością p. Józefa Kotarbińskiego, na scenie na­
szej w efektownej roli Uriela Akosty. O tej krea- 
cyi artysty, noszącej na sobie wszystkie cechy 
jego talentu i inteligentnego pojmowania postaci 
„wielkiego wątpiciela11, pisaliśmy obszernie przed 
dwoma laty. Dziś dodamy tylko, że wrażenie, 
odniesione przez dość licznie zgromadzoną publi­
czność, było silne i szczere. Po scenie odwoła­
nia, oddanej z prawdziwem uczuciem i siłą, wy­
woływaniom i oklaskom nie było końca. — DziS 
drugi występ gościnny utalentowanego artysty 
w „Hamlecie’1.

(w) Popis. W szkole p. Jaszekowej odbył 
się w sobotę popis uczniów i uczenie, którzy 
przedstawili pracę swej nauczycielki w sposób 
nader korzystny. Rano popisywał się kurs niż­
szy, wśród którego celowała mała dziewczynka, 
grająca „Pieśń wiosenną11 Mendelssohna. Po po­
łudniu po uwerturze do Egmonta, odegranej na 
8 rąk, odbył się szereg solowych produkcyj wy­
żej zaawansowanych uczenie i uczniów. Jakkol­
wiek stopień zdolności nie może być u wszyst­
kich równy, to jednak sumienną pracą nauczy­
cielki i artystycznym systemem nauki wszystkie 
produkcye zrównane były tem, że wszędzie pa­
nował pewien ład, oraz zamiłowanie w grze 
czystej, rytmiczej i dokładnej. Wykonanie Polo- 
nesa Es-dur Chopina i fantazyi z polskich te­
matów, Lisztowskicli fantazyj z Ernaniego i 
Trovatore, koncertu Herza i koncertstiicku We­
bera było zajmujące, a jeżeli wszystkie pełne 
wdzięku wykonawczynie zasłużyły sobie rzetel­
nie na pochlebne słowa uznania dla ich pracy, 
to szczególna zachęta należy się dwom reprezen­
tantom płci męskiej, którzy posiadają i zdolno­
ści i zamiłowanie, a nadto stosunkowo do wie­
ku rozwinęli grę swoją znacznie, czego dowody 
złożyli w koncercie f-moll. Chopina (p. Z. Ja­
siński) i w Audante Henzelta (p. E. Doliński). 
W ogólności wrażenie popisu było korzystne i 
zjednało p. Jaszekowej powszechnie sąd nader 
pochlebny.

P. W. Czerwiński, którego nową kan­
tatę wykonała wczoraj „Lutnia11, urządza w pią­
tek koncert w sali kasynowej. Treść produkcyi 
stanowić będą kompozycye i gra koncertanta.

Repertoar teatralny. W teatrze letnim. 
Dziś, w poniedziałek „Hamlet11, tragedya w 5

aktach Szekspira. Drugi gościnny występ pana 
Józefa Kotarbińskiego, artysty teatrów warszaw­
skich ; jutro, we wtorek po raz pierwszy „Pro- 
tekeya dam11, komedya w 3 aktach Z. Przybyl­
skiego.

Na pomnik Fryderyka Chopina we
Lwowie, odbędzie się w czasie uroczystego zja­
zdu „Sokołów11, 6 czerwca 1892, w sali Tow. 
gimn. „Sokół", koncert z łaskawym współdzia- 
łem tow. śpiewackiego „Lutnia11, oraz pani Ja­
niny Gracka-Krzyżanowskiej, p. Maryi Pawli- 
kówny, p. Zdzisławy Setmajerówny, p. Bolesła­
wa Domaniewskiego, p . Fr. Neuhausera, pana 
Aloizego Sladka, p. Maurycego Wolfsthala, z na­
stępującym programem: Część I. 1. Kurpiński: 
Uwertura do „Krakowiaków i górali11, orkiestra.
2. Żeleński: „Do pieśni11, chór męski „Lufni‘rT
3. Chopin: Trio g-moll (Andante i finał), p. 
Setmajerówna, p. Wolfsthal i p. Sladek. 4. Mo­
niuszko: Arya z „Halki11, p. Marya Pawlikówna.
5. Liszt: „Danse macabre“ z tow. orkiestry p.
B. Domaniewski. CzęśćII. 6. Noskowski: „Gra­
jek11, chór mięszany „Lutni", solo p. Pawli­
kówna. 7. Chopin: a) Prelude des-dur, b) Ber- 
ceuse, c) Polonez as-dur, p. B. Domaniewski. 
8, Bellini: Arya z „Purytanów11, pani Gracka- 
Krzyżanowska. 9. Czeskie pieśni, a) Knahl: 
„Slovan“, b) Tovacovsky „Orle pestry11, chór 
męski „Lutni11. 10. Chopin : Polonez a-dur, or­
kiestra. Dyrygent chórów p. St. Cetwiński. Or­
kiestra pułku 55 pod kierownictwem swego ka­
pelmistrza. Urządzeniem koncertu zajmuje się 
p. St. Niewiadomski. Początek o godz. 8. Ceny 
miejsc: krzesło I-rzędne 3 zł., II-rzędne 2 zł., 
Ill-rzędne 1 zł., wstęp na salę 50 ct. Bilety 
nabywać można w księgarniach pp.: Seyfartha 
i Czajkowskiego, Gubrynowicza i Schmidta, 
Hoscheka i spółki, Altenberga, wieczorem w dniu 
koncertu przy kasie.

Na wystawie wiedeńskiej wygłosić 
mają pogadanki z zakresu sztuki dramatycznej 
pp.: Sareey, Brunnetińre i Lemaitre. Pierwszy 
mówić ma o Molierze. Czy pp. Brunnetiere i Le­
maitre przyjmą zaproszenie komitetu i o czem 
ewentualnie mówić będą, dotąd niewiadomo.

Z Monachium donoszą nam: W urzą­
dzeniu tegorocznej szóstej międzynarodowej wy­
stawy sztuki w Monachium znaczny udział przy­
jęli artyści nasi tam zamieszkali. Oddziałem ar­
tystów polskich zajmują się pp. Alfred Kowal­
ski i Jan Rosen. Do niemieckiego oddziału sek- 
cyi malarstwa przez ogólne głosowanie wybrani 
zostali do jury pp.: Władysław Czachórski, a 
do komisyi, pomieszczającej dzieła sztuki, pp. 
Władysław Czachórski i Alfred Kowalski.

Przewodnika gimnastycznego „So­
kół11 (organ Towarzystwa gimnastycznego) opu­
ścił prasę nr. 7 z maja b. r. i zawiera: Program 
uroczystości 25-rocznicy założenia Sokoła lwow­
skiego, w dniach od 4 do 7 czerwca 1892 r.— 
ćwiczenia jawne (dok). — Rozkazy przy mustrze 
plutonu. — Uroczystość jubileuszowa. — Spra­
wy towarzystw gimnastycznych polskich. — Ko- 
respondeneya. — Kronika.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Ze świata finansowego.

Wiedeń, 29 maja.
Pomimo projektowanego przyjazdu cara do 

Berlina, ruble uie idą w górę, zawodząc tych, 
którzy w haussę wierzyli. Dochodzą bowiem z 
Petersburga wiadomości, że projektowane znie­
sienie zakazu wywożenia pszenicy, odłożonem zo­
stało na kilka tygodni, gdyż z kilkunastu gu- 
bernij doniesiono o bardzo złym stanie za­
siewów.

Spekulacya zajęta była głównie zwyżką 
akcyj kolei państwowych, które podskoczyły o 3 
zł. (299 75) — w skutek wybornego sprawo­
zdania z odbytego walnego zgromadzenia tej ko­
lei. Doskonałe notowania na targach niemieckich 
przyczyniły się niemało do dobrej tendeneyi 
naszej giełdy. Odnosi się to głównie do akcyj 
bankowych, Anglosów,Landerbanków i t. d., któ­
re poszły w górę. Akeye Bankvereinu doznały 
zwyżki, w skutek zainteresowania się odnośnogo 
banku, projektowaną konwersyą niemiecką i po­
nownego podskoczenia kursu losów tureckich
(46-50).

Przychody Turcyi wzrastają normalnie i 
pomyślnie. Obligacyami tureckiemi interesuje się 
najwyższy świat finansowy Niemiec, Francyi i 
Anglii, dzięki w j bornej administracyi długów 
państwowych, która wiadomości swoje nie tylko 
francuskim i angielskim Rothschildom lub nie­
mieckim Bleiehroderom podaje, lecz ciągły utrzy­
muje stosunek z państwowemi bankami Cały 
dług państwowy Turcyi jest oprocentowany w 
złocie, i w przeważnej części zagranicą uloko­
wany. Pomimo to nie ma w Turcyi ażia od złota; 
dowodzi to, że bilans handlowy tego państwa 
pomyślny, i że wszystkie eksportowe produkta



c°raz większy mają obrót. Do pomyślnego roz­
boju interesów finansowych, przyczynia się nie 
^ało Bangue Ottomane, wraz z całą falangą 
Mniejszych instytucyj z jednej strony, i Deutsche 
Dank, oraz dom Bleichródera z drugiej.

Dr. Siemens, nadzwyczaj sprytny dyrektor 
Deutsche Bank w Berlinie, dąży do rozszerze- 
**'a sieci kolejowej w Turcyi, i pragnie nawet 
objąć nią azyatycką Turcyę. Śmiały ten plan 
powodowałby ruch handlowy środkowej Europy 
^ kierunku Bosforu, i poprawiłby znacznie sto­
jak i przemysłowe Turcyi.

Cały świat finansowy, a przedewszystkiem 
Pekulaeya, doskonale jest o tern powiadomiona. 
* oto tajemnica, dla czego Turcya odważyła się 
^reszcie na konwersyę długów państwowych i 

czego walory tureckie idą w górę.
Tutejsze akcyjne towarzystwo „Merkur“, 

Wykazuje w bilansie za rok 1891 czysty zysk 
^ kwocie 292.594 zł. Zbiorowa dywidenda wy- 
'1°si 15 proc., t. j. 75 zł. za akcye pierwszej 
eoaisyi, a 37 50 zł. za akcye drugiej emisyi.

Kolej warszawsko - wiedeńska. Ze
sprawozdania za rok zeszły, które zostało 
Przedstawione akcyonaryuszom na posiedze­
niu w dniu 28 b. m., dowiadujemy się, że 
^  roku sprawozdawczym kolej warszaw­
sko - wiedeńska osiągnęła dochodu około 
dwunastu milionów rub li, wydatki zaś u- 
czyniły 6,490.425 rubli. — Głownem źró­
dłem dochodu był przewóz węgla. W roku 
ubiegłym na drodze tej kursowało przecię- 
eiowo dziennie 136 pociągów wszelkiej kate- 
goryi (oprócz roboczych), przyczem pociąga­
l i  osobowemi przewieziono 2,358.001 osób. 
Wypadków z ludźmi było 33, z których 9 
śmiertelnych. Rada zarządzająca proponuje 
r°zdział zysków czystych w następujący spo­
sób : po rubli 6 od akcyi procentowej, po 
rubli 3 od akcyi pożytkowej i po rubli 41/* 
dywidendy dodatkowej.

Kolej warszawsko-wiedeńska rozpoczęła 
Układy z pruskiemi i austryackiemi kolejami 
0 zaprowadzenie na nowo bezpeśredniego ru- 
°hu kolejowego, to jest przesyłek towarowych 
Wprost na miejsce przeznaczenia wysyłanych, 
co zniesionem zostało przed 3 laty, gdy no- 
^ą taryfę zaprowadzono.

Wystawy w Rossyi. W tych dniach 
rada państwa zatwierdziła projekt stałego 
°rganizowania wystaw wszechrossyjskich i 
okręgowych. Wystawy wszechrossyjskie mają 
byó urządzane co lat dziesięć i to wyłącznie 
k  Moskwie, jak w punkcie, położonym w sa­
mym środku Rossyi. Wystawy okręgowe 
mogą być urządzane również co lat pięć, z 
żyjątkiem wystaw specyalnych, co do któ­
rych upoważnienia wydawać ma ministerstwo 
spraw wewnętrznych.

Kolej poleska. W rossyjskiem mini­
sterstwie komunikacyi rozstrząsany jest obe­
cnie projekt znacznego, bo o 218 wiorst, skró­
cenia linii kolejowej pomiędzy Petersbur­
giem, Kijowem i Libawą. Kolej ta przejdzie 
Przez centralną część Polesia i zabezpie­
czać będzie połączenie południa z północą 
°raz zaopatrywanie północnej okolicy pań­
stwa w żywność i furaż dla koni. W tym 
Celu ma być połączona drogą podjazdową 
Przystań Bagrymowicze na Prypeci ze sta- 
cyą kolei libawo-romeńskiej Talka , a nastę­
pnie droga ta ma być przedłużoną na połu­
dnie do Kijowa.

Fabrykanci łódzcy otrzymali prywa­
tne zawiadomienie, iż w tym jeszcze miesiącu 
Przybędzie do Łodzi delegat belgradzkiego 
gromadzenia przemysłowego, celem rozejrze­
nia się w przemyśle tamtejszym i zawiąza­
nia stałych stosunków. Delegat ten bawi 
°beenie w Moskwie, dokąd wraz z nim przy­
było kilku agentów serbskich. Niektórzy prze­
mysłowcy wyrażają z góry przekonanie , ii 
Zawiązanie stałych stosunków z Serbią, może 
być dla przemysłu łódzkiego nader korzy- 
stnem.

Targ zbożowy.
Dnia 30 maja 1892.

Lwów, pszenica 9' — do 9-25, żyto 
7-80 do 820, jęczmień 6'— do 7’25, owies 

— do 7.50, rzepak nowy 9 50 do 10'—, groch 
b'50 do/10'—, wyka 5 '— do 6 '—, nasienie lniane 
7-— do 8' —, bób 4 — do 450, bobik 6'75 
do 7-25, hreczka 9'50 do 11 '50, koniczyna 
czerwona 50’— do 60'—, biała 50'— do 60'—, 
szwedzka 50'— do 70'—, kminek — •— do —'—, 
anyż 28'— do 30'— , kukurudza 6'10 do 6 30, 
chmiel nowy za 60 kilg. 60'— do 70'—, spirytus 
13-75 do 14-50.

Usposobienie mdłe, tendencya zniżkowa.
K rak ów : pszenica biała 9 90 do 10-30, czerwo­

na 9 60 do 10-15, żółta 9'60 do 10-10, żyto 8‘50 do 
9"35. jęczmień browarny 7-75 dó 8.—, pastewny 
7-— do 7-35, owies 7-— do 7-15, hreczka 8.— do 
8’50 groch 8 — do JO- , koniczyna czerwona 50-— 
do 70 —. biała 60-— "do 70'—, rzepak 11-50 do 
11''75 zł.

Usposobienie : słabe.

B udapeszt: pszenica na wiosnę 8 62
do 8-64, na jesień 8'17 do 8-19, kukurudza 
na maj-czerwiec 5 03 do 505,  na lipiec-sier- 

; pień 511  do 513,  owies na uiaj-ezerwiec 5-50 
I do 5 52, na jesień 5'52 do 5'54, rzepak na sier- 
| pień-wrzesień 11-70 do l l -80. Spirytus kontyng. bez 

podatku 17'50 do 18 —.

Targ zbożowy zagraniczny.
W arszawa:pszenica 114do 126.żytol02 do 112. 

średnie — do —, owies 76 do 97, średni — do —, 
gryka 102 do 110, jęczmień 75 do 93, na pasze — 
do —, kasza jaglana 118 do 136, gryczana 165 do 
183, kukurudza 72 do 78, groeh 116 do 125.

(Ceny w kopiejkach za pud).
W rocław: pszenica 21'40 marek, żółta 21'30, 

żyto 20'80, owies 14'80, olej rzepakowy 56, kuku­
rudza 13'50. Spirytus 57'— in.

Szczecin. Pszenica na maj 208-50, na czer­
wiec-lipiec 204‘50, żyto na maj 203'—, czerwiec -li­
piec 188-—, olej rzepakowy 43-—, spirytus 37-80.

B erlin : pszenica na maj 18h'75, na czerwiec- 
lipiec 185-75, żyto loco 192-— do —■—, na maj- 
czerwiec 192 50, na czerwiec-lipiec 190 50, jęczmień 
140 do 190, owies na maj 148'—, na czerwiec-lipiec 
148-25, olej rzepakowy loco 53 40, na maj-czer­
wiec 53'—, wrzesień-pażdz. 53-—. Spirytus 10.000 
litr procent Trallesa loco 38-20.

Sprawozdanie tygodniowe Izby han­
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i produktów 
we Lwowie, od 14 maja do 21 maja b. r. 
bez opłaty akcyzowej. Pszenica 9-40 do 9-65, 
żyto 8*15 do 8"50, jęczmień browarny 7-25 do 
7"40, pastewny 6 35 do 6 75, owies 7*15 do 
7-50, hreczka 9-50 do 11-—, kukurudza zeszło­
roczna 6"50 do 6-75, nowa 6"— do 6'30, 
groch do gotowania 8"50 do 10"—, pastewny 
6-50 do 8-25, fasola — do — , bobik 675 
do 8-25, wyka 5 — do 6'25, koniczyna 50' — 
do 70’—, koniczyna szwedzka —"— do —■ — 
anyż rossyjski 28’— do 29-—, anyż płaski 32-— 
do 33-—, kminek 2 0 — do 21' -, rzepak zi­
mowy 9-75 do 10'25, rzepak letni —•— do 
—•—, nowy —"— do —•—, lnianka 8-— 
do 8"25, nasienie lniane 10"75 do 11-—, 
chmiel nowy 107*— do 116-—, nafta zwykła —•— 
do —■—, salonowa — — do —*—, wszystko 
za 100 ktlogr,, spirytus 10.000 litr-procentowy, 
kontyngentowany, z podatkiem konsumeyjnym 
51-15 do 51-50.'

OSTATIIA POCZTA

Na j j .  P a n  odbył przedwczoraj in- 
spekeyę stojącej w Wiedniu załogą artyleryi.

Najd. Areyksiążę F r a n c i s z e k  Sa l -  
v a t o r, po dwudniowym pobycie w Wiedniu 
wyjechał w sobotę z swa Córeczką do Lich- 
tenegg pod Weis.

Wedle dzienników wiedeńskich, Izba 
dep. odroczy się w przyszły piątek na 5—6 
dni, to jest na czas Zielonych Świątek i uro­
czystości jubileuszu koronacyjnego'w Buda­
peszcie, na które udadzą się PP. Ministro­
wie, prezydenci obu Izb Rady państwa i 
wielu deputowanych.

K o ł o  p o l s k i e  odbyło wczoraj posie­
dzenie, na którem prezes p. Jaworski zdawał 
sprawę z posłuchania, jakie miała de- 
putacya złożona z pp. Jaworskiego, Dawida 
Abrahamowicza i dr. Sokołowskiego u Pre­
zesa gabinetu hr. Taaffego w sprawie cofnię­
cia zakazu udzielenia zniżonych cen kolejo­
wych dla uczestników zjazdu Sokołów we 
Lwowie.

Według Presse hr. Taaffe oświadczył, 
iż zakaz nie może być cofnięty, albowiem 
w chwili, gdy Rząd widzi się zniewolonym 
podwyższyć taryfy towarowe na kolejach pań­
stwowych, niepodobna zrzekać się zwyczaj­
nych dochodów. Na uwagę deputaeyi, że po­
dobne zniżenie cen jazdy bywało dotychczas 
udzielane wszystkim Stowarzyszeniom a w 
ostatnich czasach Stowarzyszeniom śpiewa­
ków w ich wycieczce do Salcburga, niemniej 
na uwagę, iż złe w Galicyi sprawiłoby to 
wrażenie, gdyby wprowadzanie oszczędności 
rozpoczynano właśnie przy galicyjskich To­
warzystwach sokolskich, odparł p. Prezes ga­
binetu że może zapewnić, iż zakaz ten nie- 
wypłynął wcale z pobudek politycznych. Rząd 
bowiem postanowił raz na zawsze znieść 
wszystkie zniżone ceny jazdy na drogach 
państwowych. Oo się tyczy Tow. śpie­
wackiego w Salcburgu, to wyjednało ono zni­
żenie jeszcze przed dwoma miesiącami. Pro­
stym jest przypadkiem, że postanowienie Rządu 
znajduje pierwsze zastosowanie przy galicyj­
skich Sokołach. Żegnając deputacyę lir. 
Taaffe zapewnił ponownie, iż Rząd nie mo­
gąc udzielić zniżki nie powodował się bynaj­
mniej względami politycznemi.

Dotychczasowy prezydent Bukowiny hr. 
Pace opuścił już Czerniowce, ażeby udać się 
na nowe swoje stanowisko w Wiedniu. W osta­
tnich dniach, ze sfer urzędniczych , od kor- 
poracyj i ciał reprezentacyjnych wszystkich 
żywiołów — z wyjątkiem rumuńskiego — 
otrzymywał hr. Pace objawy czci i sympa- 
tyi bądź przez wysełane doń delegacye, bądź

pisemnie. Do Rady miejskiej na ręce prezy­
denta p. Kochanowskiego wystosował hr. 
Pace pismo z podziękowaniem za dyplom 
honorowego obywatela i z życzeniem, ażeby 
miasto kwitło i rozwijało się.

Nowy prezydent rządu krajowego, Kraus, 
przybył wczoraj do Ozerniowiec z Wiednia.

Dzisiaj wieczorem przybędzie do Berli­
na królowa-regentka Holandyi z młodziutką 
królową Na dworcu kolejowym powita je 
cesarz.

O wizycie cara na dworze niemieckim 
nie ma i dzisiaj żadnych pewnych wiado­
mości.

Dzienniki rossyjskie zapisują wiadomość 
z Paryża, wedle której ambasador rossyjski 
bar. Morenheim miał otrzymać polecenie 0- 
świadczenia rządowi francuskiemu , że spo­
tkanie cara z cesarzem Wilhelmem w za­
sadzie zawsze miano na widoku , i że spo­
tkanie to bynajmniej nie może oznaczać 
zmiany kierunku rossyjskiej polityki, ale 
przeciwnie, będzie dowodem, że program, 
wypracowany w czasie pobytu admirała Ger- 
vais w Kronsztacie, pozostał bez zmiany. Pro­
jektowany zjazd będzie dowodem, że rząd, 
sankcyonując przymierze francusko-rossyjskie, 
nie żywił żadnych zamiarów wojowniczych.

Gazety petersburskie potwierdzają po­
nownie, iż minister komunikacyj niebawem 
wybierze się w podróż do Kijowa, Odessy i 
gubernij Królestwa Polskiego, w celu doko­
nania rewizyi na kolejach.

Grazdanin proponuje, ażeby majoraty 
w liczbie 252 istniejące w Królestwie Pol- 
skiem, przymusowo wymieniono na odpowie­
dniej wartości dobra ziemskie na Litwie, 
gdzie posiadacze majoratów mogliby stale 
.zamieszkiwać, jako marszałkowie szlachty, 
sędziowie pokoju i t. d.

We francuskiej Izbie deputowanych, 
na interpelacyę w sprawie zakazu przez To­
warzystwa kolejowe, które nie pozwoliły ro­
botnikom kolejowym wziąć udziału w odby­
tym kongresie - odpowiedział minister ro­
bót publicznych — iż rząd w takich spra­
wach nie może interweniować.

Francuski związek stowarzyszeń gimna­
stycznych protestuje przeciw zapatrywaniom 
tych, którzy wyrażali obawy, ażeby przy u- 
roczystośei gimnastyków w Nancy nie przy­
szło do mów podburzających, a w końcu 0- 
świadcza, że uroczystości gimnastyczne nie 
służyły nigdy za narzędzie chełpliwości i 
patryotyzmu w słowach.

We włoskiej Izbie deputowanych wy­
brano prezesem Izby ponownie Bianchierie- 
go, a wybrano na 333 głosujących 312 gło­
sami. Biancheri przyjął wybór.

W dniu dzisiejszym wniósł rząd w Izbie 
deputowanych projekt ustawy dla sześciomie­
sięcznego prowizoryum finansowego. Utrzy- 
mdje się pogłoska, że bezzwłocznie po u- 
chwaleniu ustawy finansowej, będzie Izba 
rozwiązana, a nowe ogólne wybory nazna­
czone na dzień 20 czerwca.

Politische Correspondenz zapewnia w 
doniesieniu z Berlina, że sygnalizowane 
przez VItalie odroczenie podróży króla Hum- 
berta i królowej Małgorzaty do Berlina, jest 
bezpodstawne , i że podróż i wizyta króla i 
jego małżonki przyjdzie do skutku w ciągu 
czerwca.

We francuskiej Izbie deputowanych po­
święcił prezes Izby FJoąuet gorące wspo­
mnienie zmarłemu deputowanemu Madier 
de Montjau, a Lockroy podawał wniosek, 
ażeby zmarłego pochowano kosztem pań­
stwa. Oassagnac zawołał na to : „Każcie się 
wszyscy zaraz pochować za darmo11. Z ław 
republikańskich odpowiedziano: „Jesteśmy 
gotowi przyzwolić natychmiast na bezpłatny 
pogrzeb dla pana“. W końcu zgodzono się 
na wniosek Lockroy , z tą zmianą, że za­
miast: „kosztem państwa11, ma opiewać
uchwała: „kosztem Izby deputowanych11.

TELEGRAMY GAZET! LWOWSKIEJ
W iedeń , 30 maja. Zebranie, zwołane 

z okazyi przybyłych tutaj Rumunów węgier­
skich, na którem pojawiło się także pięciu 
deputowanych, między tymi Lueger, zostało 
z powodu nieprzedłożenia listy zebranych 
policyjnie rozwiązane. (Owi Rumuni przybyli 
gromadnie do Wiednia, celem uzyskania po­
słuchania u Najj. Pana , na którem chcieli 
przedłożyć różne zażalenia na władze wę­
gierskie. Przyp. Red.). Bezzasadnem jest do­
niesienie dzienników, jakoby Minister Szo- 
gyenyi zawezwał wczoraj do siebie deputa­
cyę rumuńską, aby udzielić jej odpowiedzi 
na prośbę o wyjednanie posłuchania u Najj. 
Pana. Nie zgłaszała się ona wcale do Mi­

nistra, a gdyby się była zgłosiła, nie zosta 
łaby przyjęta.

Wiedeń 30 maja. (Tel. pry  w.) Prezes 
komisyi dla przedłożeń walutowych, p. Ja­
worski, zarządził stenografowanie rozpraw 
komisyjnych. W kołach parlamentarnych 
obliczają , że na 48 członków komisyi, naj­
mniej 27 oświadczy się za przedłożeniami. 
Przyjęcie przedłożeń w pełnej Izbie jest za­
pewnione.

Wiedeń, 30 maja. W komisyi waluto­
wej rozpoczęła się rozprawa generalna nad 
przedłożeniami walutowemi.

Wiedeń, 30 maja. Generalne zebranie 
akcyonaryuszy kolei Północnej przyjęło znane 
wnioski rady zawiadowczej. Prezydent 0- 
świadczył na odnośne zapytanie, iż co do 
upaństwowienia kolei Północnej nie odbyły 
się dotychczas żadne rokowania. W razie, 
gdyby ta sprawa stanęła rzeczywiście na po­
rządku dziennym, zarząd pamiętać będzie o 
zabezpieczeniu praw akcyonaryuszy.

Wiedeń, 30 maja. Na wczorajszych 
wyścigach Derby, otrzymał pierwszą nagrodę 
(50.000 zł.), koń „Gaga11, drugą (5000 zł.), 
„Primas“, trzecią (2000 zł.), „Er11. Biegało 
czternaście koni.

Kopenhaga, 30 maja. (Tel. pryw.) 
Reprezentant Monarchy Austro - Węgier na 
uroczystości złotego wesela królestwa duń­
skich, Najdost. Areyksiążę Fryderyk, otrzy­
mał order Słonia.

Berlin, 30 maja. (Tel. pryw.) Car spo­
dziewany tu jest już we środę. Przygotowano 
dlań apartamenta w Poczdamie.

Biskup ks. Kopp zabronił duchowień­
stwu katolickiemu udziału w pogrzebie star­
szego burmistrza dr. Forckenbeka, o któ­
rym dopiero teraz dowiedziano się, że był 
katolikiem.

Berlin, 30 maja. W tutejszych kołach 
nic nie wiedzą, jakoby car miał przybyć we 
czwartek do Kiel.

Bruksela, 30 maja. Większa część wy­
borów ściślejszych do rad prowincyonalnyeh 
wypadła na korzyść stronnictwa klerykalnego.

Paryż, 30 maja. Na grobach poległych 
w maju r. 1871 komunardów, zebrały się 
wczoraj liczne grupy rewolucyonistów z czer- 
wonemi chorągwiami. Wołano: „niech żyje 
komuna!11 Zresztą nie zaszło nic godnego 
uwagi.

Paryż, 30 maja. (Tel. pryw.) Na przed­
wczorajszej uroczystości zaręczyn córki am­
basadora rossyjskiego, Mohrenheima, był obe­
cny także prezydent Carnot. W paryskiej 
radzie miejskiej wniósł Prunnieres o wyzna­
czenie 20.000 franków dla dotkniętej głodem 
ludności w Rossyi. Wniosek odesłano do ko­
misyi.

Paryż, 30 maja. (Telegram pryw.) 
Kelner LTIerot, który spowodował uwięzie­
nie Rayaehola, otrzymał posadę dozorcy wię­
źniów w Melune, władze bowiem sądzą, iż 
tutaj najskuteczniej będzie zasłonięty przed 
zemstą anarchistów.

W Commentry (w departamencie Allier) 
eksplodowały bomby, napełnione prochem, 
przed domami dwóch wyższych urzędników 
sądowych. Z ludzi nikt nie poniósł szwanku. 
Szkody materyalne są znaczne.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 30go maja 1892 godzina 10, 

minut 30. Akcyft kredytowe 320'37 Akcye kolei 
państwowej 299’37, Akcye tytoniowe 176" —, 
Angl - austryackie 156-75,Unionbank 248 75, Ko­
le; Karola Ludwika Południowa 87-25,
Renta papierowa —•—, 5-prc. galic. hipoteczne 
obiigacye Banku .is krajów koronnych —•—, 
listy zastawne — ~ , galic, obiigacye indemni- 
zacyjne — ■ —, do —•—. 4 ’/s prc. listy zasta­
wne banku krajowego 98-50, 4-/s-pre. pożycz­
ka krajowa z roku 1883 — — , Napoleondor 
—•—, Rubel papierowy —•—, 4-prc. wę­
gierska renta złota—•— za 100 marek 58"50, 
UsposobienN silne.

W iedeń, 30go maja 1892 r., godz. 1, 
minut 35. Akcye kredytowe 320 37, Alp. 
Tow. górnicze 65-50, Węgierskie akcye kre­
dytowe 363-—, Akcye anglo - aust-ryac-kie 
157-10, Akcye banku Union 249-—, Akcye 
kolei Karola Ludwika 215-—, Akcye kolei 
Północnej 289'50. Akcye kolei Południowej 
88’50, Losy tureckie 46-90, Akcye kolei pań­
stwowej 300— . Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 245 — Akcye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej 197-—, Wiedeńskie losy 
komunalne 159-25 Akcye tytoniowe 176-50, 
Galicyjskie obiigacye indemnizacyjne 105 25, 
Akcye kolei Elbetal 240 50, Akcye banku dla 
krajów koronnych 220" — , 4-prc. węgierska 
renta złota 110-75, Akcye banku związko­
wego 119-— Rubel papierowy 1*26-75, Wę 
gierska renta papierowa 100 95. Usposobienie 
silne.

O dpow iedzialny red a k to r: A d a m  K reeh ow ieA k J .



Nadesłane.

M. JO NASZ
(lom bankowy i kantor wymiany

we Lwowie, ul. Jagiellońska 3 
kupuje 1 sprzedaje  w szystkie e fek ta  i 
m onety  po n a jd o k ła d n ie jsz y m  kursie 
dz iennym .

Zlecenia z prowineyi wykonywa niezwłocznie 
bez doliczenia prowizyi i poleca się szczególnie 
świetnym urzędom depozytowym na prowineyi do 
iak najrzetelniejszego przeprowadzania wszelkieh 
iransakcyj w zakres bankowy i wekslarski wcho­
dzących. 179

Główna reprezentacya dla Gallcyl największego 
I najbogatszego w  świecie Towarzystwa ubezpieczeń 
ua życie „T h e  Mutual". Rok założenia 1842.

Z m sa n a  p o m ie s z k a n ia .
Lekarz chorób kobiecych i akuszer

dr. Bronisław Skałko wsk i
były asyslenl i operator kliniki prof. dr. Chrobaka 

w Wiedniu, ordynuje od godz. 3 do 5. 
L w ów , ul. K ościuszki 14, na dole. 650

Przypominamy, że depozytorami W ina Cbas- 
salng we Lwowie są pp. Mikolaseh, Rucker, Wie 
wiórski i Sklepiński.

P rz y je c h a li do Lwowa
dnia 80 maja 1892.

Hotel Zorza.
Pp. W. Madeyska i Z. Skawińska z Parchacza: 

Wł. Gniewosz z Kontów, J. Jędrzejowicz z Litatyna, 
Z. Oberiyński z Cit ,ża, K. M. Korytowski z Msza- 
uy d., J. Perkins z Krosna, C. Perkius i G. Mai. 
Jałosh /e SI „body Rungurskiej W. Laurent z Cie­
szyna, F. Ullrich i M. Jakob z Wiednia, L. Hore- 
dyski z Kolędzian, W. Bujański z Krakowa.

Motel Imperial.
I’p. J. dr. Waehtel z Czerniowiec, H. Szeli- 

ski z Komboruy, H. Pohl z Erlangen, K. Czerny z 
Krakowa, M. hr. D/.ieduszyeki z Sambora, J. Orłowski 
i S. Ostaszewski z Krakowa, H. Wielowiejski z Po­
dola, W. Abrahamowicz z Polany, J. Paar i J. Sehei 
bli z Pragi, L. Sitowski z Sanoka, J. Jordan z 
Olszanicy, E. hr. Dieduszycki z Izydorówki J. Mi- 
liński z Helenkowa.

Hotel Francuski.
Pp. N. hr. Potocki z Mariampola, J. hr. 

Bobrowski z Bogouiowie, E. Dudziński z Komarna, 
T. Ujejski z Strzelisk, J. Grekowicz z Buezacza, R. 
Moser z Mostów, F. Protiwinsky z Wo'fsbergu, A. 
W elliseh i P. Ohme z Wiednia A. L ’Etanche z 
Borysławia, K. Wiktor z Zarszyna, J. Dobermer z 
Eger, K. Błażej z Radowiec, Ch. Hessele z Pary la, 
A. Waligórski z Swaryezowa, M. Wechsler z W ie­
dnia.

Hotel Centralny.
Pp. P. Brdzióski z Komarna, L. dr. Fink ze 

Stryja, W Kowalski z Źurawna, J. Krumlowski z 
Krakowa, J. dr. Kosluiann z Przemyślan.

RUCH P0CIĄG0W KOLEJOWYCH.
ważny od dnia i. Maja 1892 r. według zegaru lwowskiego.
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Z Krakowa . . . . 6 01 250 9-01 646 932 — Do Krakowa . . . . 10-41 3'07 526 11-01 7 56 -

Z M uszyny-K ryniey via  
T a r n ó w ........................

Do M uszyny-K ryniey v ia
— — 901 — — — T a r n ó w ........................ — — — ___ 756 —

Z Podw ołoez. i  Brodów — Do Podwołoez. i Brodów
(na dworzec g łów ny) — 2-57 9-40 721 — — (z dworca głów nego) 2-58 — 9-41 1026 —

Z Podwołoez. i  Brodów Do Podw ołoez. i  Brodów
(nadw orzeePodzaineze) 2-45 9T7 655 — — (z Podzam cza) . . . 3-10 — 10-02 1052 — - -

Z Suezawy . . . . 1009 — 7-56 1-42 706 — Do Suezaw y . . . . 6*36 — 9-66 3*22 1056
Z K im polungu . . . 1009 — 7-56 — — — Do H usiatyn a  via H alicz 6*36 — — 3-22 —

Z Radowiec . . . . 1009 — 7-56 — 7 06 Do Słobody rungurskiej 6-36 — 9-56 3-22 1056 --
Z H lib o k i ........................ 1009 — ■ — — 7 06 Do N ow osielicy  . . . 6-36 — 9-56 — 1056 - -
Z N ow osielicy  . . . - — 7-56 — 706 — Do H liboki . . . . 6-36 — 9-56 _ ■_ - -
Z Słobody rungurskiej 1009 — — 1-42 7 06 — Do Ra do wi e o . . . . 6-36 — 9-56 — 1056 - -
Z  H usiatyna v ia  H alicz 1009 - — 1-42 — — Do K im p olu n gu . . . 6-36 — — 3-22 —

Z N ow ego Sącza, Ohy- Do Stryja, Chyrowa, N o ­
rowa, S tan isław ow a i 
S tr y ja ..............................

w ego Sącza  i  Suchy — — 6-16 10-21 741 - -
— — 9-16 235 — — Do Stryja i Stanisław ow a — — — 10-21 7 41 -—

Z Suchy, N ow ego Sącza, Do Stryja, Ł aw oeznego,
Chyrowa, Stanisław o­ M unkaeza, M iskoleza
wa i  Stryja . . . . — — 9 16 — — — i P esztu  . . . . . . — — 6-16 — 741

9-51Z Chyrowa, S tan isław o­ Do B e łżca  i Sokala . — — ___ ___ ___

w a i Stryja . . . . — — — — 141 — Do Sokala i  R aw y ru ­
7-36Z Pesztu,M iskoleza,M un- skiej .............................. — — — — ___

kaeza, Ł aw oeznego i
916 141

U w a g a :  Godziny drukowane grubemi liczbami, oznaczają P°-
S tr y ja .............................. — — — — rę nocną od godz. 6 wieczór do 5’59 rano.

Z Sokala i B e łżca 4-48 Czas kolejowy (średnio europejski) różni się od czasu lwowskie.
Z Sokala i Rawy ruskiej - — — — — 8-32 go o 35 minut, t, z gdy zegar we Lwowie 

w połuduic, zegar kolejowy wśkazuje godz. 11 25
wskazuje godz._ 

przed południem

złr. ct. złr. ct.
213 — 
244 — 
333 -

216 —
247 -  
387 -  
216 -

100 90 101 60

107 50 
98 25 
98 50

108 20
98 95
99 20

96 80 97 50

95 10 
99 40 
94 70

95 80 
100 10 

95 40

cennit lwowskiej Izby handlowej i nrzeniysloiej.
Lwów, dnia 80 maja 1892

1. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k.
KoL lwew.-czer.-jas. po 200 zł. wa.
Banku hip. galie. po 200 zł. wa.
Banku kred. gal. po 200 zł. wa.

2. L ist. zast. za 100 zł.
Banku hipot. 5pr. wa. los. w 40 1.

„ „ 5 pr. w. a.

X’ isowalne z 10 pr. premią 
hipot. 4‘/ipr. los. w 50 1.

Banku krąj. 4‘/*pr. wa. los. w 511.
Tow. kred. galic. ziem. 4pr. wa.

I. emis.
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a.

los. w 41‘/s lat . .
41/* pr. wa. los. 52 L
4 pr. wa. los. w 56 1.

3. L isty dłużne za 100 zł.
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidacyi 

(daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. . .
(daw. 5 pr.) 21/, pr. w.a. . .

OgóL roi. kred. Zakład dla G. i B. 
w likw. 6 pr. wa. los. w 15 lat

4. Obligi za 100 zł. 
indemniz. gal. 5 pr. m. k.
Galic. funduszu propin. 4 pr. wa.
Buków. fund. propin. 5 pr. wa.
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I. em.
Komunalne Banku kraj. 5"/„ II. em.
Pożyczki kr. 6 pr. wa.....................
Pożyczki kr. 4l/j pr. wa. . . .

ti  n  »  4 „  „  .  .

5. Losy miasta Krakowa . .
„ „ Stanisławowa

6. Monety.
Dukat cesarsk i................................
Napoleondor.....................................
Półim peryał.....................................
Rubel rossyjski srebrny . . . .

papierowy . . .
00 marek niemieckich . . . .

60 — 63 —
53 50 56 50

50 — — —

104 80 105 50
93 80 94 50

100 50 101 20

100 _ 100 70
101 — 101 70
104 50 — —
97 60 98 30
91 10 91 80
22 — 24 —
29 — 31 -

5 62 5 72
9 45 9 55
9 70 • - —
1 2« 1 36

1 25 1 27 i i
58 30 58 80

Kurs giełdy wiedeńskiej
Dnia 27 maja 1892.

1. Dług państwa.
Jednolity dług państwa w banknot.

m aj-listopad ..................................... .....
lu ty-sierp ień ..........................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styezoń-lipiec..........................................
kwieeień-październik .....................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr.
„ „ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 złr. 5 pr. . .
„ „ 1B64 po 100 złr...................
„ „ 1864 po 50 złr......................

Renty Oom. po 42 litr. austr . . . . 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr....................................................
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . .

płaoą iądaja

95.85 96.05 
95.80 96,

95.45
95.40

141.—
141.50
152.25
1 8 5 .-
185.—

95.65
95.60

1 4 2 .-  
152.75 
36. -  

186 —

15110 152.10 
113.30 113.50 
100.95 101.15

2. Obligacye indem. 5 pr. (za zł. m. k.l

Bukowiny ..............................................  105.20 105.6
Galieyi ............................................... 104.80 105.80
Niższej A ustryi..........................................109.— 110.—
Siedmiogród ......................................... —
Węgier za 100 zł. wa. 4 pr.........................  94.60 95.60

3. Akcye.

152.2-5 153.2-5 
318.— 318.50 
621.— 630 -  
3 3 3 .-  —

Bank Angio aust. 200 zł. emit. zł. . .
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . .
Niźno-austr. tow. eskomt. po 500 zD. .
Gal. banku hip. po 200 zł.......................
Gal. banku d. han. lprz. azł. 200wpl.40pr. —.— — 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . . — .— 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 21(h— 22U.— 
Bank austro-węgierski a 600 zł. . 996 — 1002 —
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 91 60 92 20 
Austr. Tow. żegl. par. dun. po 500 zł. rnk. 331.— 333.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. . —.— —.—
Kol. Rzeszów.Tarn. (w. a.) a 200 zł. . —
Północna kolej po 1000 zł. m. k.
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. .
Lwów-Czern. kol. I. po 200 zł. a. w.

2887 50 2897.50 
. 214.25 215 -  
. 244.50 245 50

płaoą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr. 298.25 298 75 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. . 87.10 87 60 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 200.— 200.50

4. L isty zastawne losowane.
Ogólny-rolniezo kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . — —. —
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4’/s pr.

w złocie w 50 1......................................  100.20 100.80
„ „ „ premiowe po 3 pr. 112.— 113.—

Gal. Zak. kr. ziem. krak. los. w 181. 6 pr. — —.—
„ „ „ „ „ w 20 1. 7 pr. . .
„ „ „ „ „ w 86 1. 6 pr. 101.50 102.50

Ga). Tow. kred. w. a. po 4 pr. . . . 96 .-- 96.50
„ „ „ „ po 4pr. w 41 l.wyl. 95.— 95.25
„ „ „ po 4‘/s pr. w
52 latach zw ro tn e ................................ 99.50 100.—

Banku krajowego 41/, pr. wa. los. w 511/a 1. 98.50 99.— 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m is y i ........ —.— —
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl. . 101.— 102. —
Baniu aust. węg. 41/, pr.............................101.— 102.—
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pr. . . . 101.50 —.—

„ Zakł. kr. ziem. po 51/, pr. . . 102.70 103.70

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. — —.—
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  —
Kolej północna po 100 zł. em 1886 4°/0 99.50 100 —

po 100 zł. „ 1887 „ 99.60 1 0 0 .-
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł. 4‘/a pr............ — —
detto (Jarosław-Sokal) . . — .—

Kol. Gal. Lwów-Ozem-Jas. emisya a 300 
zł. 4. pr. w srebrze z r. 1884 . . . 84.75 85.75

z r. 1884 . . . 93.80 94 80
z r. 1866 . . . —  —
z r. 1872 . . . —,— —.—

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. .101.— 101 60

6. Losy.
inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 188.25 188.50
Clarego po 40 zł. m. k.............................  55.— 57.—
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. 125.— 127.—
Keglewieha po 10 zł. m. k.............. —.— —.—

płaoą źądajł
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 22.75 23.75
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 22.25 22.60 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 58.— 59 —•
Palfiego po 40 zł. m. k............................. 56 — 57.-'
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. . 17.50 17 80 

„ węg. „ po 5 Ł  . 12.— 12.40
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a......................................... 24.— — •
Salma po 40 zł. m. k................................  63.— 64.-'
St. Genois po 40 zł. m. k........................ 63.— 64.—
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) 30.— 32.— 
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k. . . 133.— ]35.— 

„ „ po 50 zł. w. a. . . . 63.— 64 —
Waldsteina po 20 zł. m. k.......................  40.2-5 41 25
Windischgratza po 20 zł. m. k. . . . -  -  6 7 -

7. W eksle (za 3 miesiące).
Augsburg na 100 w. p. n........................ —.— — .—
Berlin za 100 marek w. p. n. . . .  —.— — .—
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . . — — .— 
Hamburg za 190 marek w. p. n. . . — — —
Londyn za ft. szt........................................119.45 119.85
Paryż za 100 fr.....................................  47.42 5 47 50. —

K u r s  i l a t u
Dukat cesarski men.............................  5.67.— 6 69.—

„ pełnej w a g i ........................... 5.62.— 5.65 —
K o r o n a ............................................... —.—.— —. ------
20-franków ka........................................... 9.50.— 9.11 —
Rossyjski półimperyał . . . . .  —
Talar zw iązkow y.........................— .--------------
Srebro.................................... . — .--------. —

I Iwowstiąj Izby naniuowej i przemysłowej,
Telegrafowany kurs wiedeński

zł. ct.
Jednolity dług państwa w banknotach , — —

n » „ w  srebrze . . — —
Renta w z ł o c i e ........................................— _
5 pr. austr. renta m arcow a......................... — —
Akcye banku austro-węgier......................— —

„ „ kredytowego wiedeńskiego — —
L o n d y n .......................................................— _
N ap oleon d or.............................................— —
Dukat cesarski men....................................— —
100 marek n ie m ie c k ic h ........................ — —

m  \ e  j e ;h t  j l  - w .

Rozmaite obwieszczenia.
L. 9796 (3108)

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnowie podaje do wiadomości, że równo­
cześnie uskutecznionym został wpis w reje­
strze handlowym dla firm spółkowych firmy 
dzierżawa propinacyi miejskiej w Tarnowie, 
Zangen i ska- Spólnikami jawnymi tej w 
dniu 1 stycznia 1891 zaczętej spółki są 
Wilhelm Zangen właściciel realności w Rze­
szowie, Natan Loew właściciel realności w 
Sędziszowie i Hirsch Maschler właściciel real­
ności w Tarnowie zamieszkały. Spółka ma 
siedzibę w Tarnowie. Każdy ze spólaików 
uprawnionym jest do zastępywania spółki 
i do podpisywania firmy.

Tarnów, dnia 19 maja 1892.

Licytacye.
L. 2887 (2944 1 - 3 )

W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­
dzinie 10 przed południem w dniu 1 lipca 1892 
za lub powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 
5 sierpnia 1892 nawet poniżej takowej licyta- 
cya realności według wyk. hip. 161 gminy 
kat. Mykietyńce objętej Mikołaja Kozłaniuka 
własnej, na rzecz Kosowskiego Wydziału Ra­
dy powiatowej jako zarządcy włościańskiej 
kasy pożyczkowej w Kosowie pto 150 złr. 
z pn.

Cena wywołania 265 zł.
Wadyum 26 zł. 50 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeń w tus. re­
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli hipotecznych ustanawia się

kuratorem adwokata dr. Maryana Korpiń 
skiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Kosów, dnia 2 czerwca 1892.

L. 2899 (3139 1 - 3 )
W dniach 23 czerwca 1892 i 14 lipca 

1892 odbędzie się w tut. sądzie każdym ra­
zem o godzinie 10 przed południem celem 
uzyskania na rzecz Herscha Zierlera kwoty 
74 zł. 24 ct. przymusowa j ubliczna sprzedaż 
realności stanowiącej ciało hipoteczne lwh. 
615 gminy kat. Porohy dłużnika AlteraRie- 
sla własnej pod 1. 457 w Porohach położonej 
z tem iż realność ta przy pierwszym termi­
nie tylko wyżej ceny szacunkowej lub za ta ­
kową, przy drugim zaś terminie licytacyj­
nym także niżej ceny szacunkowej za jaką­
kolwiek bądź kwotę najwięcej ofiarującemu 
sprzedaną zostanie.

Cena szacunkowa wynosi 178 zł.
Zakład 20 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 

akt opisania i ocenienia przejrzeć możua w 
tus. registraturze.

Sołotwina, 30 marca 1892.

L. 1156 • (3134 1 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniach 20 czerwca i 20 li­
pca 1892 przy pierwszym powyżej ceny sza­
cunkowej, zaś przy drugim także poniżej ta­
kowej licytacya realnoś-i 1. 156 według wy­
kazu hip. 463 gminy Dobra Leiby Langsam 
własnej na rzecz Galicyjskiego Zakładu kre­
dytowego ziemskiego w likw idacyi pto 250 zł. 

Cena wywołania 500 zł.
Wadyum 50 zł.
Resztę warunków,' akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo- 
wej registraturze.j

Dla nieznanych z życia i miejsca po­

bytu wierzycielij ustanowiono] kuratorem ad 
actum w osobie Grzegorza Lisowskiego z 
Birczy.

Bircza, 16 kwietnia 1892.

L. 2839 (2515 1 — 3)
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniach 1 lipca 1892 po­
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 5 sier­
pnia 1892 nawet poniżej takowej licytacya 
realności według wyk. hip. 168 gminy Mo- 
skalówka Józefa Weissmanna własnej, na 
rzecz Kosowskiego Wydziału Rady powiato­
wej jako zarządcy włościańskiej kasy poży­
czkowej w Kosowie pto 127 złr. 47 ct w. 
a. z przynależytościami.

Cena wywołania 162 zł.
Wadyum 16 zł. 20 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re­
gistraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych, 
ustanawia się kuratorem adw. dr. Emila 
Wilkowskiego w Kosowie.

C. k. Sąd powiatowy.
Kosów, 29 lutego 1892.

L. 4960 (3076 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po­

daje do powszechnej wiadomości, że w spra­
wie egzekucyjnej Borucha Machlera przeciw 
Mojżeszowi Chaimowi 2 im. Bangerowi o 
zapłacenie kwoty 1000 zł. zpn. odbędzie się 
dnia 1 lipca 1892 i dnia 11 sierpnia 1892 
każdym razem o godzinie 10 rano w biurze 
sądowem nr. 2 przymusowa licytacyjna sprze­
daż realności dłużnika pod 1. 366, 366a i 
i 366b w Przemyślu na Garbarzach położo­
nej, ciała tabularnego niestanowiącej z bu­
dynków i gruntów pod Nr. parc. kat. 1187/1, 
1187/2, 1 '88, 1189, 1284 i 1287 się składa­
jącej, tusądowym protokołem z dnia 25 maja

1891 do 1. 12125 (de praes. 30 maja 1891 
1. 6678) zastawniczo opisanej.

Cena wywołania, która jest także ceną 
szacunkową, wynosi 5088 zł. aw.

Wadyum zaś 10 pre tej ceny, to jest 
kwota 509 zł. aw.

Na pierwszym terminie realność tylko, 
za cenę wywołania lub wyżej takowej, na 
drugim zaś terminie i poniżej ceny wywoła­
nia najwięcej ofiarującemu sprzedaną będzie.

Warunki licytacyjne, akt opisania i 
oszacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane i odpisywane w tusądowej regi­
straturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Czaykowski ze substytucją 
adw. dr. Resenbacha w Przemyślu.

Przemyśl, 16 kwietnia 1892.

L. 2314 (2943 1 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniu 1 lipca 1892 za lub 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 5 sier­
pnia 1892 nawet poniżej takowej, licytacya 
realności według wvk. hip. 435 gminy Mo- 
skalówka Albina Wołoszczuka własnej, na 
rzecz włościańskiej kasy pożyczkowąj w Ko­
sowie pto 300 zł. z pn.

Cena wywołania 1030 zł.
Wadyum 103 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re­
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli hipotecznych, ustanawia się 
kuratorem adwokata dr. EmilaJWilkowskiego 
w Kosowie.

C. k. Sąd powiatowy.
Kosów, dnia 18 marca 1892.



**• 3048 (8094 3 - 8 )
Wadowicki c. k. Sąd powiat, miejsko 

Negowany ogłasza, iż celem zaspokojenia 
^eżytości Józefa Podgórczyka w kwocie 22 
**• 80 ct. zpn. odbędzie się w gmachu są­
dowym w dniach 2 czerwca 1892 i 6 lipca 
J892 każdym razem o godzinie 10 rano, egze­
kucyjna licytacya 17/288 części realności 1. 
(09 w księdze gruntowej Barwałd dolny za-

Cena wywołania 158 zł. 17 ct. 
Wadyum 16 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

ą ć  można w registraturze.
Wadowice, dnia 17 kwietnia 1892.

L. 4015 (3085 3—3)
OBWIESZCZENIE.

Celem oddania w przedsiębiorstwo do­
stawy szutru na trzechletni okres 1898 1895 
dla utrzymania drogi Rymanów-Jaśliska w 
sanockim okręgu budowniczym, odbędzie się 
dnia 13 czerwca r. b. w c. k. Starostwie w 
Sanoku rozprawa licytacyjna zapomocą ofert
pisemnych.

Cena fiskalna szutru dostawić się ma- 
i jącego na rok 1893 w ilości 1130 m.3 wy- 

bosi 2188 zł. 30 ct. aw.
Bliższe warunki przedsiębiorstwa, jako- 

też wykaz ilośei szutru do każdego kilome- 
1 tra dostawić się mającego, przejrzane być 

Drogą w wmienionem ck. Starostwie w go­
dzinach urzędowych, gdzie także w powyżej 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12 
^  południe wnosić należy oferty, zaopatrzo­
ne marką stemplową na 50 ct. przy dołą­
czeniu 5 prc. wadyum, z oznaczeniem ofia­
rowanych cen za jeden metr sześcienny szu­
tru z każdego szutrowiska nietylko cyframi 
ale także i literami.

Oferty mają być sporządzone na blan­
kietach urzędowych,.które zgłaszającym się 
oferentom przez ck. Starostwo bezpłatnie 
Wydane będą i muszą opiewać wedługj szu- 
trowisk z których poszczególne (przestrzenie 
mają być zaopatrzone.

Wszelkie inne oferty niesporządzone na 
blankietach urzędowych, albo też zawierają­
ce jakiekolwiek dopiski lub nie podane w 
terminie nie będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 23 maja 1892.

L. 1368 (8084 3T 3)
W dniach 27 czerwca 1892 i 2 sier­

pnia 1892 każdym razem o godzinie 9 rano, 
odbędzie się w tut. sądzie egzekucyjna sprze­
daż przez publiczną licytacyę realności pod 
Ik. 157 w Osielcu położonej, lwh. 159 księ­
gi gruntowej gminy katastr. Osielec objętej, 
dłużnika Michała Zaremby własnej na 200 
zł. oszacowanej, celem zaspokojenia preten- 
syi Maurycego Weissa w kwocie 75 zł. zpn 
z tem, że realność ta na pierwszym termi­
nie tylko za cenę szacunkową lub powyżej 
takowej, na drugim zaś i poniżeć tejże sprze­
daną będzie.

Cena wywołania 200 zł.
Wadyum 20 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i akt oszacowania przejrzeó mo­
żna w tut. sądowej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy
Jordanów, dnia 20 kwietnia 1892.

L. 22352 . .(3111 2—3)
C. k. Sąd powiatowy miej. dlg. w Zło­

czowie zarządził celem wydobycia wierzytel­
ności Samuela Fisch w kwocie 121 zł. 65 */2 
ct a. w. z pn. przymusowy jawny przetarg 
realności objętej wyk. hip. 94 gminy Ueisz- 
kó r dłzżnika Ołeksy Dziaduch własnej, na 
14 czerwca 1892 i 19 lipca 1892 o godzi­
nie 10 zano w tutejszym sądzie.

Cena wywołania 803 zł.
Poręczne 30 zł. 30 ct.
W drugim terminie realność będzie po- 

zbyta nawet poniżej ceny wywołania.
Resztę warunków wolno przeglądnąć w

registraturze. . . .
O tem zawiadamia się wszystkich n ie­

wiadomych wierzycieli, którzyby po dniu 30 
października 1891 nabyli prawa rzeczowe na 
tej realności lub którymby uchwała licyta­
cyjna albo późniejsze uchwały doręczone byc 
nie mogły przez kuratora adwokata dr. Ko­
łaczkowskiego w Złoczowie.

Złoczów, 20 kwietnia 1892.

L. 7319 (31^0 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Milówce ogła­

sza, iż celem zaspokojenia pretensyi Jędrzeja 
Neuerschnigga w kwocie 16 zł. 40 zt. a. w. 
z pn. w drodze egzekucyi przez publiczną li­
cytacyę sprzedaną będzie połowa realności 
lk. 62 w Brzuśniku położona do dłużnika Pa­
wła Kupczaka należącej w dwóch terminach 
a to dnia 22 czerwca 1892 i dnia 22 lipca 
1892 każdym razem o godzinie 10 rano w 
biurze c. k. sędziego powiatowego w Mi­
lówce.

Cena wywołania 413 zł.
Wadyum 42 zł.
Milówka, dnia 23 marca 1892.

każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się celem ściągnięcia wierzytelności Zofii Fia- 
łek w kwocie 100 zł. a. w. publiczna licy­
tacya realności pod nr. 25 w Straconce o- 
bjętej wykazem hipot. 1. 25.

Cenę wywołania stanowi kwota 260 
złr. a. w.

Wadyum 26 zł. a. w.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tut. Sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony jest adwokat tutejszy dr. Cie­
szyński.

C. k. Sąd powiatowy.
Biała, 6 kwietnia 1892.

niejsza lub późniejsze, w tej sprawie zapaść 
mające, z jakiegokolwiek powodu nie mo­
gły być doręczone do rąk ustanowionego tus. 
uct-m łą z dnia 13 grudnia 1890 1. 6217 
kuratora p. adw. dr. Czajkowskiego jako też 
za pomocą niniejszego edyktu.

Brzeżany, 30 kwietnia 1892.

L. 2918 (2717 2 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniu 1 lipca 1892 za lub 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 5 sier­
pnia 1892 nawet poniżej takowej licytacya 
realności według wyk. hip. £28 gminy Ko­
sów spadkobierców Josla Salzmana własnej, 
na rzecz Wysokiego Skarbu pto 41 zł. 861/2 
ct. zpn.

Cena wywołania 250 zł.
Wadyum 25 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re­
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca poby­
tu wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem adw. dr. Emila Wilkowskiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Kosów, dnia 31 marca 1892.

L. 758 (2646 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za­

wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel­
ności pożyczkowej kasy powiatu Wielickiego 
w kwocie 30 zł. zpn. dnia 30 czerwca 1892 
i dnia 3 sierpnia 1892 w sądzie o godz. 10 
rano realność pod lk. 45 w Ochojnie górnem 
objęta przez publiczną licytacyę sprzedaną 
będzie.

Cena wywołania wynosi 200 zł.
Zakład 20 zł.
Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy oraz 

resztę warunków licytacyjnych przeglądnąć 
można w registraturze sądu.

O tem zawiadamia Sąd interesowanych 
tych którymby rezolucya licytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
dniu 6 stycznia 1892 do hipoteki weszli do 
rąk notaryusza Kazimierza Przyehockiego w 
Wieliczce.

C. k. Sąd powiatowy
Wieliczka, dnia 8 kwietnia 1892.

L. 1995 (3H3 2—8)
W dniach 26 czerwca i 5 sierpnia 1892

O usU  Lwowska8 123  x dnia 31  uuya 1 8 9 2 ,

L. 1501 (2985 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Brzeźanaeh po­

daje do wiadomości, że w celu zaspokojenia 
hipotekowanej wedle wykazu hip. ks. gr. dla 
gminy Brzeżany 1. 354 karty C. poz. 1, 3. 
6, 8 i 13 pretensyi Majera Frieda w kwocie 
1050 zł. zpn odbędzie się w zabudowaniu 
tegoż sądu w sali nr. 12 w dniu 30 czerwca 
1892 o godz. 10 przed południem publiczna 
przymusowa sprzedaż 7/28 części realności 
pod lk. 99 w Brzeźanaeh mieście położonej 
wedle wyk. hip. księgi gruntowej dla gminy 
Brzeżany 1. 354 karty B. poz. 2 i 5 własność 
dłużnika Nachmana Scharera względnie te­
goż objętej masy spadkowej stanowiących.

Cena wywołania wynosi 1552 zł. 82 7* ct.
Wadyum ustanowiono na kwotę 156 zł.
Wyżej wymienione 7/28 części realnoś­

ci pod lk. 99 w Brzeźanaeh sprzedane będą 
przy powyższym terminie także i niżej ceny 
wywołania.

Nabywca obowiązany będzie te wie- 
rzyi.eln; ści, których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty lub umówionem wypowie­
dzeniem przjrjąć by nie chcieli, przyjąć do 
zapłaty z hipoteki za potrąceniem z ceny ku­
pna o ileby z takowej wedle porządku ta­
bularnego do zapłaty przypadały.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym.

O rozpisaniu licytacyi uwiadamia się 
strony interesowane tudzież tych wierzycieli 
którzyby dopiero po dniu 15 października 1890 
jako dniu wystawienia ekstraktu tabularnego 
hipotekę uzyskali, lub którymby uchwała ni­

L. 1166 (3116 2 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniu 30 czerwca 1892 po­
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 4 sierpnia 
1892 nawet poniżej takowej licytacya realności 
pod lk. 38 w Skorodnem położonej wykaza­
mi hipotecznymi 1. 104, 105 i 106 objętej 
Stefana i Jurka Steciów, własnej, na rzecz 
e. k. nprzyw. gał. Zakładu kredytowego wło­
ściańskiego w likwidacyi pto 71 złr. a, w. 
z pn.

Cena wywołania 712 zł. 80 ct.
Wadyum 71 zł. 28 ct.
Resztę warunków, skt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu i dla wierzycieli hipotecznych, ustana­
wia się kuratorem p. Gorczycę zastępcę ck. 
notaryusza w Lutowiskach.

C. k. Sąd powiatowy.
Lutowiska, dnia 5 marca 1892.

L. 2645 (3110 2—3)
Celem wypuszczenia w przedsiębiorstwo 

budowy rzeźni; miejskiej, tejże urządzenia 
mechanicznego, budynku administracyjnego 
i dwu stajen murowanych, niemniej plano­
wania podwórza wraz z tegoż oparkanieniem 
i wybrukowaniem tudzież urządzenia czt-eru 
murowanych studzien na targowicy w Siryju 
odbędzie się dnia 19 czerwca 1892 o godzi­
nie 11 przed południem w biurze Magistra­
tu król. miasta Stryja publiczna licytacya 
za pomocą ofert pisemnych, w których! ofia­
rowaną cenę za budowę rzeźni i wykonanie 
innych robót osobno od ceny za wewnętrzne 
urządzenie mechaniczne rzeźni podać należy.

Cena kosztorysowa rzeźni i innych ro­
bót wynosi 23.223 zł. 10 ct. zaś cena we­
wnętrznego urządzenia mechanicznego rzeźni 
4.556 zł. 60 ct. aw.

Wadyum zaś 10 prc. tych cen koszto­
rysowych.

Co się niniejszera do publicznej podaje 
wiadomości z nadmienieniem, że kosztorys i 
warunki licytacyjne każdocześnie podczas go­
dzin urzędowych w biurze Magistratu prze­
glądnięte być mogą.

Magistrat król. miasta 
Stryj, dnia 24 maja 1892.

L. 1171 (3029 3 - 3 )
Dnia 30 czerwca 1892 o godz. 10 rano 

odbędzie się w sądzie tutejszym publiczna 
licytacya realności Jędrzeja Szczepaniaka 
wyk. hip. 1. 137 księgi gruntowej gminy 
Rozbórz długi objętej z wyłączeniem parcel 
309 — 312 i 319 na zaspokojenie pretensyi 
Ołeksy Piotrowskiego w7 kwocie 26-zł. 50 ct. 
wa. zpn.

Cena wywołania 1865 zł.
Wadyum 186 zł. 50 ct.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono Artura Pędrackiego c. k. nota- 
ryusza w Dubiecku z substytucyą Józefa 
Pietraszka w Pruchniku.

Protokół oszacowania, wyciąg tabularny 
oraz bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w tusądowej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Pruchnik, 15 lutego 1892.

licytacyi będących nie będzie mogła być u- 
zyskaną, sprzedane zostaną te realności naj­
wyższą cenę podającemu także poniżej war­
tości szacunkowej.

Wartość szacunkowa stanowiąca zara­
zem cenę wywołania wynosi kwotę 343 z łr
a. w .

Wadyum przed przystąpieniem do licy­
tacyi złożyć się mające wynosi 34 złr. 30 
ct. a. w.

Bliższe warunki przejrzeć można w re­
gistraturze sądowej.

Tych wierzycieli, którzy dopiero po wy­
daniu wyciągu hipotecznego, to jest po dniu 
13 lipca 1891 prawo zastawu na realności 
przedmiotem licytacyi będące nabyli, jakoteż 
i tych wierzycieli, którymby uchwała z roz­
pisaniem licytacyi albo też następująca jaka 
uchwała w tej sprawie wydana dla jakiejkol­
wiek przyczyny wcale lub w należytym 
czasie nie została doręczoną, zawiadamia się 
o rozpisaniu licytacyi edyktem niniejszym 
tudzież do rąk ustanowionego kuratora pana 
adwokata dr. Hubricha w Buczaczu.

Buczacz, 9 marca 1892.

L. 10202 (3118 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku ogła­

sza, że celem zaspokojenia wierzytelności i 
Mojżesza Briilla w kwocie 146 zł. 50 ct. od- j 
będzie się dnia 28 czerwca i 2 sierpnia 1892 | 
każdym razem o godzinie 10 rano, egzeku- 
cyjna sprzedaż przez licytacyę realności pod j 
lk. 1 w Gwizdowie położonej Franciszka, 
Jana i Agaty Piechułów własnej.

Cena wywołania 580 zł.
Wadyum 58 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tut. registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Leżajsk, dnia 10 kwietnia 1892.

L. 22187 (3122 2 - 3 )
W celu obsadzenia hurtowni tytoniu 

w Tarnopolu połączonej z drobną sprzedażą 
znaczków stemplowych i blankietów wekslo­
wych tudzież z kolekturą loteryjną dla cią­
gnień w Pradze i Temeszwarze rozpisuje się 
niniejszem konkurencyjną rozprawę za pomo­
cą pisemnych ofert na dzień 18 czerwca 
1892.

Obrót tej hurtowni tytoniu’ wynosił w 
w czasie od 1 stycznia 1891 do końca gru­
dnia 1891.
1) w materyałach tytonio­

wych . . 133448 zł. 83 ct.
2) w znaczkach stemplo­

wych i blankietach
wekslowych . . 5590 zł. — ct.

Razem 139038 zł. 83 ct.
3) dochód z kolektury loteryjnej po 5 prc. 
w roku 1889, po 3 prc. w czasie od 1 sty­
cznia 1890 do;i4;sierpnia 1891 i po 7 prc. w 
czasie od września do końca grudnia 1891 
wynosił w przecięciu rocznie 147 zł. 40 ct.

Dla zabezpieczenia odpowiedniego pro­
wadzenia kolektury loteryjnej i załatwiania 
innych z nią połączonych spraw loteryjnych 
potrzebną jest kaucya w wysokości; 600 zł.

Każdy ubiegający się o wyż wymienio­
ne przedsiębiorstwa ma wnieść do ck. po­
wiatowej Dyrekcyi skarbu w Tarnopolu naj­
później do 2 godziny po południu dnia 17 
czerwca 1892 pisemną ofertę.

Oferta ma być ułożoną według przepi­
sanego formularza i do takowej, ma być do­
łączone wadyum w kwocie 260 zł., świade­
ctwo pełnoletności i świadectwo moralności 
od władzy miejscowej, stwierdzające obecne 
i dawniejsze zatrudnienie oferenta, tudzież 
jego zachowanie się w ogóle i jego prawość 
jakototeż dobry stan majątkowy.

Bliż ze warunki konkurencyi mogą być 
przejrzane w c. k. Dyrekcyi skarbu w Tar­
nopolu.

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu
Tarnopol, 20 maja 1892.

L, 4490 " ~ (3100 3 - 3 )  ;
Brodzki c. k. Sąd powiatowy wyznaczył' 

w celu wydobycia wierzytelności funduszu 
indemnizacyjnego w ilości 6 zł. 82l/a ct. zpn 
przymusowy jawny przetarg należącej do 
nieobjętej masy spadkowej Bermana Gellera 
realności ciało hipoteczne stanowiącej pod 1
1. wykazu 371 gminy katastralnej Brody na 
348 zł. ocenionej, na dnie 30 maja 1892 i : 
24 czerwca 1892 zawsze od godziny 10 przed ; 
południem w gmachu sądowym.

Poręczne 34 zł. 80 ct. wa. I
W pierwszym terminie nabyć można 

realność tę tylko za cenę wyższą lub nie 
niższą od ceny szacunkowej, na drugim zaś 
terminie nawet poniżej ceny tej.

Resztę warunków, tudzież wyciąg ta ­
bularny; i protokół ocenienia realności tej, 
przejrzeó można w registraturze sądu tegoż.

Dla niewiadomego z miejsca pobytu 
wierzyciela Wincentego Wielickiego ustana­
wia się kuratorem adwokata dr. Dołżyekiego 
w Brodach.

Brody, dnia 29 marca 1892.

L. 5841 (3034 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Wiśniczu prze­

prowadzi dnia 28 czerwca i 28 lipca 1892 
każdym razem o godzinie 10 rano przymu­
sową sprzedaż realności lwh. 38 w Zbydnio- 
wie dłużnika Bartłomieja Taboły własnej, 
na rzecz galicyjskiego Zakładu kredytowego 
włościańskiego w likwidacyi w Krakowie pto 
137 zł. 27 ct.

Cena wywołania 250 zł.
Wadyum 25 zł.
Warunki do przejrzenia w registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Wiśnicz, 31 grudnia 1891.

;L. 1082 ~ (3081 8 - 3 )
C, k. Sąd powiatowy w Buczaczu-po­

daje do wiadomości, że dla zaspokojenia na- 
■ leżącej się Albertowi Knobler od Hnata Mo- 
[ stowego i HryniaMatwijów sumy 20 zł. aw.
\ zpn. rozpisaną została przymusowa sprzedaż pu- 
; bliczna realności wykazami hipoteeznemi 101, 
j 144, 193 księgi gruntowej gmigy Zurawince 

objętych własność dłużników Hnata Mosto­
wego i Hrynia Matwijów stanowiących.

Do uskutecznienia tej sprzedaży wy­
znaczone zostały dwa termina, pierwszy na 
dzień 14 czerwca 1892, drugi na dzień 12 li­
pca 1892 zawsze w sądzie o godzinie 10 

| przedpołudniem.
: Na ostatnim z tych terminów jeżeli

wartość szacunkowa realności przedmiotem

L. 2408 (3024 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Krakowcu po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż 3;24 części realności w Sarnach po­
łożonej wedle wykazu hipotecznego nr. 292 
tejże gminy dłużnika Adama Urszla własnej, 
na zaspokojenie pretensyi Jabóba Urszla i 
innych w kwocie 43 zł. 75 ct. aw. zpn. dnia 
30 czerwca i dnia 4 sierpnia 1892 każdym 
razem o godzinie 10 rano a to, na pierwszym 
terminie tylko za lub wyżej ceny szacunko­
wej 318 zł. 161/* ct. aw., na drugim zaś i 
poniżej takowej.

Wadyum wynosi 32 zł.
Reszta warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny, protokół oszacowania'można w tut. 
registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli, 
którymby rezolucya licytacyjna przed termi­
nem z jakiegokolwiek bądź powódu doręczo­
ną być nie mogła, lub którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego t. j. po dniu 18 
lutego 1892 do tabuli weszli, lub prawo za­
stawu uzyskali kuratorem p. Jana Derdele- 
wicza.

Krakowiec, 7 maja 1892.



Księgi gruntowe.
• L. 9801/1892 (3147 1 - 3 )

0. k. wyższy. Sąd krajowy we Lwowie podaje niniejszem do wiadomości, 
że projekt nowych ksiąg gruntowych według ustawy z dnia 20 marca 1874 
1. 29 dz. u. kr. wygotowany, dla następujących posiadłości tabularnych 
gminnych od dnia 1 czerwca 1892 za nową księgę uważanym być ma

I. dla majętności tabularnych.

położona i
tsi

Majętność tabularna
w okręgu sądu

1—i
w gminie katastralnej powiatowego

obwodo­
wego

1 Husne niżne Dom. 70 pag. 365 Husne niżne Borynia
2 Krywka Dom. 70 pag. 366 Krywka
3 Bolechowice Dom. 92 pag. 57 Bolechowce Neudorf Drohobycz t-ł
4 Bożniatów Dom .27 pag. 103

Bożniatów Bożniatów
O

5 Starawieś Dom. 27 pag. 107
6 Chaszczowanic Dom. 19 pag. 385 Chaszczowanie a
7 Jeleńkowate Dom. 19 pag. 377 Jeleńkowate Skole m
8 Tuchla Tuchla

9
Parcele gruntowe 2854, 28855, 

2865, 2866, 2867, 2982, 3016/1, 
4597, 4598, 4599, 4600

Nieniów górny i dolny 
z kolonią Póchersdorf) 

Żulin
Bolechów Stryj

10 Marynka Dom. 202 pag. 187 Marynka Żnrawno
11 Płonna Płonna Bukowsko Sanok
12 Podsobień Manasterzec Lisko
13 Lipa Dom. 54 pag. 181 Lipa Bolechów Sambor

II. w i e j s k i c h

1. Husne niżne,
2. Krywka, podlegająca sądowi powia­

towemu w Boryni,
3. Bolechowce z kolonią Neudorf pod- 

gająca sąddowi powiatowemu w Drohobyczu.
4. Bożniatów podlegająca sądowi po­

wiatowemu w Bożniatowie.
5. Chaszczowauie,
6. Jeleńkokwate,
7. Tuchla, podlagająca sądowi powiato­

wemu w Skolem.
8. Płonna, podlegająca sądowi powiato­

wemu w Bukowsku.
9. Lipa, podlegająca sądowi powiato­

wemu w Bolechowie.
111. dla parceli gruntowej lk. 1916 

łąki zwanej „Budcze" w objętości 117 mor­
gów 670Q° położonej w gminie katastralnej 
Wołoszcza Zady, powiatu sądowego Łąka, 
a do wykazu hipotecznego 1 318 obejmują­
cego dobra tabularne Susułów powiatu sądo­
wego w Komarnie w myśl uchwały c. k. 
wyższego sądu krajowego z dnia 20 września 
1891 1. 20458 dopisać się mającej.

Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 
gruntowych przejrzanym być może, a to dla 
posiadłości tabularnych podL 1 — 13 i pod 
III. w urzędzie hipotecznym przynależnego
c. k. Sądu obwodowego, zaś dla posiadłości 
wyżej pod II. 1—9 poszczególnionych w bió- 
rze dotyczącego sędziego powiatowego.

Od dnia wyżej ustanowionego wszelkie 
nowe prawa czyto własności, czyli zastawu 
lub jakiebądź inne prawa hipoteczne odno­
szące się do nieruchomości księgą grunto­
wą objętej, jedynie przez wpisanie do tej 
nowo założonej księgi nabyte, orgraniczone. 
na innych przeniesione lub uchylone być 
mogą.

Zarazem wzywa c. k. Sąd krajowy 
wyższy wszystkich, którzyby:

1. na podstawie jakiego prawa przed 
dniem otwarcia nowych ksiąg nabytego, do­
magali się jakiej zmiany wpisów hipotecz­
nych, odnoszących się do stosunków włas­
ności lub posiadania, a to bez różnicy,

czyli zmiana ta przez dopisanie, odpisanie 
lub przepisanie przez sprostowanie oznacze­
nia nieruchomości lub połączenia ciał hi­
potecznych, lub w jakibądź inny sposób na­
stąpić miała.

2. już przed dniem otwarcia tych no 
wych ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej 
nieruchomości wpisanej w te księgi, lub do 
jej części jakie prawa zastawu, służebności 
lub w ogóle inne jakie prawa do wpisu hi 
potecznego przydatne, o ile prawa te jako 
do dawnego stanu biernego należące wpisa­
ne być mają, a już przy założeniu nowej 
księgi gruntowej tamże wpisane nie zostały, 
ażeby z tymi prawami, a to:

Co do majątności tabularnych wyżej 
pod I. 1— 13 i pod III. wymienionych do 
przynależnych Trybunałów I. instancyi, zaś 
co do posiadłości pod II. 1—9 poszczegól­
nionych do dotyczących c. k. sądów powia­
towych najdalej do dnia 1 czerwca 1893 
włącznie zaś co do parceli gruntowej pod III. 
bliżej opisanej w terminie trzechmiesięcznym 
tj. tylko do dnia 31 sierpnia 1892 włącznie, się 
zgłosili, ;gdyż inaczej w razie przeciwnym u- 
tracą prawo do poszukiwania zgłosić się 
mającej pretensyi przeciw osobom, które na 
mocy niezaprzeczonych wpisów w nowej 
księdze zawartych prawa hipoteczne w do­
brej wierze nabędą,

Od obowiązku zgłoszenia się w tym 
terminie z wymienionemi wyżej prawami lub 
roszczeniami nie uwalnia okoliczność, iż zgło­
sić się mające prawo w dawniejszej księdze 
hipotecznej, w miejsce której nowa księga 
wstępuje, było już zapisane, lub że było ono 
wiadomem z jakiej rezolucyi sądowej, lub że 
jest przedmiotem dochodzenia w skutek po­
dania przed sąd wniesionego.

Termina wyżej ustanowione nie mogą 
być ani przedłużone, ani też w razie zanie­
dbania do pierwotnego stanu przywrócone.

SIMONOWICZ w. r.
Z Bady c. k. wyższego Sądu krajowego 

we Lwowie dnia 19 stycznia 1892.
MATKOWSKI w. r.

Upadłości.
L. 22796 (3124 2 - 3 )

(j. k. Sąd krajowy we Lwowie otwiera 
niniejszem konkurs na wszystek ruchomy, 
jakoteż na wszystek nieruchomy, a w kra­
jach , w których obowiązuje ustawa konkur­
sowa z dnia 25 grudnia 1868 Nr. 1 Dz. p. 
p., położony majątek Izydora Sandbanka, ku­
pca towarów łokciowych we Lwowie.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się p. Kocowskiemu, ck. sekretarzowi rady, 
jako komisarzowi konkursowemu , zaś tym­
czasowym zawiadowcą masy ustanawia się 
p. adw. dr. Liliena, wzywając zarazem wie­
rzycieli , aby po przedłożeniu dokumentów, 
służących do wykazania ich pretensyj, poczy­
nili swe wnioski co do zatwierdzenia tegoż, 
lub ustanowienia innego zawiadowcy masy i 
aby przedsięwzięli wybór wydziału wierzy­
cieli, w którym to celu wyznacza się termin 
na dzień 8 czerwca 1892 godzinę 10 przed 
południem.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma j 
takową zgłosić w tym sądzie krajowym we- j 
dle przepisu ustawy konkursowej pod rygo -; 
rem zagrożonych tamże szkodliwych skutków ; 
prawnych przed upływem 30 czerwca 1892 
i podać ją na terminie na dzień 26 lipca '

1892 godzinę 10 przed południem, wyznaczo­
nym do uznania płynności i oznaczenia pra­
wa pierwszeństwa, chociażby nawet o nią 
spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyarai, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i członków 
wydziału wierzycieli — inne osoby, posiada­
jące ich zaufanie.

Na terminie wyznaczonym do wykaza­
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, ma 
być usiłowane przyprowadzenie do skutku 
ugody w myśl § 68 ust. konkursowej.

Dalsze ogłoszehia w toku rozprawy kon­
kursowej umieszczane będą w „Gazecie Lwo­
w skiej/

Z c. k. Sądu krajowego.
Lwów, dnia 25 maja 1892.

L. 15915 (3133 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na zasadzie §. 198 ord. konk. ze­
zwolił na otwarcie konkursu na majątek 
jawnej spółki handlowej I. J. Dallet et Ka- 
han i jej jawnych spólników Izaka Jakóba 
Dalleta i Samuela Kahan a mianowicie na 
majątek ruchomy gdziekolwiekby się takowy 
znajdował, a na majątek nieruchomy o tyle 
o ile takowy położonym jest w tych krajach, 
w których ordynacya konkursowa z dnia 25

grudnia 1868 obowiązuje a to każdego 
majątku/tak spółki jak i spólników oddzielnie.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana c. k, radcę sądu krajowego Herol­
da a tymczasowym zarządcą masy pana adw. 
dr. Ferdynanda Wilkosza z substytucyą p. 
adwokata dr. Olearskiego:

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 9 czerwca 1892 przed ko­
misarzem wyznaczonym za przedłożeniem do­
kumentów, które by ich pretensye wykazy 
wały, oświaaczyli się co do potwierdzenia 
tymczasowego zarządcy masy, lub co do u 
stanowienia innego, tudzież, aby wybrali 
wydział wierzycieli.

C. k. Sąd krajowy wzywa tych wie­
rzycieli, którzy swych pretensyj przeciwko 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta­
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się 
proces w toku znajdował do dnia 25 sier­
pnia 1892 w c. k. Sądzie krajowym w Kra­
kowie podług przepisu ordynacyi konkurso­
wej unikając szkodliwych skutków prawa 
zgłosili, a na terminie na dzień 21 września 
1892 o godz. 10 rano w biórze komisarza 
konkursowego oznaczonym wywierzytelnili i 
swoje wnioski co do oznaczenia pierw­
szeństwa swych pretensyj poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra­
wiali, powołać ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują, winni, są 
przy zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w 
Krakowie zamieszkałego w celu doręczenia 
uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie, na wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt kurator ustanowionym zo­
stałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczone będą w urzędo­
wej „Gazecie Lwowskiej11.

Termin do likwidacyi oznaczony, jest 
zarazem terminem co do układów z wierzy­
cielami.

Dla niewiadomych z miejsca pobytu re­
prezentantów firmy I. J. Dallet & Kahan i 
niewiadomych z miejsca pobytu jawnych 
spólników Isaka Jakóba Dallet i Samuela 
Kahan ustanawia się kuratora adw. dr. Guń- 
kiewicza z substytucyą adw. dr. Zygmunta 
Eibenschutza w Krakowie.

Kraków, dnia 25 maja 1892.

L. 6673 . (3135 1—3)
W sprawie konkursowej 0. D. Hoehte- 

ra celem powzięcia postanowienia co do spo­
sobu zrealizowania wierzytelności konkurso­
wych, oraz co do sprzedaży fabryki wyrobów 
glinianych w Szczakowy wzywam ogół wie­
rzycieli na dzień 8 czerwca l t9 2  o godz. 9
rano.

Chrzanów, dnia 22 maja 1892.
Komisarz konkursowy.

L. 86857 (3069 3 - 3 )
OBWIESZCZENIE.

Dnia 24 czerwca br. odbędzie się we 
Lwowie w kaplicy św. Zofii, przed połudu. 
po mszy św. losowanie posagów z fundacyi 
im ienia:

I. Jan Antoniego Łukiewicza,
II. Wincentego Łodzi Ponińskiego,
III. Elżbiety Czarkowskiej.
Bliższe postanowienia są następujące:
I. Do losowania posagu z fundacyi im. 

Jana Antoniego Łukiewicza przypuszczone 
będą oprócz sierot, znajdujących się obecnie 
na wychowaniu w zakładzie Sióstr miłosier­
dzia św. Kazimierza, dziesięć innych dziew­
cząt , które przedstawione zostaną do ucze­
stnictwa w losowaniu przez rz. kat. probo­
szcza parafii św. Mikołaja.

Kompetentki mają wykazać swoje upra­
wnienie metryką chrztu, jako też świade­
ctwem sieroctwa, ubóstwa i moralności, wy- 
stawionem przez miejscową władzę, a przez 
właściwy urząd parafialny stwierdzonem i w 
;ym celu zgłosić się najdalej do 20 czerwca 
>r. u przełożonej wymienionego zakładu, tu­
dzież w urzędzie parafialnym obrz. łac. św. 
Mikołaja we Lwowie.

Współubiegające się winne 24 czerwca 
ir. wysłuchać mszy św. w kaplicy św. Zofii.

Dzieci, które nie są w stanie same lo­
sować, tudzież sieroty, które 24 rok życia 
przekroczyły, wykluczone są od losowania.

II. Do losowania z fundacyi im. Win­
centego Łodzi Ponińskiego będą dopuszczone 
dziewczęta, które udowodnią, że są religii ka- 
iolickiej, rodziców ślubnych, w Galicyi uro­
dzone i zamieszkałe, że 8 rok życia ukończy­
my, a nie przekroczyły 24, że moralnie się 
irowadzą, naukę religii pobierały, są ubogie, 
że ich rodzice również są ubodzy i moralne 
życie prowadzą, lub jeżeli już nie żyją, że 
nie pozostawili majątku.

Od złożenia powyższych dowodów uwol­

nione są dziewczęta, zostające w zakładzie 
św. Kazimierza we Lwowie.

Dziewczęta, które raz już wygrały los 
z jednej z tych fundacyj, nie mogą więcej 
brać udziału w losowaniu posagów z fundacyi 
Ponińskiego.

Bodzice lub opiekunowie dziewcząt, 
chcących brać udział w lososowaniu , mają 
wnieść pisemne podania, udokumentowane w 
sposób wyżej wymieniony do ck. Namiestni­
ctwa najpóźniej do 15 czerwca br. •

Do ciągnienia losów przystąpią dziew­
częta po kolei wedle starszeństwa wieku.

Wygrywające posag obowiązane są z 
woli fundatora modlić się za spokój jego du­
szy, a w rocznicę śmierci, tj. 24 marca ka­
żdego roku wysłuchać mszy św.

III. Do losowania z fundacyi im. Elżbie­
ty Czarkowskiej będą dopuszczone dziewczęta 
nie mniej niż ósmy, a nie więcej niż 24 rok 
życia liczące, bez względu, czy wcale rodzi­
ców nie mają, lub też mają tylko ojca, lub 
tylko matkę.

Muszą jednak legalnie dowieść, że są 
religii katolickiej, urodzone w Galicyi lub w 
Wielkiem Księstwie Krakowskiem z rodziców 
narodowości polskiej, w razie nieślubnego po­
chodzenia z matki tejże narodowości, że pro­
wadzą życie moralne i są ubogie.

Od złożenia wymaganych dowodów wol­
ne są sieroty, znajdujące się w zakładzie śu 
Kazimierza we Lwowie, inne zaś kompeten­
tki zachować muszą względem podań o przy 
puszczenie do losowania te same formalności, 
jakie zawiera powyższe ogłoszenie co do fun­
dacyi im. Łukiewicza (pod I.), i dopuszczone 
będą do losowania również w liczbie dziesię­
ciu prezentowanych przez rz. kat. proboszcza 
parafii św. Mikołaja.

Sieroty, które raz już posag wygrały, 
wykluczone są od losowania.

Wygrywająca obowiązaną jest modlić 
się za duszę fundatorki, a szczególnie w dniu 

j śmierci, tj. 19 czerwca każdego roku. 
Wygrane sumy posagowe będą aż do 

czasu zamążpójścia , względnie pełnoletności 
wygrywających korzystnie umieszczone, a re­
wersy doręczone ish uprawnionym zastępcom. 

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 14 maja 1892.

O I I O K - B I l I G H h e .
Ą h a  24 Hepki^a c. p. o tk8ą( c a  b® 

/laKC>B'k BTi kaiiahuh ck. G o^rk  ntpcĄ-k no 
no cd&KK-b Kojkom AkocoKdH»f 

3*k ^SNĄdiDn nocaroBkiYit, hmehh:
1) lOdNd fluTOMIA /IgKEBHHd,
2) llHHUtNTOrO A0Ą3A IloHHNkCKOrO,
3) (LuiCdKfTkl HapKOBCKOH.
EkAHCUjń HOCTdNOBAENA CtSTk CA^A#'

iohA:
I Ąo AkOCOKdHA nOCdrg 3Tv ijiSHAd- 

UJM HM. kOAHHd flSKfKHMd npHIlSLlIEHń GS' 
A$Tk KpOM"k CHpOT”k, NdYoAAMHYli CA TE' 
ntpik B’k 3AKAdĄ-k eterpTk M h/IOC£PAA CK- 
Kd3HMHpd Bli AkBOK-k Nd BOCnklTdHklO A*' 
CATTs. HHUJHY-k Ą-tBHdTk, KOTpń npfĄCTd' 
KAENń KSA^Tk A® OyMdCTiA Kii AkOCOKdHIO
sip jsii p. KdT. napo\-d napalm  ck. Hh-
KOAdA.

ficnÓAStrkrdllAkKH MdlOTk KkJKASdTH 
CK06 OYnpdKNfNe: METpHKOlO Kpei|l£HA, HKTi 
H CKHkA®ltTKOM’k CHpOTCTBd, b1vANOCTH H 
OGkiHdHHOCTH Hfp£3Ti A®TklMN8 napoili® 
3dTKEpAn:£HklAVk, H Kik TÓH l f̂cdH Mdl r'k 
HdHAdAkLUf A® 20 HepKl̂ A 3T0A0CHTH CA Olf 
NdCTOATEAkKH 3rdAdN0r0 3dKAdA8 H Kii 
OlfPAA^ IldpoYidAkHÓAMk OKp. AdT. IldpoYfH 
CK NhKOAdA KO AkKOKii.

EcnÓAtSKdkraTjAkKH mokhnnA Na a mi® 
24 MfpBHA C. p. Bk KdnAHI|H CK. G o+TH 
Ca8>KK8 KoJK# KklCAtS)fdTH.

ĄiiTH KOTpń CdMń Hf MOrtfTTi Ak®‘ 
COKdTH, CłiTTi pOKHO IdK’k CHpOTkl, KOTpń 
24 pOK'k ŻKHTA OyKÓNHHAH, OT*k AkOCOKdHA 
KklKAIOMEHII

II. Ąo AkOCOKdHA 3Tk ^^AdU/lK HM-
/ \ 0 A 3 A  IloHHNkCKOrO B ^ A ^ T k  lipHnglJJfNdk  
A^KMdTd, KOTpń A®KdJK8TT», ipO C#Tk pE' 
AHriH KATOAH1*KOH, KT. l''dAHtł(IN'fc 3Ti pOAM‘ 
TE AEH 3AK0HHklX'-k 3pOA>KENń, H BdMfWKdAH* 
AAAklUf, LgO 8 pOBTi JKHTA OyKOHMHAH, A 24 
HE nfpfCTSllHAH, l|J0 MOpdAkHf JKHT6 npOBd” 
AATk, HASkS pfAHriH nOBfpdAH, CtlTk Ô GO' 
THMH, [JJO pOAHHH hY’K, 6CAH 6l|J( JKHIOTk, 
TdKOJKTłj CfiTk OyKOTHMH, OGHHdHHO CA 
npOKdAATk, AGO eCAHGkl KJKE nOMfpAH, 1(10 
Hf3ÓCTdKHAH Md6TK8.

0 'r rk 3A02KEHA HOBHCIiJĤ k A ® ^ 3 ® ^  
CtlTk OyKÓAkNEHń A'bK,mTa Hd)fOAAl|iń CA 
K'k 3AKAAA'k CK- Kd3HA\Hpd BO AkBOB^-

ĄdkKHdTd, KOTpń KJKE pd3Ti O G A ^' 
AfHń 3ÓCTdAH llOCdrOMTi OAHOH 3Tk ThXt» 
4>8HAAU,i'H, Hf MOrSTlk KOAkUlf AkOCOHdTH 
3Tk iJi8NAdlO'H IIONHNCKOrO.

PoAHHH HAH OII-kKSHkl A^KSdTli Yo* 
TALJJH\''k OyHdCTKOKdTH K’k AkOCOKdHIO, Md“ 
lOTk KNfCTH HHCMfHNti OyA®K̂ Vlf HTOBdĤ  
npOCkGS Bk CIIOCOGIl nOKklCUJf GkipdJKfHklH 
A® H- K. HdMTkcTHH|ITKd HdHAdAkLUf A® ^  
HepKL̂ A C- p-

Ąo TArNENA npHCTłindlOTli A^KHdTd 
Mfproio nOCAA CTdpiilEHkCTKd g^kS. Ą4kB' 
HATd, KOTpń AkOCk BHrpHKdlOLfJIH KkITA' 
rHSTk, C#Tk 3k  KOA-k ^SHAdTOpd OBOBA 
3dNń MOAHTHCA 3d OynOKOH Â MiH 6rO, A

f



811 A*Ha c/wtpTH ero, t .  e. 24 MapuA 
Kl>}KA«ro poKS caSjkkS Bojk8 bkicasYath.

III. Ąo abocoeaha 3 'K 4&NAA14YH 6 ah-
^EfTKI HapKOKCKOH K»a 8TI» npHnSip(Hń

h( MfH|||f hk-k 8 a Hf koakuh 
J®5*  24 adsT T i j k h t a | H H C A aipń ,  Kf3T»
K̂ rAA4rS Ha T06, HH pOAHM^ks  ̂ lvfcrtKOaVk, 
1)80 Thakko oti;a , aec AUTfpn Hf aaaiOTb,
'^CATK OAHaKO ĄOKd3dTH AfrAAKHO, L|10
p  ̂ katoahukoh pfaHriH, oypoA>KfHń R'k

drtHMHH7b, aKO B"k fifAHKOMTi KHA}KfCTR'b 
KP4KORcKO(Vn». 3'k pOAHHHkBTi nOAkCKOH HA- 
^®Ahocth, a 3'k pa3-k nojfOAJKfHA Hf3a- 
KClNHOrO 3'k MaTtpH nOAkCKOH HapOAHOCTH, 
^  RfA^TTk JKHT6 OKHMAHHf H CSTK OlfKO-
rH<«H

Ot Ti 3A0>KfHA Bkl/HaraHklKls. AOKd30B'k 
0,fBOAkHfHń cSTk A^RHATA CHpOTkl B"k 3A- 
ÂAA-fe CfCTpTi MHAOCfpAA CB. Ka3H/UHpa 
® AkBOB'fe; HNUJtl OyKlbraTfAkKH R3rAA- 

Aom k̂ lipowemu o npnnSiiifHke a *5 akoco-
8aN4 3d^OBATH AAAlOTk TlfH ĵjOpAAAAkHOCTH, 
( 8|H B’k OBB t̂pfHilO CHAATi HA^OA^TCA
^  A® ifiSHAALljH ASKfBHHA (nOATk I )  H
A «n «m tH ń  K ^ A ^ T k  A® AKOCORAHA TOAkKO 

^  HHCA^ A ^ A ™ !  npfAC TABA fH klYTi Hfpf3"k  
k Kat. NacTOATfAA napalm  cb. Nhkoaaa.

G hPOTW, KOTpń BJKf pA3Ti BklTpAAH 
^^CarTł, C»Tk BklKAIOMfHń OT"k AkOCOBAHA- 

BHrpHBAIOl|ia 6CTk 0K0BA3AHA AAOAH"
Mca  saoynoKOH a^w h 4 ^ HAaT®PKHJ T® 

®C®EfHHO BTk AfHk 19 HfpBl^A KAJKA®r® po- 
8® 0«o BTi AtHk CA\tpTH TCHJKf-

BklAkOCOBAHń CS/WH HOCArORlI 30CTA- 
Ĥ Tk A® HACS 3AAł8jKfCTBa RkirpHRałOLłlHlGk 
A^RsaTTi. AKO A® *MC8 hJGk nOBHOAitTHO- 

KOpiICTHO OyAkOKOBAHń, A A®TklMHń pt- 
KfPCkl BSA^Tk A®PSHfHń hIGk flpaRHklAV'k 
^TttnHHKdATk.

3 ' k  K. M aM -fccT H H U T R A .
AkBOBTi, 14 M a a 1892.

L- 4388 (8090 2—3)
> Odnośnie do konkursu w Nr. 121 Gazety 
Wowskiej ogłoszonego, czyni się wiadomein, 

konkurs na posadę kancelisty przy sądzie 
°owodowym w Brzeźanaeh z dniem 30 czer­
wca' 1892 upływa.

Lwów, 20 maja 1892.

Ł- 1208 (3072 3 - 2 )
Celem obsadzenia posady kancelisty 

Przy Radzie powiatowej Tłumackiej z płacą 
f0czną 500 zł. a. w. rozpisuje się niniejszem 
8°nkurs z terminem do 30 czerwca b. r.

Ubiegający się o tę posadę winni swe 
U&snoręcznie pisane podania, zaopatrzone w 
?°Wody kwalihkacyi, znajomości języków kra­
jowych i nieprzekroczonego 40 roku życia 
^Jtieśó do Prezydyum Rady powiatowej w 
Humaczu.

Z Wydziału powiatowego.
Tłumacz, dnia 14 maja. 1892.

Ł- 161 (3106 2—3)
Niniejszem ogłasza się konkurs celem 

stałeg0 obsadzenia następujących posad nau- 
Czycielskich.
„ I. Przy 2 klasowej szkole etatowej w 
^'emieniu.

Posada stałego nauczyciela z płacą rocz- 
^  400 zł. i wolnem mieszkaniem;

II. Przy jednoklasowych szkołach eta­
nowych I , w Koszarawie, 2. Soli i 3, Ujsołach.

Posady stałego nauczyciela z płacą 
r°czną 400 zł. i wolnem mieszkaniem,

W Ujsołach należą nadto do dotacyi 
8aUczycielą 57 55 arów ornego gruntu.

III. Posady nauczyciela. Przy filialnych 
^kołach w Rychwałdzie i Słotwinie z płacą
**0 zł. i wolnem mieszkaniem.

We wszystkich tycb szkołach jest język 
^kładowy polski..

Nadto jest do obsadzenia kilka posad 
Nauczycieli tymczasowych i nadetatowych 

Ubiegający się o jednę z tych posad 
^Uini wnieść podauia należycie udokumento- 
?fane, zaopatrzone w tabelę kwalifikacyjną 
1 Kvkaz lat służby od pierwszego zamiano­
wania za pośrednictwem władzy przełożonej 
°.c. k. Rady szkolnej okręgowej w Żywcu 

uMpóźniej do 30 czerwca 1892.
. Z ck. Rady szkolnej okręgowej 
Żywiec, dnia 20 maja 1892.

Przewodniczący ck. Starosta

Ij- 3841 (3132 1—3)
Jest do obsadzenia posada woźnego kan- 

CeWyjuego przy Sądzie krajowym wyższym 
^  Krakowie z obowiązkiem pełnienia służby 
^ rtiera z roczną płacą 300 zł. a., dodatkiem 
?ktywalnym 25% umundurowaniem portiera 
i Prawem postąpienia na wyższą płacę eta- 
toWą.
, Podania o tę lub inną przy sądach ko­
p a lnych  lub powiatowych opróżnić się mo- 

^4cą dla wysłużonych podoficerów zastrzeżoną 
I*0Sadę woźnego wnosić należy do 4 lipca 
*892 do Prezydyum sądu wyższego w Kra­
kowie,

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków, 26 maja 1892.

L. 35 " (3150 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy przyjmie zaraz

głego w manipulacyi sądowej. Płaca mie­
sięczna 27 zł. a.

Zgłoszenia z świadectwami wnosić na­
leży do sędziego powiatowego.

Limanowa, 26 maja 1892.

Kuratele.
L. 21110 (3149 1 - 3 )

Dla Józefa Lipki z Kobylan marnotraw­
cą uznanego ustanawia się Jana Wieprzka z 
Kobylan kuratorem.

C. k. Sąd deleg. miejski 
Kraków, dnia 25 maja 1892.

L. 11055 (3098 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 

Tarnowie ogłasza, że Wojciecha Piwkę z 
Wierzchosławic uznano za umysłowo niedo­
łężnego, i ustanowiono dla niego kuratorem 
Walentego Podlaska z Wierzchosławic. 

Tarnów, dnia 7 maja 1892.
C. k. Radca sądu krajowego

L. 3541 . (3101 1 - 3 )
Annę Skopykową z Turzańska uznana 

za marnotrawną. Kurator Mikołaj Jedynak 
z Turzańska.

0. k. sąd powiatowy.
Bukowsko, 16 czerwca 1891.

L. 15363 (3130 1= 3)
Mykieta Buniak, gospodarz z Jaryczo- 

wa starego, z powodu marnotrawstwa wzięty 
w kuratelę. Kuratorem jego ustanowiono Jaś­
ka Andrejczyka, gospodarza w Jaryczowie sta­
rym.

C. k. Sąd pow. m. dl. S. II.
Lwów, dnia 15 września 1891.

Wyroki prasowe.
L. 10247 (3148)

W Imeny Jeho Wełyczestwa Cisara !
C. k. Sud krajewyj dla spraw karnych 

u Lwowi riszył na pidstawi §§. 489 i 493 
zak. kar. i §. 37 zak. pras., szczo drukowa­
nie i rozszyranie broszury pid napysom „So­
cjalizm utopijnyj i naukowyj Fr. Engelsa,
F. Lafarga w perekładi In. B. nakładom 
redakcyi „Naroda" Lwi w 1892 z drukami 
W. Manieckobo pid prowodom W. Hodaka 
mistyt w sobi zuamena prowyny z §. 24 zak. 
kar. pras. i proto usprawedływłena jest za- 
riadżena czerez c. k. Prokuratora derżawuo- 
ho konfiskata seji broszury.

W slidztwije toho riszenia wzboroneue 
jest dalsze rozprestranenije toi broszury a 
zabranyj nakład maje buty znyszezenyj.

C. k. Sud krajewyj.
Lwiw, dnia 20 maja 1892.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 11751 (2856 1—8)

C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Aschera Rubina, że przeciw 
niemu wniosła firma Kosches et Birnbaura 
pozew de prs. 7 kwietnia 1892 1. 10643 o 
wydanie nakazu zapłaty sumy wekslowej 158 
iłr. w. a z przyn., i że wydany w skutek 
tego pozwu nakaz zapłaty z dnia 8 kwietnia 
1892 1. 10643 doręczony został ustanowio­
nemu dla tegoż kuratorowi adw. dr. Danie­
lowi Kaufmannowi z substytucją adw. dr. 
br. Lewartowskiego w Krakowie.

Poleca się Ascherowi Rubinowi, aby 
temuż kuratorowi potrzebnych środków obro­
ny dostarczył, lub innego pełnomocnika sobie 
obrał i sądowi o tem doniósł, w przeciwnym 
bowiem razie skutki z tego zaniedbania wy­
niknąć mogące sam sobie przypisze.

Kraków, 6 maja 1892.

L. 12645 (2859 1—3)
C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han­

dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Aschera Rubina, że przeciw 
nieuiu wniósł Maurycy Lipschutz pozew de 
prs. 7 kwietnia 1892 I. 10645 o wydanie 
nakazu zapłaty sumy wekslowej 214 zł. 50 ct 
w. a. z przynależyt., i że wydany w skutek 
tego pozwu nakaz zapłaty z duia 8 kwietnia 
1892 1. 10645 doręczony został ustanowio­
nemu dla tegoż kuratorowi p. adw. dr 
Raczyńskiemu z substytucyą adw. dr. Huba- 
czka w Krakowie.

Poleca się Ascherowi Rubiuowi, aby 
temuż kuratorowi potrzebnych środków obro­
ny dostarczył lub innego pełnomocnika sobie 
obrał i sądowi o tem doniósł, w przeciwnym 
bowiem razie skutki z tego zaniedbania wy­
niknąć mogące sam sobie przypisze.

Kraków, 6 maja 1892.

L. 2905 (3039 1—3)
0. k. Sąd obwodowy w Sanoku uwia­

damia Leona Lankaua z życia i miejsca po- 
j bytu niewiadomego, że Abraham Weiner 

wniósł przeciw niemu prośbę o nakaz za- 
Pis&rza z szybkiem i czytelnem pismem, b ie -f płaty sumy wekslowej 375 zł. wa. zpn

której tus. uchwałą z dnia dzisiejszego 1. 2905 
zadość uczyniono.

Oraz ustanowił Sąd dla pozwanego ku­
ratora w osobie p. adw. dr. Flakowieza w 
Sanoku polecając mu, ażeby co do swej obro­
ny z kuratorem się porozumiał lub innego 
pełnomocnika sądowi w czas przedstawił, i- 
naczej skutki zaniedbania sam sobie przypi­
sać będzie musiał.

Sanok, dnia 20 maja 1892.

L. 2908 (3042 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Sanoku uwia­

damia Leona Lankaua z życia i miejsca po­
bytu nieznanego, że Jakób Sprecher wniósł 
przeciw niemu prośbę o nakaz zapłaty sumy 
wekslowej w kwocie 375 zł. wa., zpu. której 
uchwałą z dnia dzisiejszego 1. 2908 zadość 
uczyniono.

Oraz ustanowił Sąd dla pozwanego ku­
ratora w osobie p. adw. dr. Flakowieza po­
lecając pozwauemu, ażeby co do swej obro­
ny z kuratorem się porozumiał lub innego 
pełnomocnika sądowi w czas przedstawił, ina­
czej skutki zaniedbania sam sobie przypisać 
będzie musiał.

Sanok, dnia 20 maja 1892.

L. (2810 3 - 3 )  
Wzywa się niewiadomego z miejsca 

pobytu Jędrzeja Bartmana, aby zgłosił się 
do spadku po ojcu Józefie Bartmanie dnia 14 
stycznia 1888 z pozostawieniem pisemnego o- 
statniej woli rozporządzenia zmarłym tem pe­
wniej w ciągu roku i wniósł oświadczenie 
się dziedzicem, ileże inaczej pertraktacya ze 
zgłoszonymi spadkobiercami i ustanowionym 
dla niego w osobie Antoniego Welca kura­
torem przeprowadzoną będzie.

C. k. Sąd powiatowy.
Łańcut, dnia 11 kwietnia 1892.

L. 15497 (2801 3 - 3 )
Niewiadomych z miejsca pobytu Stani­

sława Chudzika i Ignacego Malazdrewicza za­
wiadamia się, iż w skutek wniesionej tu 
prośby Jana Malazdrewicza i Stanisława 
Chudzika, dozwolono ts. uchwałą z dnia 18 
czerwca 1889 1. 8922 odpisania z ciała hi­
potecznego wykazem 505 gm. kat. Korsowa 
objętego a dotychczas Ignacego Malazdrewicza 
własnego pgr. 1028 i utworzono dla takowej 
na rzecz Jana Malazdrewicza osobne ciało 
hipoteczne; zaś do reszty ciała hipotecznego 
505 wpisano właściciela Stanisława Chudzika. 
Dotyczące uchwały dla nich przeznaczone 
doręcza się adwokatowi dr. Orskiemu w Bro­
dach, którego równocześnie ustawia się kura­
torem. Zechcą więc temu kuratorowi potrze­
bnej w tej sprawie udzielić informacji łub 
inuego swego pełnomocnika wskazać tu­
tejszemu sądowi, o ileże w przeciwnym razie 
z tego zaniedbania złe skutki wyniknąć mo­
gące sami sobie będą musieli przypisać.

0. k. Sąd powiatowy.
Brody, 2 października 1891.

L. 2713 (2892 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie u- 

stanawia dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Mojżesza Leiby Drimmera z Skały kurato­
rem adwokata dr. Komerinera w Borszczowie 
i termin uchwałę hipoteczną z dnia 14 czerw­
ca 1890 1. 5600 doręcza.

Borszczów, 18 marca 1892.

L. 3940 (5088 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Michała Snchowackiego, że dnia. 24 marca 
1892 do 1. 3940 wniósł przeciw niemu Mi­
chał Kusajło skargę o zapłatę sumy 30 zł. 
wa. na którą równocześnie wyznaczono ter­
min do rozprawy na dzień 27 maja 1892 o 
9 godz. przed połudn. tudzież że dla niewia­
domego z miojsca pobytu pozwanego usta­
nowiono kuratora ad actum w osobie p. dr, 
Józefa Radomyskiego z Gorlic.

Będzie zatem rzeczą pozwanego kura­
torowi swemu wcześnie udzielić informacyi 
do obrony, lub innego zastępcę sobie ustanowić 
w przeciwnym razie skutki szkodliwe z za­
niedbania tych ostrożności wyniknąć mogące 
pozwany sam sobiej przypisać będzie musiał, 

Gorlice, 26 marca 1892.

L. 8918 (2851 3 - 3)
C. k, Sąd powiatowy jako handlowy w 

Tarnowie zawiadamia niewiadomych z miej­
sca pobytu Mendla Kleinmanna'i Chaję Klein- 
mannową, iż Moses Rappaport wniósł prze­
ciw nim w dniu 5 maja 1892 I. 8918 po­
zew wekslowy o 153 zł. 75 kr., że wydauy 
nakaz zapłaty ustanowionemu dla nich ku­
ratorowi adw. dr, Stecowi doręczonym został. 

Tarnów, dnia 12 maja 1892.

L. 14894 (2803 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Bochni zawia­

damia, iż dnia 30 czerwca 1887 zmarł Jan 
Iglicki w Bochni z pozostawieniem kodycy- 
larnego ostatniej woli rozporządzenia.

Gdy syn tegoż Aleksander Iglicki jest 
niewiadomym z miejsca pobytu, przeto wzy­
wa się go, aby w termiuie jednego roku li­
cząc od dnia dzisiejszego zgłosił się w tym­
że Sądzie i wniósł oświadczenie do spadku

śp. Jana Igliekiego, w przeciwnym bowiem 
razie spadek przeprowadzonym będzie z zgła­
szającymi się dziedzicami i kuratorem An­
tonim Rojkowskim w Bochni dla niego usta­
nowionym.

C. k. Sąd powiatowy.
Bochnia, 10 grudnia 1891.

L. 4582 (2821 3—3)
Nieznanego z miejsca pobytu Stefana 

Tereszkiewicza zawiadamia się, że w sprawie 
egzekucyjnej E. Wernera przeciw niemu o 
o 69 zł. 17 ct. wa. ustanowiono dla niego 
kuratora w osobie adwokata dr- Lewandow­
skiego z Czortkowa, a zarazem rozpisano li­
cytacyę ruchomości protokołem z dnia 4 gru­
dnia 1891 1. 17404 u niego zagrabionych.

Czortków, 31 marca 1892.

L. 5336 (3075 3—3)
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewiado­
mego Wincentego Czernieca, że Tomasz i 
Józefa małżonkowie Gawura, właściciele re­
alności pod lk. 214 w Przemyślu na Garba­
rzach położonej, wnieśli prośbę de praes. 14 
kwietnia 1892 1. 5336 o wykreślenie ciążą­
cego na tej realności wedle Dom. I pag. 8 
n. 16 on. zaprenotowanego na mocy obligu 
z daty Przemyśl 22 czerwca 1823 prawa za­
stawu dla sumy 180 złr. mk. na rzecz Win­
centego Czernieca.

W skutek tej prośby wyznaczony zo­
stał termin na dzień 28 czerwca 1892 o go­
dzicie 9 rano B. Nr. 28, a kuratorem nie­
wiadomego z życia i miejsca pobytu wierzy­
ciela ustanowiony został adw. dr. Gans z za­
stępstwem adwokata dr. Hillela w Przemy­
ślu zamieszkali.

Wzywa się przeto Wincentego Czernie­
ca, tudzież niewiadomą z życia i miejsca 
pobytu żydówkę Gołdę 1 śl. F reund , 2 śl. 
Oransch, na rzecz której zaprenotowane jest 
na wspomnianej sumie prawo nadzastawu dla 
kwoty 150 złr. mk., aby z kuratorem się po­
rozumieli , względnie sądowi innego pełno­
mocnika przedstawili, ile że w razie przeci­
wnym skutki zaniedbania sami sobie przy­
piszą.

Z c. k. Sądu obwodowego.
Przemyśl, 23 kwietnia 1892.

L. 16106 (2852 3—3)
C. k. Sąd krajowy zarządzając na proś­

bę Jana Lebensteina postępowanie w celu 
umorzenia kwitu ck. główn. urzędu podatko­
wego w Krakowie z dnia 17 września 1888 
art. 340 na 10 zapisów długu państwa z r. 
1868 z kuponami, z których pierwszy pła­
tnym był 1 listopada 1888, mianowicie: 2 
zapisy po 1000 zł. nr. 335302 i 545405, o- 
raz 8 zapisów po 100 zł nr. 242325, 322204, 
427023, 227598, 414803, 147147, 414092, 
414094, który to kwit proszącemu miał za­
ginąć, wzywa posiadacza tego kwitu, aby ta­
kowy w przeciągu roku , 6 tygodni i 3 dni 
od trzeciego ogłoszenia licząc, przedłożył 
tem pewniej, ile że inaczej ten kwit uważa­
nym będzie za niebyły, a wys. skarb do ża­
dnej odpowiedzialności posiadaczowi tego 
kwitu nie będzie obowiązanym.

C. k. Sąd krajowy.
Kraków, 19 czerwca 1891.

L. 11121 (3089 3—3)
C. k. wyższy Sąd krajowy wa Lwowie 

ogłasza niniejszem, że Jan Norbert Mokrzy­
cki ck. notaryusz w Starejsoli w skutek przy­
zwolonego reskryptem ck. ministerstwa spra­
wiedliwości z dnia 24 marca 1892 1. 5445 
przeniesienia go na urząd ck. notaryusza w Mi­
kołajowie, z dniem 31. maja 1892 z urzędo­
wania w Starejsoli ustępuje a dnia 1 czer­
wca 1892 urzędowanie w Mikołajowie obej­
muje.

0. k. wyższy Sąd krajowy.
Lwów, dnia 17 maja 1892.

L. 2062 (2825 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Nisku zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Fran­
ciszka Tafilskiego, iż Anna Powęzkowa i 
spól. z Nowej wsi wnieśli przeciw niemu 
pozew do 1. 53/92 o przepisanie hipoteczne 
realności lwh. 166 gm. Nowa wieś, że ter­
min do rozprawy na dzień 8 lipca 1892 
wyznaczono i kuratorem dlań Antoniego Juś- 
ka zamianowano.

Wzywa się go, by mianowanemu kura- 
torowijnformacyę udzielił lub innego sobie 
zastępcę ustanowił.;

C. k. Sąd powiatowy.
Nisko, dnia 12 marca 1892.

L. 8761 (2835 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnowie zawiadamia niewiadomego z pobytu 
Aschera Rubina, iż dlań w sprawach w ks- 
lowych Josla Spiegla przeciw Ascherowi 
Rubinowi pto 150 zł, wa. i 71 zł. 84 ct. 
wa. zpn. kuratorem adw. dr. Wiktor Szancer 
w Tarnowie ustanowionym i kuratorowi wy­
dane w tych sprawach nakazy zapłaty z dnia 
17 kwietnia 1892 1. 7642 oraz z dnia 17 
kwietnia 1892 1. 7645 doręczone zostały.

Tarnów, dnia 5 maja 1892.



Licytacye.
L, 4744 (2582 2 - 8 )

W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­
dzinie 10 rano w dniu 1 lipca 1892 za lub 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 5 sier­
pnia 1892 poniżej takowej, licytacya niewy- 
dzielonej połowy realności według wyk. hip. 
27 gminy Brustury Marijki Mikłaszczuk cór­
ki Tatyły Aleksandruka własnej, na rzecz 
Mendla Bergmana pto 140 zł. zpn.

Cena wywołania 306 zł.
Wady urn 30 zł. 60 ct. wa.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus re-
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca, po­
bytu wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem adw. dr. Korpińskiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Kosów, dnia 80 marca 1892.

L. 9864 (8140 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za­

wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel­
ności Barbary Kulmowej w kwocie 53 zł. 
50 ct. zpn. w dniach 3 czerwca 1892 i 8 
lipca 1892 w Sądzie o godzinie 10 rano, re­
alność pod lk. 31 w Trąbkach lwh. 122 ks. 
grunt, gminy Biskupice-Trąbki objęta przez 
publiczną licytacyę sprzedaną będzie.

Cena wywołania wynosi 1015 zł.
Zakład 102 zł.
Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy o- 

raz resztę warunków licytacyjnych przeglą­
dnąć można w registraturze Sądu.

O tem zawiadamia Sąd interesowanych, 
tych, którym rezolucya licytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
dniu 16 grudnia 1891 do hipoteki weszli, do 
rąk c. k. notaryusza p. Kazimierza Przycho 
ckiego w Wieliczce.

C. k. Sąd powiatowy.
Wieliczka, 2 marca 1892.

L. 1875 (8115 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kulikowie o- 

głasza, że celem wydobycia należącej się 
kasie zaliczkowej „Nadzieja" w Kulikowie u 
Romana Zacharka i Dmytra Worobca sumy 
40 zł. wa. zpn. przedsięweźmie w dniach 
30 czerwca i 15 lipca 1892 każdym razem 
o godz. 10 rano w swem zabudowaniu pu­
bliczną przymusową sprzedaż

a) połowy realności lwh. 900 gminy 
Kulików Romana Zacharka.

b) całych realności lwh. 870 ks. gr. 
gminy Kulików Dmytra Worobca i lwh. 1049 
tej księgi gruntowej Jewki Worobcowej wła­
snych za cenę wywołania połowy realności 
lwh. 900, w Kulikowie kwota 22 zł. 50 ct. 
wa., zaś realności lwh. 870 i 1049 w Kuli­
kowie kwota 416 zł. wa., zaś wadyum 10 
prc. ceny wywołania stanowi, że sprzedaż 
na 1-szym terminie tylko za lub powyżej 
ceny wywołania, zaś na drugim terminie ta­
kże za cenę niższą, jednak tylko za taką ce­
nę nastąpi, jaka na pokrycie) długów hipo­
tecznych starczy, że wreszcie kuratorem 
niewiadomych wierzycieli hipotecznych Mi­
chała Sawickiego z Kulikowa ustanowiono.

Wyciąg hipoteczny, akty oszacowania 
tych realności i resztę warunków sprzedaży 
mogą interesowani przejrzeć w sądzie.

Kulików, dnia 4 kwietnia 1892.

L. 1167 (8117 1 - 3 )
W tutejszym sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniu 30 czerwca 1892 po­
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 4 sierpnia 
1892, nawet poniżej takowej, licytacya real­
ności 1. 84 według wyk. hip. 92 i połowy wyk. 
hipotecznego 1. 93 księgi gruntowej gminy 
Skorodne Mikołaja Miszków własnej, na 
rzecz ck. uprzyw. gal. Zakładu kredytowego 
włościańskiego w likwidacyi we Lwowie pto 
84 zł. 77 ct.

(Jena wywołania 667 zł. 60 ct. 
Wadyum 66 zł. 76 ct. i
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli hipotecznych, ustanawia się 
kuratorem p. Gorczycę zastępcę c. k. nota­
ryusza w Lutowiskach.

Lutowiska, dnia 5 marca 1892.

L. 5539 (3143 1 - 3 )
Celem oddania w przedsiębiorstwo do­

stawy konserwy dla drogi Przeworsk-Sienia- 
wa na przestrzeni od 10 do 20 kilometra w 
latach 1892, 1893 i 1894, odbędzie się dnia 
17 czerwca .1892 o godzinie 12 w południe 
licytacya ofertowa w c. k. Starostwie w Ja­
rosławiu.

Ilość materyału dostawić się mającego 
w roku 1892 wynosi 460 metrów sześć w 
cenie fiskalnej 2907 zł. 20 ct.

Bliższe warunki tego przedsiębiorstwa 
przejrzane być mogą w c. k. Starostwie w 
Jarosławiu w godzinach urzędowych, gdzie 
także w wymienionym na wstępie dniu, naj­
później do godziny 12 w południe wniesione 
być mają opieczętowane oferty, zaopatrzone 
marką stemplową na 50 ct. i w wadyum w 
wysokości 10 prc. sumy oferowanej a sporzą­
dzone według przepisu zawartego w §. 2 wa­
runków licytacyjnych.

Oferty nie ułożone w przepisany spo­
sób, lub nie podane w terminie, nie będą 
uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa 
Lwów, dnia 25 maja 1892.

L. 966 (3027 1 - 3 )  ;
C. k. Sąd powiatowy w Mielnicy ogła­

sza, że w celu wydobycia kwoty 47 zł. 60 
ct. i 83 zł. 38 ct. zpn. odbędzie się na rzecz 
kasy pożyczkowej gminy Mielnica jako pra- 
wonabywcy Meschulema Sokal przymusową 
sprzedaż w drodze przetargu publicznego re­
alności dłużnika Leizora Mewezera własnej 
w Mielnicy pod lk. 501 położonej dzisiaj 
ciało hipot. wyk. hip. 1. 456 księgi grunto­
wej gminy katastralnej Mielnica objętej sta­
nowiącej a składającej się z parceli budo­
wlanej 497 z domem mieszkalnym na niej 
się znajdującym wedle protokołu z dnia 30 
października 1887 1. 7960 prawomocnie do 
wiadomości sądu przyjętego oszacowanej w 
w jednym terminie w dniu 28 czerwca 1892 
o godz. 11 przed południem w gmachu są­
dowym z tem, że realność ta gdyby cena 1 
szacunkowa osiągniętą być nie mogła i niżej _ 
takowej sprzedaną zostanie.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
2500 zł. |

Poręczne kwota 250 zł.
Reszta warunków przetargu wyciąg! 

hipoteczny i akt oszacowania są do przej- \ 
rżenia w registraturze. i

Kuratorem późniejszch wierzycieli h i - ; 
potecznych i tych którymby uchwała prze-' 
targowa doręczoną być nie mogła ustanowio­
nym jest p. Józef Dziubiński z Mielnicy. 

Mielnica, 22 czerwca 1891.

L. 1773 (3119 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku ogła- 

tza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Chaima Thurma w kwocie 46 zł. 45 ct. aw. 
zpn. odbędzie się dnia 28 czerwca i 2 sier­
pnia 1892 każdym razem o godzinie 10 ra­
no egzekucyjna sprzedaż 1/6 części realności 
pod lh. 330 w Leżajsku położonej wedle 1. 
wh. 508 Władysława Raroga własnej.

Cena wywołania wynosi 115 zł. aw.
Wadyum 12 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszo sądowej registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Leżajsk, 25 lutego 1892.

L 36942 (3145 1—3)
Celem oddania w przedsiębiorstwo do­

stawy szutru na trzechletni okres 1893—1895 
do] konserwacyi gościńców państwowych w 
Nowo-Sądeekim okręgu budowniczym, odbę­
dzie się dnia 17 czerwca 1892 w c. k. Staro­
stwie w Nowym Sączu rozprawa ofertowa.

Dostawa na r. 1893 wynosi dla traktu 
Podtatrzańskiego 6750 m3 szutru w kwocie 
fiskalnej 11328 zł. 40 ct., dla traktu Zakli­
czyńskiego 2090 ms szutru w kwocie fiskal­
nej 3375 zł. 45 ct.

Bliższe warunki przedsiębiorstwa jako 
też ilości szutru, do każdego kilometra do­
starczyć się mającego, przejrzane być mogą 
w wymienionem c. k. Starostwie w godzi­
nach urzędowych, gdzie także w powyżej 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12 
w południe wnieść należy oferty, zaopatrzo­
ne marką stemplową na 50 ct., przy dołą­
czeniu 5 procentowego wadyum, z oznacze­
niem ofiarowanych cen za 1 metr sześcienny 
szutru z każdego szutrowiska, nie tylko cy­
frami lecz także i literami.

Co do samej dostawy zastrzega się, że 
do końca stycznia każdego roku dostawić na­
leży 6/10 części przepisanej ilości szutru do 
każdego kilometra, zaś do 30 czerwca każde­
go roku ma być dostawa w zupełności ukoń­
czoną.

Oferty mają być sporządzone w na 
blankietach urzędowych, które zgłaszającym 
się oferentom przez c. k. Starostwo bezpła­
tnie wydane będą i muszą opiewać według 
szutrowisk z których poszczególne przestrze­
nie gościńca mają być zaopatrzone.

Wszelkie inne oferty nie sporządzone 
na blankietach urzędowych albo też zawie­
rające jakiekolwiek dopiski, jakoteż nie po­
dane w terminie nie będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, 22 maja 1892.

L. 35209 (3144 1—3)
Celem oddania w przedsiębiorstwo do­

stawy szutru na gościńce państwowe w lwo­
wskim okręgu budowniczym w latach 1893, 
1894 i 1895 odbędzie się dnia 9 czerwca 
1892 o godzinie 12 w południe w lwow- 
skiem ck. Starostwie licytacya ofertowa.

Ogólna ilość szutru, dostawić się mają­
cego w r. 1893, wynosi 16000 metr. sześć, 
w sumie fiskalnej 61.794 zł. 22 ‘/i ct.

Bliższe warunki przedsiębiorstwa jako 
też wykaz ilości szutru, dostawić się mające­
go do każdego kilometra, przejrzeć można w 
wymienionem ck. starostwie w godzinach u- 
rzędowych, gdzie także w powyżej oznaczo­
nym dniu najpóźniej do godziny 12 w po­

łudnie wnosić należy opieczętowane oferty, 
zaopatrzone marką stemplową na 50 ct. przy 
dołączeniu 5% wadyum, z wyrażeniem ofia­
rowanych cen za 1 metr. sześć, szutru z ka­
żdego łomu lub szutrowiska nie tylko cyfra­
mi, ale i literami. ;

Co do samej dostawy zastrzega się, że 
do końca stycznia każdego roku dostawić na­
leży do każdego kilometra 6/10 części prze­
pisanej ilości szutru, zaś do 30 czerwca ka­
żdego roku dostawTa w zupełności ma być u- 
kończoną.

Oferty mają być sporządzone na blan­
kietach urzędowych, które zgłaszającym się 
oferentom ck. Starostwo bezpłatnie udzieli, 
i winne opiewać na całe przestrzenie gościń­
ców zaopatrywane szutrem z jednych i tych 
samych łomów lub szutrowisk, albowiem za­
twierdzenie ofert nastąpi w każdym razie 
według poszczególnych kamieniołomów lub 
szutrowisk a względnie przestrzeni gościńca 
z nich zaopatrywanych.

Oferty nie sporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające dopiski lub za­
strzeżenia. lub też niepodane w terminie, nie 
będą przyjęte przez koinisyę przeprowadzają­
cą licytacyę.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 23 maja 1892.

L. 8543 (2834 3—3)
C. k. Sąd obwodowy zawiadamia Mi­

chała Borysławskiego, Jana Lewandowskiego, 
Jana Putiatyckiego, Teklę Lewandowską, Ma- 
ryę z Putiatyekich Potocką, Jana Borysław­
skiego, Katarzynę Borysławską i Maryę Bory- 
sławską, że na zasadzie wyroku z dnia 28 
grudnia 1860 1. 17325 zezwolono uchwałą z 
dnia 5 maja 1892 1. 8543 na wydanie Leo­
poldowi Perlickiemu przechowanych w depo­
zycie ck. sądu obwodowego w Rzeszowie 
na rzecz Maryi Putiatyckiej papierów warto 
ściowych na 922 zł. 50 ct. wa. opiewających 
i że z tego powodu dla nich kuratorem ad­
wokat dr. A. Malawski a jego zastępcą 
adwokat dr. Jan Stec z Tarnowa ustanowio­
nym został.

Tarnów, dnia 5 maja 1892.

L. 8318 (2845 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Rymanowie 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Feśka Babeja, że brat jego śp. Andrij Babej 
zmarł bezpotomnie i beztestamentałnie dnia 
28 czerwca 1891 w Kamionce z wezwaniem, 
aby w ciągu roku licząc od dnia poniżej 
oznaczonego do spadku po nim w sądzie 
tutejszym się oświadczył, gdyż inaczej roz­
prawa spadkowa z ustanowionym dla Feska 
Babeja kuratorem Ludwikiem Rzewuskim z 
z Rymanowa i rodzeńsswem zmarłego prze­
prowadzoną będzie.

Rymanów, 1 grudnia 1892.

L. 14735 (2997 3 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ustaoa- 

wia dla Sary Meisels w Tanopolu 27 marca 
1889 zmarłej względnie dla spadkobierców 
tejże lub ich prawonastępców z osoby, ży­
cia i miejsca pobytu nieznanych wj sprawie 
przekazania wynagrodzenia za odjęcie prawa 
propinacyi w dobrach Bruśna starego adw. 
dr. Jekelesa ze zastępstwem przez adw. dr. 
Flaschnera na kuratora z poleceniem, aby 
tych nieobecnych wedle przepisów ustaw 
zastępywał.

O tem zawiadamiamy rzeczonych nie­
wiadomych z wezwaniem, aby temu kurato­
rowi potrzebną informacyę udzielili, do obrony 
praw swych potrzebne kroki uczynili i o 
tem sąd ten zawiadomili.

Lwów, dnia 9 kwietnia 1892.

L. 7914 (2809 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kutach zawia­

damia z miejsca pobytu niewiadomych Pro­
kopa i Jurija Rubanieków, że dziad ich 
Wasyl Poleńczuk bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia zmarł w Fereskuli 10 
stycznia 1874, i że oni przez głowę ich 
matki Marijki Rubaniek powołani są także 
do spadku, wzywa się tedy ich obu, aby do 
roku od dnia dzisiejszego oświadczenia swe 
do spadku w tutejszym sądzie wnieśli, ileże 
w razie przeciwnym dotycząca pertraktaeya 
spadku z reszty deklerowanymi spadkobier­
cami i z ustanowionym dla nich kuratorem 
Iwanem Rubauiekiem z Hryniawy przeprowa 
dzouą zostanie.

Kuty, dnia 4 lipca 1891.

ażeby co do swej obrony z kuratorem
porozumieli, lub innego pełnomocnika sądft

Bo

L. 6991 (3052 2 -  3)
O. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u 

wiadamia J. J  Dallela i Kahanego, z życia 
i miejsca pvbytu nieznanych, względnie spad­
kobierców ich z imienia życia i miejsca 
pobytu nieznanych, że Leon Chill przeciw 
nim nakaz zapłaty sumy wekslowej prośbę 
wniósł, któremu żądaniu uchwałą z dnia 21 
maja 1892 1. 6991 zadość uczyniono.

Oraz ustaonowił sąd dla tych pozwanych 
kuratora osobie p. adwokata dr. Ruczki w 
Jarosławiu z zastępstwem p. adwokata dr. 
Glanza w Przemyślu i poleca pozwanym,

wi przedstawili, inaczej skutki zaniedbani* ■ 3182 
sami sobie przypisać będą musieli. 1 . 0.

Przemyśl, 21 maja 1892. •IŁ ■nie

L. 5041
G. k. Sąd pow. zawiadamia z miejsc# 

pobytu niewiadomego Wania Skirezaka, 20 
brat jego śp. Semen Skirczak dnia 25 gr°' 
dnia 1890 zmarł bezpotomnie i beztestamen' 
talnie w Woli niżnej, z wezwaniem by * 
ciągu roku od dnia pierwej wyrażonego d° 
objęcia spadku po zmarłym w sądzie tutejs 
szyin się zgłosił, gdyż inaczej rozprawa sp® 
dkowa ze zgłaszającymi się spadkobiercami 1 
z ustanowionym dlań kuratorem Henrykie® 
Rzewuskim z Rymanowa przeprowadzoną bk 
dzie.

C. k. Sąd powiatowy 
Rymanów dnia 1 sierpnia 1891.

(2846 2-3) J* niei
i  Paż4'f  - 68 c 
Orator

L. 2975 (2875 2 -3 )
Sąd Zatorski zawiadamia Melchior* 

Oczkosia i Piotra Oczkosia, że Tekla z Oc2' 
kosiów Frączkowa wniosła przeciwko ni® 
i wspólnikom skargę o uznanie zapłaty 266 
zł. Kuratorem dla nich ustanowiono dr. Bi® 
gańskiego, który ich z prawnym skutkie® 
tak długo zastępować będzie, dopóki alb®
sami się nie zgłoszą lub innego pełnomocni' 
ka sobie nie ustanowią.

Z sądu powiatowego.
Zator, 9 maja 1892.

L. 1709 (2843 2-
C. k. Sąd powiatowy w Krościenku z»' 

wiadamia niewiadomego z miejsca pobyt* 
Antoniego Scisłę, że celem doręczenia m* 
tutejszo sądowej rezolucyi z 23 marca 1892
1. 1253 i dalszych w sprawie Arona Kor® 
felda z Nowego Sącza przeciw niemu pto 
50 zł. zpn. ustanowiono dlań kuratorem Jó- 
zefa Arendarczyka z Szczawnicy wyżnej.

0. k. Sąd powiatowy.
Krościenko, 26 kwietnia 1892.

kaucz’
j^ynki
Koln
RŻSZ'

L. 2714 (2895 2 -3 )
C. k. Sąd powiatowy w Borszczowi® 

dla niewiadomego z miejsca pobytu Mojże­
sza Leiby Drimmera ze Skały kuratorem a; 
dwokata dr. Komerinera w Borszczowie i 
temuż uchwałę hipoteczną z dnia 26 maj* 
1890 1. 5601 doręcza.

C. k. Sąd powiatowy.
Borszczów, dnia 18 marca 1892.

6<>kón

Ka K
■ ti
,\czei
,tt2yn
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1712 (2893 2—8)
C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie u- 

stanawia dla niewiadomego z miejsca poby­
tu Mojżesza Leiby Dimmera ze Skały kura­
torem adwokata dr. Komerinera w Borsz­
czowie i temuż uchwałę hipoteczną z dnia 
25 maja 1890 1. 5599 doręcza.

C. k. Sąd powiatowy.
Borszczów, 18 marca 1892.

kar

Di

L. 3543 “  (2894 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie u- 

stanawia w sprawie egzekucyjnej Herscb® 
Kiirschnera przeciw niewiadomemu z miej­
sca pobytu Mortkowi Rosenkranz pto 2 złr- 
50 ct. dla tegoż ostatniego kuratora w oso­
bie dr. Orłowskiego i temuż tusądową u- 
chwałę z dnia 27 stycznia 1892 1. 12749
doręcza.

Borszczów, 26 marca 1892.

°dd
Par
? tu (
Jazc

W
L. 2416 (2901 2 - 3 )

Sąd Ulanowski wzywa niewiadomych 
spadkobierców Maryanny Cieplichowicz zmar­
łej tutaj pozostawiwszy kodycyl, aby w rok* 
zgłosili się do sądu i prawa swe do spadk* 
wywiedli, gdyż inaczej nieobjęta część lub 
cały spadek Wysokiemu Skarbowi wydany 
zostanie.

Ulanów, 26 kwietnia 1892.

Wy,

H is

<łni

(-2935 1 - 3 )L. 2288
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że ustanowił z powod* 
wniesionego dnia 13 lutego 1892 do }■ 
2288 pozwu do postępowania pisemnego Mi­
kołaja Dyczkowskiego, Grzegorza Chaburski® 
go i nieletnich Leonii i Ludwiki Rogalskich 
przez Matkę Katarzynę Rogalską przeciw nie­
wiadomym z życia i pobytu Tadeuszowi 
Franciszce i Feliksowi Pietrzyckim or»2 
Ludwice Sumińskiej o wykreślenie ze stauu 
biernego dóbr Chmielówka czyli Wieniawk9 
ciążących tam na rzecz Maryanny z Kadł*' 
biskieh Pietrzycldej 3/5 części, zaś na rze*2 
Ludwiki Sumińskiej 1/5 części sumy IW  
rubli rossyjskich z pn. dla niewiadomych 
życia i miejsca pobytu pozwanych kuratore® 
adwokata dr. Gromnickiego, a zastępcą je£° 
adwokata dr. Pohoreckiego i doręczenie P0' 
zwu do rąk kuratora zarządził celem wn®' 
sienią obrony w ciągu 90 dni.

Wzywa się zatem powyższych pozW9' 
nych, by informacyę w tej sprawie kurat°j 
rowi udzielili lub innego zastępcę Sądo^ 
wymienili, gdyż inaczej złe skutki z 2aDl̂  
dbania wynikłe samym sobie przypisać 
musieli.

Tarnopol, 20 lutego 1892.
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Rozmaite obwieszczenia.
Ł'3182 (2880 1—3)
L C. k. Sąd powiatowy w Zborowie za-
Ll&4auia z miejsca pobytu niewiadomego
n4z'lierza Józefa 2 im. Gorzyckiego, iż prze-
1!'p niemu Samuel Freiman pozew de praes.
j Października 1891 1. 9244 o zapłatę 1508

ii, 33 Ct. wniósł, i że do zastępywania go fUT“j -  -  . . .Urator w osobie Józefa Onyszkiewicza c. k.

not. w Zborowie ustanowionym został.
Wzywając zarazem Kazimierza Józefa 

2 im Gorzyckiego, by ustanowionemu kura­
torowi środki do obrony praw służące dostar­
czył lub innego zastępcę wskazał gdyż ina­
czej skutki zaniedbania tego sam sobie przy­
pisze.

C. k. Sąd powiatowy.
Zborów, 20 kwietnia 1892.

L. 8730 (3131 1 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy w Tarnowie usta­

nawia w sporze przez Byfkę z Br^wów Klei- 
nerową 4 maja 1892 pko Stissiemu Kleinhan- 
dlerowi i spół. o zniesienie współwłasności 
realności Nk. 177 Tarnów Zawale wkl. 290 
ks. gr. Tarnów, wdrożonym dla niewiado­
mych z miejsca pobytu i życia współpozwa- 
nych, Ohany Drucker, Cypry Drucker, Lai 
Drucker, Wigdera Druckera, Mindli Drucker,

Lazara KleinhSndlera, Chaskla Kleinhandlera, 
Eliasza Derdigera, Chaskla Derdigera, Abra­
hama Derdigera, Szymona Derdigera, Dawida 
Kleinhandlera i Samuela Metha względnie 
tychże niewiadomych spadkobierców ustano­
wiono kuratorem adw. dr. Tebusa Salamona, 
tegoż zastępcą adw- dr. Elisza Goldhammera 
z Tarnowa i zawiadamia o tern nieobecnych 
tym edyktem.

Tarnów, dnia 12 maja 1892.

Doniesienia prywatne.

S e i d e n - D a  m a s t e

1 £L_ 4 0  I s r .  p .

bis fl. 17.75 — scliwarze, weisse and  
ein-, zwei- und dreifarbige (circa 38 Qual. 
und 600 versch. Farben, Dessins etc.) ver- 
sendet roben- und stiickweise, porto- und 
zollfrei die Seidenfabrik Gr. Henneberg 
(k. u. k. Hoflief.) Zfirich. Muster umge- 
heud. Briefe kosten 10 kr. Porto.

Ballseidenstoffe y. 55 kr. ab.
16
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Dyetaryusz rutynowany
; °Uaty, obznajomiony tak w oddziale cywil- 
Lbh, również w karnym, tudzież w innych 
pędach nader z chlubnemi świadectwami^ 
bukuje zaraz umieszczenia. Poste restente' 

________ D K. Leżajsk. 706

Poszukuje się
^kczycielki na wieś do jednej dziew- 

Yhki. Wymagane początkowe nauki 
Solne, język francuski i fortepian. — 

dźsze porozumienie P. Z. poste re- 
stente Sokal. 704

ZAKOPANE
J%onawszv znacznych ulepszeń i dobudo- 

w moim zakładzie wodoleczniczym  
^  Klemensówce w Zakopanem otwie- 
^  takowy dla gości kuracyjnych z dniem 

^erwca. Cena pokoju z pościelą, calem 
Rymaniem i kąpielami wynosi dziennie 
,J'"5 zł. Prospekta z szczegółowemi cenni­

kami rozsyła się na żądanie bezpłatnie

m\ Wenanty Piasecki
Właściciel i kierujący lekarz 

zakładu. 705

Ogłoszenie 702

Rada nadzorcza zaliczkowej kasy 
,,Wiara" w Tyśmienicy zwołuje zwy­
czajne

walne Zgromadzenie
członków na dzień 12 czerwca 1892 
z następującym porządkiem dziennym:

1. Sprawozdanie dyrekcyi z czyn­
ności za rok 1891.

2. Przedłożenie rachunków i bi­
lansu za rok 1891. ‘

3 Wnioski rady nadzorczej co do 
rozdziału czystego zysku.

4. Wybór 2 członków dyrekcyi 
t. j. kasyera i kontrolora.

5. Wybór 9 członków Rady nad­
zorczej.

6. Wnioski członków.
Tyśmienica 20 maja 1892.

Kasa zaliczkowa „Wiara" w Tyśmie­
nicy, stow. zarej. z nieogr. poręką. 

SVołoszczak, Fryderyk Tchórznicki,
kasyer. sekretarz.

Centralna biuro sprawunków
d l a  p r w w i u e y i  117

Lwów, ulica Kopernika L. 11.

Klozetowy papier zdrowia
1000 sztuk po 30, 50 i 80 et. rozsyła za gotówkę 
lub pobraniem poczto wt-m handel papieru Henryka 

Boschan, Wiedeń, Laurenzerberg I. 696

Świetny interes.
Poszukuję spólnika z kapitałem 5 tysięcy — 
10 procent hipotecznie zabezpieczone, prócz 
tautyemy. Bliższa wiadomość w biurze dzien­
ników we Lwowie, ul. Karola Ludwika 1. 7. 
Listy z zapytaniem należy zaopatrzyć marka.

68b

cygaretowe z najznakomit- 
H Ł l l J .  szej bibułki francuskiej 

lO O O  s z t u k  od z l .  1  poleca fabryka F .  
ł f i ż a l o w s k i e g o ,  L w ó w ,  h o t e l  Ż o -  
r ż a .  Opakowanie franko, wysyłka odwrotną 
pocztą. 251

Z n a n e  ja k o  n a j le p s z e  p łó tn a  k o r -  
c z y ń s k ie  c z y s t o  ln ia n e

grubsze i cienkie webowe na koszule, przeście­
radła bez szwu, 150,165,180 em. szerokie, dymy, 
ręczniki zwykłe i tureckie zdrowia, chustki we 
bowe do nosa, drelichy na liberie, płótna żaglo­

we itp. wyroby w miejsce zagranicznych 
poleca łaskawym względom 

WŁ.. GONET, kraj. fabryka wyrobów 
tkackich w Korczynie, 

Cenniki i próbki zźądam eń i > - f r a n k o .  
231 Poczta w miejscu.

Zdolnych i uczciw ych agentów  poszukuje się.

C. k. uprz, kolej Arcyksięcia Albrechta.
“ "25903 (3142 1 - 2 )

Ogłoszenie.

L. 25262
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Podpisana dyrekoya zamierza w drodze ofert pisemnych 
°^dad budowę jednopiętrowego budynku głównego, jednego 
Parterowego pobocznego, piwnicy murowanej wolno stojącej, 
?tudni wierconej, ziemnych robót i wyszutrowama placu do­
jazdowego na stacyi Bóbrka-Ohlebowice szlaku kolejowego 
Wów-Czerniowce.

Cena kosztorysowa wynosi 18.600 zł. w. a.
Wadyum 1000 zł. w gotówce lub papierach wartościo­

wych z odciągnięciem 10 prc. z kursu dziennego.
Oferty ostemplowane i opieczętowane należy wnosió do 

^spektoratu konserwacyi kolei w dniu otwarcia ofert, t. j. 
^ i a 8  czerwca 1892 do godziny 12 w południe.

Warunki do wnoszenia ofert, plany, opis budowy, modele 
j t- d. są do przejrzenia w godzinach urzędowych w mspekto- 
raeie konserwacyi w budynku nr. 2 (dworzec główny).

Lwów, w maju 1892.
C. k. Dyrekcya ruchu kolei państwowych we Lwowie.

Ogłoszenie licytaoyi.
  ---------------

O d d z i a ł  z a s t a w n i c z y  
galicyjskiego B IE C  kredytowego

ulica Jagiellońska 1. 3 (dom własny),
Podaje do powszechnej wiadomości, iż zapadłe z dniem ostat­
nim marca 1892 r. zastawy, dnia 2 i 3 czerwca 1892 t 
^  godzinach od 9 do 3 przez publiczną licytacyę (w myśl 
§ 59 statutów Banku) najwięcej dającemu, za gotówkę

sprzedane zostaną.
U w a g a .  W dniu licytacji nie będą przyjmowane ani prolongaty, ani wykupu*

Lwów, dnia 1 maja 1892.

Zawiadamia się niniejszem P. T. akcyonaryuszy c. k. 
uprz. kolei Arcyksięcia Albrechta, że

siedemnaste zwyczajne
WALNE ZGROMADZENIE

odbędzie się dnia 28 czer wca 1892 o godz. 10 przed po­
łudniem w sali wykładowej Klubu austr. urzędników ko­
lejowych w Wiedniu (I. Eschenbaehgasse Nr. l i ) .

J P o r z ą d e k  d z i e n n y :
1) Sprawozdanie Rady zawiadowczej z czynności i 

przedłożenie biiansu za r. 1891 jakoteż udzielenie abso- 
lutoryum.

2) Sprawozdanie wydziału rewizyjnego z rewizyi rachun­
ków ubiegłego roku.

3) Uzupełnienie Rady zawiadowczej.
4) Wybór rewizorów i trzech zastępców.
5) Upoważnienie Rady zawiadowczej do uzyskania zmia­

ny §§. 58 i 59 według czego wydział rewizyjny powołuje 
się do udzielenia absolutoryum eo do końcowego^ sprawo­
zdania likwidatorów.

Uprawnieni do głosowania P. T. akcyonaryusze, chcący brać udział w 
tem walnem zebraniu, zechcą swe akcye po myśli §. 27 statutów najpóźniej 
we wtorek 14 czerwca br. złożyć we Wiedniu w likwidaturze c. k. general­
nej Dyrekcyi austr. kolei państwowych (dworzec kolei Zachodniej), w Frank­
furcie nad Menem w niemieckim Banku związkowym albo w domu bankowym 
Erlangera i Synów.

Składając akcye należy dołączyć dwie arytmetycznie ubożone przez depo- 
I nenta własnoręcznie podpisane konsygnacye, jeden egzemplarz konsygnacyi 
otrzyma deponent z potwierdzeniem odbioru a po odbyciu walnego zgroma­
dzenia, zostaną akcye wydane tylko za zwrotem tej konsygnacyi.

Zwraca się uwagę P. T. akcyonaryuszy na to, że według §. 85 statutów 
każde 25 akcyj upoważnia do oddania jednego głoou, że akcyonaryusz może 
przyjąć tylko jedno pełnomoctnictwo, i że pełnomocnik musi b^ć sam upowa­
żniony do głosowania.

Pełnomocnictwa należy najpóźniej na dwa dni przed walnem zebraniem 
okazać jenerałnemu sekretarzowi c. k. uprz. kolei Arc. Albrechta radcy dworu 
p. dr. Franciszkowi Licharzikowi (we Wiedniu na dworcu kolei Zachodniej).

Osoby niewłasnowolne i prawne, zastępuje ich zastępca ustawowy, wzglę­
dnie reprezentant statutowy, kobiety pełnomocnik, tacy zastępcy nie muszą sa­
mi być akcyonaryuszami.

We Wiedniu, 21 maja 1892.
Rada zawiadowcza.

(Przedruku nie płaei się.)



lakiery, pokosty, pendzle,
najlepszą masę do zapuszczania podłóg

poleca założona w roku 1843 firm a handlowa

W  o  1 f  <  x  41 B»
Lwów, ulica Żółkiewska 2 (plac Krakowski).

Zamówienia z prowincyi uskutecznia się odwrotną pocztą. 629

Świeże wody mineralne
ze zdrojowisk naturalnych

poleca 600

Karol Bałłaban
w e  Lw ow ie.

Ostrożnie z tutkami!
Niektóre trafiki sprzedają liche tutki pod 
nazwą „La Comóte“. We własnym interesie 
każdy z P. T. palących na to baczyó powi­
nien, by każda setka tutek zaopatrzona była 
w etykietą kolorową zostającą pod ochroną 
prawa z napisem La Comete, tutki bez 

takiej etykiety są imitacyą.
1000 tutek La Comete w rulonie zł. 1.20. 

Zlecenia nad 5000 wysyłają franko.

BRACIA ELSTER
we Lwowie,

plac Gołuchowskich 1. 2. 652
Filie: ulica Sykstuska 1. S.

„ plac Kapitulny 1. 3.
Skład we Wiedniu: I. Wipplingersstrasse 41.

Materyały
budowlane

mianowicie:
Cement portlandzki, 
W a p n o  hydrauliczne, 
łso lirk i, płyty asfaltowe i 

ołowiane, 475
IPapka (tektura asfaltowa 

do pokrycia dachów, 
D achów ki syst. francuskie, 
C egły ogniotrwałe,
P ie c e  i kuchnie kaflowe.

otrzymuje na składzie

ARNOLD WERNER
Lwów, ul. Sobieskiego 1. 3.

Orzeczenie taboratoryiun chemicznego król. stoł. miasta Lwowa. \

Niezrównaną dobroó 
tych tutek dowodzi o- 
becne orzeczenie che­
micznego laboratoryum 
kr. stoł. miasta Lwowa.

Tutki hygieniczne 
S. W. Niemojowskiego 
nie zawierają żadnych 
zdrowiu szkodliwych 
składników.

L. ±9148 1892. I n  . . .
Do pana Stefana Wierusz N i e m o j o w s k i e g o ,  j -uo  Kazaego _

fabrykanta tutek cygaretowych we Lwowie. i tutek zaopatrzonej 
Z polecenia Magistratu z dnia 24 marca 1892 firmą S. W. NIEMO' 

L. 19148 zbadałem nadesłany przez pana papier JOWSKI dołączą 
eyearetowy, oznaczony wodnym napisem „S. W .! . - i.,
Niemojowski“ i' znalazłem, że takowy nie zawiera powyższe orzeczenie 1 
żadnych niewłaściwych składników i tak pod wzglę-, boratoryum chemicZB" 
dem wydawanego procentu popiołu jak i wydobywa-go król. stoł. miast* 
jąoych się dymów odpowiada zupełnie wszelkim wy- Lwowa 
mogom hygienicznym. ' ^  |

Z miejskiego iaboratoryum ebemicznego.
Lwów, dnia 30 marca 1882.

Widziano w Prezydyum Magistratu.
Mochnacki w. r. Dr. M. D. Wąsowicz w. r.

prezydent. zaprzysięgły chemik miejski i sąd.

ar
Ostrzegł, się 

przed naśladował1' 
twem.

Do nabycia w sklepach S> W. Niemojowskiego we Lwowie: Teatralna 3, Jagie 
lońska 6; w Krakowie Sukiennice 28, oraz we wszystkich znaczniejszych handlach i trafikach

L  I T  I I  8  K  1
Zakład kąpielowy wód siarczanych

w pobliżu Lwowa i staoyj kolejowych w Gródku i Szczercu położony 
otwartym zostaje dnia 20 maja.

Urząd pocztowy, telegraficzny i apteka w miejscu. Codzienna poczta wozowa pomiędzy 
Lwowem a Lubieniem po 75 ct., wózkiem z Gródka po 40 et. od osoby.

Lekarz zakładu dr. Z, R ieger radca zdrowia,
Łazienki z wannami porcelanowymi i teraz?o, takież posadzki. Kąpiele siarczauo-iuułowe 

parą ogrzewane. Leczenie elektrycznością i masażą (m: ■■■ i maserka fachowo uzdolnieni).
N o w o ó ó l Przyrząd rozpylający wodę siarczanu do leczeuia chorób nosa, gardła  

1 p łuc, n lew yłączając gruźlicy. Kąpiele zimne rzeczne.
Pomieszkania i  urządzeniem i pościelą (materace sprężynowe) w cenie od 50 ct. do 1.20 

dziennie. Pewna liczba mieszkań do opalania.
sezonie pierwszym od 20 maja do 20 czerwca i w trzecim od 20 sierpnia, ceny mie­

szkań o 20 pro. tańsze. W tymże czasie doznają opustu ubodzy chorzy opatrzeni w świadectwa 
przez e. k. starostwa potwierdzone.

Fiakier zakładowy po stałych eenaeh za wszelkie jazdy.
Obszerny wzorowo utrzymany park, cienisto świerkowe chodniki. Kaplica z codz. Mszą św.

Wszelkich wyjaśnień udziela na żądanie Dyrekcya zakłaciu. 577
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Wyłąuzny skład

maszyn i
do uprawy

A D O L F  H I L B E R S T E I N
przedtem J .  N T ew hdier optyk i mechanik 

we Lwowie, ulica Karola Ludwika 1. 9, róg Sykstuskiej 1.
poleca w największym wyborze, najlepszej jakości i po najtańszych cenach :

Okulary, cwikiery, lornetki ręczne, lornetki teatralne, 
binokle wojskowe, binokle do podróży, d w u o c z n e  
d a le k o w id z e  a n g ie ls k ie ,  perspektywy do polo­
wania na jedno ok^, barometry metalowe (oneroidy), 

j  termometry, mikroskopy, szkła powiększające, lupy, 
i  kompasy i zegary słoneczne, instru enta niwelacyjne, 

stoły miernicze, łaty do niwelowania, rajseajgi, taśmy 
miernicze calówki, libelle, piony, maszynki elektryczne 
ze stałym i przerwanym prądem do leczenia, rumkrofy, 
rozmaite elementa i przybory fizykalne.

Urzątzenia dzwonków domowych elektrycznych 
i telefonów w miejscu i na prowincyi wykonywa się 
pod gwarancyą — Wszelkie naprawy optyczne i me­

chaniczne, jakoteż dzwonków elektrycznych uskutecznia się po najtańszych cenach. 655
Zamówienia z prowincji załatwiam odwrotną pocztą. Nieodpowiednie towary wymieniam 

w przeciągu 14 dni. Przy zamówieniu proszę o łaskawe podanie ceny.

ooooooooooooooooooosooootsoooooog
§ Syrop ziołowo-siofbwy dr. Seeburgerag
O  znakomity i wypróbowany środek przeciw wszelkim 
g  chorobom piersiowym, M
O krtani, kokluszowi, chrypce i t. d.

Cena butelki wraz z przepisem użycia 50 ct.

mBBBBBsamsaa g

dla etiłcj Galieyi

narzędzi
r o l i

RUD. SA0KA w Piagwiiz pod Lipskiem
u 8. A. Bubera Synów we Lwowie, ulica Jagiellońska 1. 18.

Części składowe w zapasie. — Cenniki i opisy franko. 63
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Główny skład 

w aptece

pod

„Srebrnym Orłem*

Zygmunta Huckera
w e  L w o w i e .

Zamówienia z prowincyi uskutecznia się odwrotną, poczty. §
K H M K H K K S O O U O O O O O O
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Staeya kolei 

Muszyna - Krynioa
z Krasowa 8 godz 
ze Lwowa 12 godz. 
z Buda-Pesztu 12 g.

C. k. Zakład zdrojowy

K R Y N I C A
W miejscu: 

P o c z ta
3 razy dziennie, 

Telegraf 
A p t e k a .

(w  G ra llcy i)
najobfitsza szczawa źelazista.

Położenie górskie w Karpatach 590 metr. nad poziomem morza.
Od stacyi łrolej owej godzina drogi, znakomicie utrzymanej.
Ś r o d k i le o z n io z « .  Obok klimatycznych warunków, kąpiele mineralne żel&ziste, nader 

o b f itu ją c e  w wolny kwas węglowy, ogrzewane metodą Schwarza (w r. 18‘nl wydano ich przeszło 345 0).
Kąpiele borowinowe, parą ogrzewana (w r . '1891 wydano ich 12.000.,. •
Dotychczasowa ilośó gabinetów w łazienkici mineralnych została pomuożoną, połowa ga- 

rinetów w łazienkach borowinowych ogrzewa się parą, dalej picie wód krynickiej i słotwińskiej, 
iętyey, kefiru, gimnastyka w nowym na ten cel w tur ku urządzonym budynku itd.

M ie sz k a n ia . Przeszło 1500 pokoi z większym i mniejszym komfortem umeblowanych, 
z poścnlą i usługą po większej części zaopatrzonych w piece. „Hotel pod trzoma różami" i dom 
gościnny „pod Zamkiem" służą do tymczasowego umieszczania osób świeżo przybywających.

W maju, czerwcu i wrześniu ceny pomieszkać jakoteż kąpieli są niższe
S p a c e r y . Wielki park z drzew ś w ie r k o w  ych z wygodnemi ścieżkami, licznemi ławkami 

i miejscami do spoczynku i zabaw, rozliczne bliższe i dalsze spacery po ró <mi i po górach, wy­
cieczki w uroczą bliższą i dalszą okolicę.

Z a sp o k o je n ie  p o tr z e b  i r o z r y w k i. Kilka restauraeyj, kilka mleczarń, i! cukier­
nie, wspaniały dom zdrojowy z salami balowemi, restauraeyą, salą bilardową i dla gier, krę­
gielnią, kasyno, 2 wypożyczalnie książek, teatr ze Lwowa, orkiestra zdrojowa A. Wrońskiego od 21 
maja, fotograf, sklepy i rękodzielni cy wszelkiego r d-aju z głównych miast przybywający itd.

Prócz stale przez cały sezon ordynującego lekarza rząd. dr. Kopffa praktykuje 7 lekarzy.
Frekwencya roczna wynosi przeszło 4500 ogńb.
W samem zdrojow isku znajduje się w edług najnowszych zasad umiejętności urzą­

dzony e. k. Zakład w odoleczniczy (hydropatyezny) pod kierunkiem pp»oyahsty dr. Ebecsa 
(w roku 1891 wykonano 26 100 procedur hydrop tycznych;.

Osoby lezzące się w e. k. Zakładzie wodoleczniczym mogą znaleźó pomieszczenie w pry­
watnym pensyonacie dr. Ebersa, zastosowanym do potrzeb hydropatyi.

S e z o n  o tw a r ty  od  15 m a ja  d o  k o ń c a  w r z e ś n ia .
Na żądanie udziela wyjaśnień _ 2351

C. k. Z a r z ą d  z d r ó j  sw y w  K rynicy.

«cł)

ariacelskie 
krople żołądkowe

sporządzone w  aptece pod A n io łem  Stróżem

C. Brady w  K r o m ie r y ż u  (M orawa),
siary i znany środek leczniczy, działający znakomi cie 

przeciw wszelkiego rodzaju chorobom żołądka.
Tylko prawdziwe zaopatrzone są obok umieszczonym znakiem  

ochronnym i podpisem.
C e n a  f la s z k i  4 0  c t , ,  p o d w ó jn e j  9 0  c t .  

Składniki są podane.
Prawdziwe U a r l a c e l N k i e  k r u p i e  ś o l ą d k e w e  aą 

do nabyoia w

-  • 
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Neh nta marka.
£ \/PcOAjjyi

L w o w i e  apt. Jakób Beiser, H. Blumenfeld, P. Geilhofer, Krzyżanowski, dr. Piotr Mi- 
kolaseh, Jakób Piepes, Zygmunt Rueker, K. Sklepiński, Wewiórski, Rappaport — w 
B e ł z i e  apt, Gross — w B ó b r c e  apt. Balbina Międlieka — w B r o d a c h  apt. Bro­
nisław Witosławski, M. Kulak, W. Landesberg, K. Maryanowski i Sp. — w B r z e ż a -  
n ach apt. Ad. Durst, Lobos — w B u c z a c z u  apt. Kornel Lewicki — w C z o r t k o -  
w i e  apt. Ludwik Noss — w D o l i n i e  apt. F. M. Traufellner — w G l i n i a n a c h  
apt. A. Heim — w J e z i e r n i e  apt. Czemeryński, Zahradnik — w J e z i o r z a n a c h  
adt. A. Kraiński — w H u s i a t y n i e  apt. Czerski, Piekarski — w K a m i on c e strum 
apt. Karol Piepes, Karol Pilewski — w K o p y c z y ń c a e h  apt. Reder — w K r a k o w -  
cu apt. Feliks- W alzak  — w L o p a t y n i e  apt. St. Griinfeld -  w M i e l n i c y  apt
Krokowski — w M o s t a c h  wielkich apt. J. Z ie liń sk i w N i e m i r o w i e  apt.
Przedrzymirski — w P o m o r z a n a c h  apt. A. Ałeksiewiez — w P r z e m y ś l a n a c h  
apt. E. Baranowski — w O l e s k u  apt. A. Kofler — w R a d z i e c h o w i e  apt. Jaśkie­
wicz — w R o z d o l e  apt. Lud. Mierzwiński — w S a m b o r z e  apt. Ałeksiewiez, Ma- 
resch — w S k a l e  apt. Wojciech Rogalski — w S k o ł e m  apt. A. Lechowski — w S o- 
k a l u  apt. E. Wysoezański — w S t r y j u  apt. Chalbazany, Komorowski — w T a r ­
n o p o l u  apt. Fleisehmann, Fr. Jamrógiewicz, — w T u r c e apt. spadkobierców M. 
Piateka, — w Z b a r a ż u  apt. J. Kruh — w Z b o r o w i e  apt. Rappaport — w Z ł o ­

c z o w i e  apt. Peteseh, Rappaport — w Ź u r a w n i e  apt. J. L. Tomaszewski. 1*7
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